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nastąpi już w dniach najbliższych. — Wybory do zgromadzeń 
okręgowych będą ukończone do dnia 4 sierpnia 

Głosowanie do sejmu odbędzie się prawdopodobnie 8 września 
rgodaĄ 
wiguą 

niekreP1 

Warszawa, 13 lipca. 
(B) Potwierdzają się r 

P a 
"ia, że rozporządzenia P. Prezy-
Rzplltej o rozpisaniu wyborów 

.Seimu i senatu 
io wyflłw , 
1 2 - f i i J L w P ierwszych 

należy się spodzie-
dniach przyszłego 

^°dnia, najprawdopodobniej w ponie-

Wybory więc do sejmu odbędą się 

1« Obdzielę 8 wrzenia, a wybory do se 
JjIT" w następną niedzielę, 15 września. 
l l i e ^ C ^ e r o z P° r z adzen ia ministra spr. 

llJ^Ctrznych — wojewodowie winniJ 
I r ^ n w 8 ^ wybory do zgromadzeń tkrę 

niej 20 dni po rozpisaniu wyborów a 
więc 4 sierpnia r. b. 

Opinja angielska 
o sytuacji politycznej w Polsce 

Londyn, 13 lipca 
(PAT) Pod nagłówkiem ..Parlament 

polski" „Times" zamieszcza artykuł, o-

mawiający sytuację- wewnętrzno-polj-
tyczną w Polsce, stwierdzając,' że usta­
wy dotyczące ordynacji wyborczej pri.e 
szły w sejmie znaczną większością. 

..Times" wyraża przekonanie, że o-
becnie droga dla zwycięstwa bloku r.zą 
dowego przy nadchodzących wyborach 
jest otwarta. 

„Times" z zadowoleniem podkreśla 
poprawę stosunków polsko-ukraiń­
skich. Poprawa tych stosunków i wo-
góle wyrównanie stosunków mniejszo­
ściowych w Polsce — nie jest bynaj­
mniej powierzchowne. 

Ordery dla twórców konstytucji 
Premier Sławek odznaczony został orderem „Orla Białego'' 

:b iowąWŁj , ł wyborów do sejmu, czyli o 
nddHTWzen|e P- Prezydenta ukaże sie w 

vyCL 
"^iźelllf!: Powinny być ukończone najpóź 

do tfi 
Piran-

• ch najdalej w ciągu 5 dni po zarżą 
> wyborów do sejmu, czy 
•lżenie P. Prezydenta ukażi 
białek — do dnia 20 b. m. 

Wybory do zgromadzeń pkręgo-

Warszawa, 13 lipca, 
(Pat) — Pan Prezydent Rzplitej na­

dał order „Orła Białego" p. prezesowi 
rady ministrów, W. Sławkowi. Jedno­
cześnie Prezydent nadał order „Polski 
Odrodzonej" klasy pierwszej (wielka 
wstęga): marszałkom ostatnich izb usta-
wodawczych: Władysławowi Raczkiewi­
eżowi i dr. Kazimierzowi Świtalskiemu, 

1 b. premierom: Aleksandrowi Prystorowi 

i Januszowi Jędrzejewiczowi, przewód-, borczej w sejmie, posłowi Bohdanowi 
niczącemu komisji konstytucyjnej sejmu, Podoskiemu, podsekretarzowi stanu w 
proi. Wacławowi Makowskiemu, rełeren, prezydjum rady ministrów Krzysztofowi 
towi ustawy konstytucyjnej sejmu wice- j Siedleckiemu, dyrektorowi Funduszu 
marszałkowi St. Carowi i referentowi Pracy p. Mikołajowi Dolanowskiemu i po 
ustawy konstytucyjnej w senacie sen. W,słowi Tadeuszowi Brzek-Osińskiemu. 
Rostwcrowskiemu. Po dekoracji, Pan Prezydent R. P. 

Order „Polski Odrodzonej" klasy dru podejmował obecnych na Zamku śniada-
giej (komandorja z gwiazdą) Prezydent! nip**-
nadał referentowi us( iw o ordynacji wv l 
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Mi katastrofie samocnodowej. - Ranny kanclerz <*r. Schuschnlgg 
Przebywa w szpitalu w Linzu.-Otiarą wypadku padło kilka osób 
iutasttofe spowodowało porażenie słoneczne szofera 

WIEDEŃ, 13 lipca. 
t W ? 4 ' Wiedeńskie biuro korespon-
|/ine donosi: 
dz ie rż Austrji dr. Schuschnlgg uległ 

Kiv 0 c l z e na wypoczynek pod Ebels-
'toiie11 w P ° b l l z u L l n z u ciężkiej l t a t a " 

^ samochodowej. 
!jtVpL ,0chód kanclerza z nieznanych 
'i ^n

£zas powodów, a prawdopodob-
I j^utek nagłego zasłabnięcia szofe-

t f «vł y s t r a c i ł Panowanie nad w o z e m , 
i , y ' w drzewo. 

K j ^ l ^ e r z wypadł z samochodu, nłe 
r V °°rażeri, ale uległ wstrząsowi 
M e i n u -

^ ?'*nnka kanclerza została zabita. 
P k a n c l e rza jest lekko raniony. Szo-
i \ r j n , e r z a odniósł rany śinierlelue, 
[""cie Policyjny k tó ry towarzyszył 
*tyc>

 0 w l Iest lekko raniony, w y c h o -
\ 2 n i dzieci kanclerza nie odniosła 
W . °brażeń. Kanclerz znajduje się 

m t a l u w Llnzu 
** 

Wiedeń, 13 lipca, 
dotychczas nie ogłoszono u-

K C ! , e g 0 komunikatu o katastr )fie sa-
\V^.°wej kanclerza Schuschnigga. 
-ifiz s i n i o r m a c y i ' nadchodzących 

1^3 kanclerz udawał się wraz z 
rk s

n M , synem i córką na wypoczy-
^Of ihodem. 

Kanclerz Schuschnigg został przewie­
ziony do szpitala w Linzu, gdzie stwier­
dzono, że odniósł on tylko lekkie kontu­
zje i że ogólny stan jest dobry. 

Wysiano samolot do Wenecji po ba­
wiącego tam wicekanclerza ks. Starhcm-
berga. 

Co do przyczyn wypadku, potwier­
dza się przypuszczenie, że szofer uległ 
porażeniu słonecznemu i stracił panowa­
nie nad maszyną, 

pozostały po drzwiczkach, które wyle­
ciały. 

Syn kanclerza jest lekko raniony, 
córka kanclerza wyszła z katastrofy ca­
ło Stan zdrowia szofera bard/o ciężki. 

Wiedeń. 13 lipca. 
'(PAT) Ciało małżonki kanclerza 

Schuschnigga, która padła ofiara kata­
strofy samochodowej, złożono w kapli­
cy w Ebelsberg. 
OCOOOOOOCXX^COOOOOOOOOOOOCOOCOCOCOCCCOO OOVKK^;OQOOOCOOC£XX>Q(XXiQQOOG 

Wiedeń, 13 lipca. 
(PAT) O godz. 16-ej zebrała się rada 

ministrów pod p r z e w o d n i c t w e i i T m i n i s t r a 
finansów dr . Burcscha. 

Uchwalono tekst kondolencji dla kan­
clerza Schuschnigga spowodtt tragiczne­
go zgonu jego małżonki. 

Radjo austriackie ogłosiło wiado­
mość o katastrofie, poczem zawieszono 
wszelkie przedstawienia o charakterze 
rozrywkowym. 

Krwawe zaburzenia w Belfaście 
Dwie osoby zabite i 40 rannych—Samochody pancerne na ulicach 

Lo.,dvn. U 
(PAT) Stolica północne! Irlandii. 

Belfast, była widownia krwawych 
ztk){\-, podczas kten i)i dwie o«nNy zo­
stały zabite a li) 03,')b odniosło rany 

/•ajśch powita 1v na tle obchodów, 
zcisanizowanych i nkazii rocznicy zwy 
cięstwa Wilhelma orańskjego nad Jaku 
bom II w roku 16L,U nad rzeka Boyne. 

Doszło do bardzo gwałtownego star siaiy zaoue a lu m s j u j u i u u m i ' r;iny. wun/. io uo u u i u a u jiwaiiuwuei;u siar 

Nadzwyczajna danina majątkowa 

na %Ch' h Schuschniggowa zmarła 
P Dr Z e

 h a t astrofy. całkowicie zgniecio-
flcw, r°zbity o drzewo samochód. 

y ^ v. ° C a , a l " ' e i n a l c u d e m . wypadł-
batnochodu na łąkę przez otwór 

od n i e r u c h o m o ś c i p ł a t n a 
Warszawa, 13 lipca. 

(B) Nadzwyczajna danina majątkowa 
od nieruchomości na rok 1935 płatna 
jest w całości do dnia 31 sierpnia r. b. 
włącznie. 

Ministerstwo skarbu poleciło obec­
nie izbom skarbowym, aby natychmiast 
przystąpiły do obliczania kwoty danin. 

j e s t do d n i a 31 s i e r p n i a 
i Przy rocznym dochodzie nieruchomo­
ści względne wartości czynszowej od 1 
do 2000 zł. danina miesięczna wynosi 
0,4 proc. a przy wartości czynszowej 
ponad 2.000 zł. — 0.6 proc. 

1 Nakazy płatnicze wysłane będą do 
dnia ifi sierpnia r. h 

cia z nacjonalistami irlandzkimi, którzy 
rzucali kamieniami, a nawet strzelali 
do uczestników uroczystości. 

Policja była zmuszona do interwen­
cji. Na ulicach miasta zjawiły sie nawet 
samochody pancerne 1 dano kilkanaście 
strzałów ponad głowami tłumów> co 
wywołało niesłychaną panikę. 

Spokój przywrócono o codz. 1-ej 
nad ranem. Wśród rannych znalduje się 
4 policjantów Dokonano liczych aresz­
towań. 

Belfast. 13 iioca. 
(PAT) Na miejscu dzisiejszych noc 

nych zajść, rozległy sie dziś zrana strza 
ły, któremj raniono policjanta.' 

Samochody z karabinami maszyno-
wcmi krążą dziś po tej części miasta, w 
której w nocy były rozruchy. 
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R a d a L i g i N a r o d ó w z w o ł a n a f 
I"* a dzień 25 lipca dla rozpatrzenia kon f l i k tu między Włochami i Ab isynJ 1 ^ / 

Addis Abeba, 13 lipca. 
(Pat) — Rząd abisyński w kornunika 

cie urzędowym ogłasza, że nic mu nie 
wiadomo o rozpowszechnianiu w kraju 
ulotek wspominających o wojnie z Wło­
chami. 

Rząd abisyński uważa, te pogłoski za 
bezpodstawne i dodaje, że nie otrzymał 
w tej sprawie od posła włoskiego żadne­
go protestu, ani werbalnego, ani na piś­
mie. — 

Paryż, 13 lipca, 
(Pat) — Charge d'affaires Stanów 

Zjednoczonych w Abisynji, Hanson przed 
wyjazdem z Marsylii oświadczył dzienni 
kąrżbra, iż Stany Zjednoczone pragną 
śledzić konflikt wlosko-abisyński w cha 
ralrterze obserwatora. 

Hanson dodał, iż będzie czuwał nad 
bezpieczeństwem obywateli, japońskich. 
Stany Zjednoczone—oświadczył Hanson 
nie są obojętne wobec rozwoju przemy­
słowego i handlowego Abisynji. Amery­
kę mogłaby zainteresować budowa tamy 
na Nilu, a firmy amerykańskie mogłyby 
otrzymać koncesję na tę budowę. 

Genewa, 13 lipca. 
(Pat) — Centralny komitet między­

narodowy Czerwonego Krzyża, wystoso 
wał pismo do cesarza Abisynji, które za­
wiera propozycję przystąpienia do ge­
newskiej konwencji tej instytucji. 

Dla wyjaśnienia, dodać należy, że po­
nieważ Abisynja dotychczas do genew­
skiej konwencji nie przystąpiła, więc sto 
sownie do jej przepisów, nie wolno jest 
Abisynii posługiwać się znakami Czerwo 
nego Krzyża na polach bitew, dla ochro-
nv ranionych i chorych, jakoteż nie jest 
Abisynja obowiązana respektować te 
znaki w stosunkach z innemi państwami. 

Genewa, 13 lipca. 
(Pat) — „Jaurnal de Geneve" donosi 

ż?. rada Ligi Narodów zbierze się 25 lip­
ca .celem zajęcia się sytuacją wytworzo­
ną w zwziazku z ujemnym wynikiem ob 
rad komisji arbitrażowej włosko-abisyń-
skieJ. 

Koła Ligi wiadomość tę potwierdzają 
podkreślając jednakże, że porządek 
dzjenny rady nie jest dotychczas ustało, 
ny, „ Stosownie do.rezolucji rady z dn. 
?5 mulą, r Brla Powinna się ograniczyć do 

V9, zakończył dziś swe prace-uchwaH '0Ś< 
niem raportu, który ma być ogłoszony 
najbliższych dniach, 

wyznaczenia 5-go członka komisji arbi-1 finansowy komitetu 13-tu, obradujący 
trażowei. nad sprawą sankcyj ekonomicznych, ja-

Genewa, 13 lipca, kie mają być zastosowane wobec państw 
(Pat) — Podkomitet ekonomiczno-1 gwałcących zobowiązania międzynarodo • R,,__HI\ 

M ł o d z i e ż p o l s k a z z a g r a n i c y 

Warszawa, 13 lipca. 
iPat) — Z okazji drugiego zlotu mło­

dzieży polskiej z zagranicy, stoJica od 
wczoraj przybrała odświętnv wygląd. 

Na gmachach państwowych i domach 
powiewają sztandary o barwach narodo 
wych. Balkony i sklepy również zostały 
odpowiednio udekorowane. 

O godz. 10-ej na Placu Marszalka Pił 
sudskiego, odbyła się uroczysta msza, 
którą odprawił ks. arcybiskup Gall w 

dzież udała się w pochodzie, poprzedzo 
na orkiestrą 36 p. p. do Zamku królew 

JM . 
glonków 

?%i 

złożyła hołd p. Prezydentowi Rzplitej J g ^ 
asyście licznego kleru. | Na dziedzińcu zamkowym, mk*^ djĵ  zky 

Plac wypełniła młodzież polska z za- ustawiła się w kolejności, wedi»ig P a l i ,] r p ^ 0 ' 1 

granicy w liczbie około 4,000 oraz orga-' **• •Uałiod"-»num c7lani,'t..JSi 
nizacje młodzieży w kraju, kompanje zw. 
rezerwistów, strzelca, orkiestry 36 p. p., 
kolejowego P. W. i in. 

Z Placu Marszałka Piłsudskiego, mło 

w porządku alfabetycznym, ze sztaflW^«ięgi, 
rami na czele. Prezydent wyszedł ̂  f ra: 
młodzieży w otoczeniu domu cywiwen{ĵ "' i U 
i wojskowego 

Pan Prezydent przyjął późnie) 1 pQ t e 

Zamku delegację młodzieży, która ^j^dany 
czyła Mu adres hołdowniczy od uc*«| ty u%0\^ 

skiego, celem złożenia hołdu Panu Prezy' ników drugiego zlotu młodzieży poh1" \ * e 2 c 

dentowi R. P. z zagranicy. *H P r o : 

Vlny( Z l o r f h a r c e r z y w S p a l 
Wczoraj przyby l i własnym pociągiem skauci czescy 

WSZ< 

za 

Spała, 13 Ipca. 
Przybyli do Spały własnym 

czelnik skautów czeskich por. Svoisik, 
naczelniczka skautek Milcicoya, komen-

z Czechosłowacji w ' dant wyprawy Rechck, komisarz mię-
(PAT) 

pocągem skauci z uzecnosiowacji w j aant wyr 
liczbie 481osób, w tern 170 skautek. j dzynaroaowy Zydlicky i inni. 
Z wyprawą przybyli wiceprzewodniczą. Na dworcu oczekiwali: komisarz 
cy „Svazu Junaku Skautu", profesor uni- międzynarodowy harcerzy Henryk Ka-
wersytetu w Pradze dr. Charwat, na- piszewski i członkowie podobozu 8-go 
OOOOCOOOC»C»COOOCOOOCOOOCXXX-2^^ 

Wystawa sztuki polskiej 

Rudolf Hess 
ciężko chory 

Paryż, 13 lipca. 
(PAT) Agencja Havasa w depeszy 

z Berlina donosi o alarmujących pogło­
skach, krążących na temat stanu zdro­
wia Rudolfa Hessa, znajdującego się o-
becnie w sanatorjum, przypominając, iż 
był on ranny w płuca podczas wojny. 

Drezno, 13 lipca. 
(PAT) W wielkiej sali drezdeńskiej 

akademji sztuk pięknych odbyło się dziś' 
w obecności około 1000 osób, reprezen­
tujących elitę świata artystycznego, kul­
turalnego, muzycznego i urzędowego, 
otwarcie wystawy sztuki polskie]. 

Zgromadzono najbardziej wartościo­
we dzieła z zakresu malarstwa, rzeźbiar 
stwa, plastyki i kilimkarstwa. Uroczy­
stość zainaugurowały produkcje muzycz 
ne W. Żeleńskiego i Schumanna, wyko­
nane przez drezdeński kwartet muzycz­
ny, poczem zabrał głos nadburmistrz 
Drezna Zoerner. 

Już dziś z zadowoleniem stwierdzić 
mogę — oświadczył mówca — że sto­
sunki między Warszawą a Dreznem ko­
rzystnie wpłynęły na kształtowanie się 
stosunków polsko-niemleckich. 

Min. Beck z okazji swej niedawnej 

waz-
oraz 

wizyty w Berlinie podkreślił, jak 
nem jest poznanie się wzajemne 
wspólna praca kulturalna. Widzę w tern 
potwierdzenie, że Drezno jest pożytecz­
nym pośrednikiem wzajemnego polsko-
niemieckiego porozumienia. 

W miłej pamięci mam bezcenne skar­
by w polskich muzeach narodowych w 
Warszawie 1 Krakowie. Z tern większą 
radością witam wystawę polską, która 
w Dreźnie znajdzie podatny grunt dla 
uznania sztuki polskiej, 

Skolei w imieniu ambasadora Lip­
skiego zabrał głos konsul R, P. Czudow 
ski, dziękując nadburmistrzowi Zoerne-
rowi za zorganizowanie wystawy i życz 
liwe słowa, skierowane pod adresem 
Polski. 

Generalny komisarz wystawy prof. 
iTreter dał nastennie barwną charakte­
rystykę twórczości i sztuki polskiej. 

oraz drużyna reprezentacyjna harce, 
i harcerzy ze sztandarami i orkiestra 

Po powitaniu na dworcu SpalsJ 
udekorowanym sztandarami, skauc i^ 
scy z własną orkiestrą i sztandarami £ 
maszerowali pod główny maszt, na Ja 
rym powiewa olbrzymich rozmiń] 
sztandar polski. J 

Naczelny komendant zlotu p. A f l j 
Olbromski przemówił do skautów <jj| 
skich, poczem orkiestra odegrała hyj 
Czechosłowacji. .1 

W ramach czeskiego obozu urzwB,| 
ny będzie osobny obóz wzorowy, " 

K 
t o 

wystawione 
namioty. 

zostaną wszystkich tyT 

Spała, 13 l iP^ 
do Spały harc 
odbyli swą J/O^A 

(PAT) Przybyli 
kajakowcy, którzy 
na kajakach szlakiem wodnym Ko1"!] 
pol, Pilica, Spała. Czują się bardzo 8 1 

brze. 
Spała, 13 lipO1 

(PAT) Do Spały przybyły 2 djj 
ny harcerek* z Gdańska. Harce^ 
Gdańska wspólnie z gdańską chora^ 
męską organizują „wystawę gdaiW 
na którą przywiozły szereg cieka^jj 
eksponatów (sztychy z XVI w^, 
akwarele, fotografje, oraz wykjjsj 

dotyczące szkolnictwa polskiego 
cerstwa na terenie Gdańska). 

Pozatem harcerki przywiozły " 
i ceramikę ludową kaszubską 

K L A V I O L „AP. KOWALSKI" 
U S U W A bezpowrotnie O D C I S K I 

Hi 

i i 

* sf 

P U Ł K O W N I K D R E Y F U S 
WSczlen „Czarnej Wyspy" zmar ł 

onegdal w Paryvu 
W Paryżu zmarł po dłuższej choro-!kuje Dreyfus stopień oficera artylerii, w 

J 
zdobywa — zapada wyrok dla Dreyfu-1 minister wojny Cavlgnac 1 szef ^ 
sa niekorzystny. Wyrok hańbiący — degradacja, wy-1 dać do dymisji. 

I generalnego Bolsdeiire musieli *W 

i operacji płk. Alfred Dreyfus, prze­
żywszy 76 lat. 

Alfred Dreyfus... 
Przed laty mniej więcej czterdziestu 

nazwisko to było głośne na cały świat. 
Osobą Dreyfusa zajmowali się wszyscy, 
toczyli namiętne polemiki, wyrósł on 
na „sui generis" bohatera schyłku XIX 
stulecia. Jedni widzieli w nim ofiarę 
udowej pomyłki i współczuli mu, dru-
•':.v. określiwszy lapidarnym, lecz hań­
biącym epitetem „zdrajcy", wymawiali 
jego nazwisko z pogardą i nienawiścią. 

Dziwne było życie tego człowieka, 
mogące być kanwą do najfantastyczniej 
Szego, najsensacyjniejszego romansu 

Dreyfus urodził się 9 października 
1859 r. w Muhlhausen w Alzacji. Po 
wojnie francusko - pruskiej rodzice jego 
osiedlili się w Paryżu, poświęcając sy-

dziewięć lat później awansuje na puł­
kownika, a w 1893 r. przydzielony zo­
staje do sztabu głównego. 

W rok później rozpoczyna się na­
stępny rozdział życia Dreyfusa, roz­
dział tragiczny, a który zwrócił nań 
uwagę całego świata, uczynił bohate­
rem sensacyjnego procesu, objektem 
wieloletnich plotek, domysłów, przy­
puszczeń. 

We wrześniu 1894 r zostaje oskar-

dalenie z armji i dożywotnia deportacja 
na „Czarcią wyspę" w pobliżu Gujany 
Francuskiej. Dnia 15 stycznia 1895 r. 
wyrok uprawomocnia się i Alfred Drey­
fus, w połowie lutego, odpływa na wy­
spę, z której już właściwie niema po­
wrotu. 

Nieliczne jednak grono przyjaciół 
zesłańca nie daje za wygraną.Na czele 
tych, którzy wierzą w jego niewinność,, 
staje głośny pisarz Emil Zola, z właści­
wą sobie pasją, rozpoczynając gwałtów 
ną kampanję przeciw wyrokowi w 
szczególności, a ministerstwu wojny w 
ogólności, domagając się rewizji pro­
cesu. 

W roku 1898 ogłasza Zola swój słyn 
żony o zdradę i wydanie bardzo 
nych dokumentów wojskowych nie­
mieckiemu . attache wojskowemu von 
Schwartzkoppenowi. 

Przed sądem wojskowym przewija 
się szereg najwybitniejszych mężów 
stanu, wojskowych, polityków, dyplo­
matów, świadczących „za" i „przeciw" 
płk. Dreyfusowi. Bohater procesu poru­
sza wszystkie sprężyny, zapewnia o 
swojej niewinności, lecz aczkolwiek 

waż- ny list otwarty „.1'accuse", dowodząc w 

na kar jerze wojskowej. W r. 1880 uzys- przewód sądowy dowodów winy nie 

nim z całą stanowczością, że szereg do 
kumentów. mających w sądzie stwier­
dzić dowód winy Dreyfusa, został pod 
robiony przez jego przeciwników poli­
tycznych, a Dreyfus padł ofiarą na]-
Ohydniejszej mafii. 

Wystąpienie Emila Zoli, niesłycha­
nie śmiałe i odważne, stało się jeszcze 
większa sensacją od samego procesu, 
nic pozostając bez głębszych skutków. 
Doprowadza nawet do przesilenia — 

W r. 1899 akcja zwolenników _ 
fusa uwieńczona zostaje rewizja P̂ J c^Qlloc 
su w Rennes. Dreyfus wprawdzie Jj o^ ce 
szością dwuch głosów uznany Oni< 
za niewinnego, lecz sąd zmnlejs^ 
kare do dziesięciu lat więzienia I H k 
dację, odwołując równocześnie * tyar< 
portacji. j V °c 

Da., Od W kilka miesięcy później P 
zostaje ułaskawiony. 

\ 

"Pro 

taje ułaskawiony. ., ft , „p r ; 
Lecz to nie wystarcza ani 2°Jj4c'Wi

 p' 
drugiemu jego obrońcy sen. S c ł 1 j | ? a ' 
Kestnerowi. Niezmordowani, pcf u j i p i j ; ' 
wszystkie sprężyny i wreszcie $ 1 l edn 0 ( 

roku doprowadzają «n«/«l i 
procesu. « 

Dreyfus zostaje uniewinniony < , «y 
habilitowany 1 przyjęty spowrot^ 
armji. Wkrótce jednak podaje sie \ 
misji i osiada w Paryżu, pod P r ? y 

nem nazwiskiem Parć Monceau. Ą 
Po wybuchu wojny światowe! .J 

w szeregach obrońców Francji, 
»ac jej w ofierze Jedynego syna ™ 
sza^króry pada na polu bitwy. f [ . 

Po Alfredzie Dreyfusie p O j 
niewielka jego książeczka „Cinq 8 

de ma vie", opisująca piekło na 
ciej Wyspie". 

C' 
•"lio, 
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a P r a n c j a w o b l i c z u r e w o l u c j i ? 
ik. de la Rocąue odebrał od swoich zwolenników przysięgę na wier­

ność.—Planowany zamach na przywódcę ,.Solidarności Francuskiej" 
zonf 

iztafl1 

zedł 
-wiln«l 

odbędą się w (fawyzu manifestacje 
Paryż, 13 lipca. 

JPat) — Dziś, o godz. 10-ej rano, 
Z[°nkowie „Solidarności Francuskiej" 
jL^yli w swych uniformach (niebies-
ffl koszulach), na Plac Republiki, 
hA p r z y w o d c a tej organizacji Jean Re-

. ij. złożył pod pomnikiem wieniec o 
pańsj'j^ach trójkolorowych 1 wygłosił rotę 

.,ł»fl*K];»ięgi, która stwierdza, że „Solidar-
jT* Francuska" odrzuca faszyzm prawi 
j*y i lewicowy, a walczyć będzie prze 

w wszelkiego rodzaju tyranji. 

w?° tej manifestacji został 
Vdany komunikat, w którym kierowni 

• "solidarności Francuskiej" oświadcza >ol«« 

Paryż, 13 lipca. 
(Pat) — Szefowie paryskiego „Croix 

du Feu" i wolontariuszy narodowych, 
złożyli przysięgę na wierność swemu 
przywódcy płk. de la Rocque, potępiając 
jednocześnie tych, którzy dopuścili się 
dezercji z szeregów w obliczu akcji re­
wolucyjnej. 

Paryż, 13 lipca. 
(Pat) — W pobliżu Wersalu, ostrzeli 

wany był samochód, którym jechał je­
den z przywódców „Jeneusse Patriotes" 

Żandarmi, którzy przybyli na miejsce 
wypadku, zostali również przyjęci strza­
łami. Napastnicy zbiegli. 

COHPRIMĆS 
V!CHY- ETAT [ t a b l e t k i ] 

DAOA SZKLANKF, NATURALNEJ 
WODY WICHY ZA 10 GROS2Y 

^ — — . • i — . 

^ ' 6 zostali zmuszeni do przyspieszę 
h £.r°iektowanej początkowo na godzi-
' l 5-tą demonstracji, gdyż, jak wynika . gzt) ~ J a k ao™/\ ..L-e -lour" pil olr/im, * U * • J « L A Rocąue zapowiedział stworzenie , .dymanych prz^z organizację prawie f „_^„_: » _ _ 

Paryż, 13 lipca. 
(Pat) — Jak donosi „Le Jour" płk. de 

Feu i wolontariuszy narodowych. 
Powodem utworzenia tei nowej orga­

nizacji jest to, że płk. de la Rocąue nie 
chce, aby ogromne masy sympatyków 
ruchu „Croix du Feu" przez zbyt wielki 

I napływ zalewały obecne kadry wymie­
nionych organizacyj. 

Płk. de la Rocąue podkreślił również 
społeczne dążności ruchu ,Croix du Feu' 
zaznaczając, że robotnicy muszą mieć 
prawo do pracy i szczęścia. 

Nic nie może przeszkodzić wzrosto 

kiestg 
spalsij 
tuci <Ą 
rami i 
na "11 

iciai Y~ ' T " " ~ : , i r r i wej organizacji p. n. „Regroupeemen 
sinych wiadomości, był przygotowy- j national autour du Croix du Feu", którajwi ruchu „Croix du Feu" — oświadczył 

skupiać będzie sympatyków Croix duipłk. de la Rocąue — w ciągu ostatnich 
• . • - • » - « - - — . 

6-ciu miesięcy przystąpiło do nas 76 tys. 
nowych członków. 

Paryż, 13 lipca. 
(Pat) — W Paryżu kursują pogłoski, 

jakoby b. premjer Tardieu zgłosić miał 
swoje przystąpienie do ruchu monarchi-
stycznego. 

W kołach politycznych twierdzą, że 
w jednym z najbliższych zeszytów wyda 
wanego przez hrabiego Paryża miesięcz­
nika ,,Le Courrieu Royal" ukazać się ma 
specjalny artykułu w którym Tardieu uza 
sądni swą ewolucję i oficjalnie powiado­
mi opinję o przejściu do obozu monar­
chistów. 

ów c5 
la 1131 

Katastrofalna powódź w Chi 
grozi zniszczeniem miasta Hankou. — Olbrzymie masy wody zalały 

całą prowincję. — Wezbrane rzeki slejją spustoszenie 

tysięcy ludzi utonęło, milion domów uległo z b u r z e n i u urza* 

h tyf Tokio, 13 lipca-
L I^AT) Dzienniki w Tokio otrzymu­
je* Hankou w Chinach informacje, że1 

u^ódż spowodowana wezbraneml fa-
,1̂  rzeki Yang-Tse-Kjtang cona|mułej 

rjhvnywa powodzi z roku 1931. 
*fen, dopływ rzeki Yang-Tse-Kiang 

J,stąt>U z brzegów i spowodował ka-
q r°*e, która zniszczyła całą prowln-
l0 ^ien-Hlen-HsIen, pozbawiając oko-

^0.000 ludzi życia 1 znosząc około 
.000 domów. Hankou iest poważ-

z«grożone powodzią. Woda osląg-

i lipc* 
harce' 

rdzo* 

1 l ip* 2 4 
i r C a 5 f 
fdań«{! 

10 > 1 

1.0 

s l stóp 1 1 cal ponad poziom. 
f°dniesien!e się poziomu o dalsze 

U cali spowoduje kompletne zalanie 
Hankou i Wu-Czang, zwłaszcza, że już 
teraz woda osiągnęła poziom o 1 stopy 
wyższy od poziomu ulic Hankou, które 
miejscami stoją Już pod wodą. 

.Banu ol .oiUiSiu 
Miejscowe władze chińskie współ 

pracują z władzami konsulatów zagra­
nicznych i kontrolują przybór"'" 'Wody. 
Tylko natychmiastowy cud mógłby o-
calić Hankou, gdyż Yang-Tse jak i jej 

Y A D E M E C U M PASTA oo 
i vyqpA 

ZĘBÓW 
DO UST 

dopływy niosą niesłychane ilości wody 
zebrane przez długotrwale deszcze. 

Sytuacja jest tem gorsza, że tafanta 
śniegu w Tybecie i prowincjach Sze-
czuan rozpoczęło się, jak zwykle w lip­
cu. 

Rezydent Japoński w Hankou poczy 
nil starania, celem ewakuacji szkoły ja­
pońskiej. 

Profanacja grobów królewskich w Poczdamie 
Nieznani sprawcy zerwali z trumien odznaki „Żelaznego Krzyża1' 

Wymiana depesz 
^Wzy prezydentem Rzplitej 

i prez. Rooseveltem 
(p .Warszawa, 13 lipca. 

Jh° N ~~ ̂ a n Prezydent R- P> wysłał 
* ^o0s

 e zydenta Stanów Zjednoczonych 
p V e lta depeszę następującej treści: 

n[d^:.r°szę Waszą Ekscelencję, aby z 
t\{Ą N h r o c z n i c y niepodległości Stanów 

:". «vOC 2 o n v c h A - P - zechciała przyjąć 
d z i e . « t ł ^ e . 1 serdeczne 

Berlin, 13 lipca. 
(PAT) Olbrzymie oburzenie opinji nie 

mieckiej wywołało ujawnienie profana­
cji pruskich grobów królewskich w Pocz 
damie. 

W nocy z piątku na sobotę nieznani 
sprawcy dostawszy się do krypt kościo 
ła, położonego przy pałacu Sans Souci, 
w którym spoczywają zwłoki Frydery­
ka Wilhelma IV i jego małżonki uslło-

» o s o o c i a x»ooooooooooocxxx>occ^^ 

Pożar dworca kolejowego w Halle 
E k s p l o d o w a ł y b u t l e n a p e ł n i o n e t l e n e m 

, ^ c i a 

S2 . V I 

życzenia zarówno 
jak i od narodu polskiego, 

a dla Waszej Ekscelencji i po-
h łj.n°Sci dla wielkiego, zaprzyjaźnione 

it̂ l °dpowiedzi, Prezydent R. P. otrzy-
NP° P rezvdenta Roosevelta depeszę 

pNącej treści: 
'^'j raSnę podziękować zarówno naro­
bi .Piskiemu, jak i Waszej Ekscelen-
%3. serdeczne życzenia, wyrażone z 
Nh r o c znicy niepodległości Stanów 

tl°czonych 

BERLIN, 13 lipca. 
(PAT). Na dworcu towarowym w 

Halle wybuchł olbrzymi pożar, który 
powstał w magazynie z paszą i z bły­
skawiczną szybkością rozszerzył się na 
budynki, mieszczące składy butli z tle­
nem. 

Wszystkie oddziały straży ogniowej 
pomoc techniczna, kadry pracy, forma­
cje szturmowe i policja zostały zmobi­

lizowane i biorą udział w akcji ratunko­
wej. 

Według komunikatu niemieckiego 
biura informacyjnego o godz. 21-e] kilka 
budynków stało w płomieniach. Usta­
wicznie następują po sobie eksplozje bu­
tli tlenowych. Siła wybuchu Jest tak 
wielka, iż olbrzymie złomy murów wy­
rzucane są na odległość kilkuset me­
trów. 

16q Parowiec zatonął 
Pasażerów na dnie morza 

(p Szanghaj, 13 lipca. 
V l ł • ~ W P r o w m c H Cze-Kiang pod 
60 ̂  a \ zatonął parowiec chiński — 

Pftsażerów utonęło. 

Wybuch gazu 
w kopalni węgla 

, (p. Llege, 13 lipca. 
, W kopalni węgla nastąpił wy-

'"lioh u ' którego ofiarą padło 8 osób 
y c h , z nich 5 bardzo ciężko. 

Polska spłaca długi zagraniczne 
C&ótne zadłużenie zmnieisznto s i ę 

Warszawa, 13 lipca. 
W ministerstwie skarbu odbyło się 

posiedzenie komisji długów Państwa 
Polskiego pod przewodnictwem senato­
ra Augusta Popławskiego. Sprawozda­
nie ze stanu długów wewnętrznych zło­
żył sen. Laurysiewicz, długi zagranicz­
ne omówił pos. Holyński, a gwarancje 
skarbu państwa — sen. Popławski. 

Według danych komisji długów, cał­
kowite zadłużenie Państwa Polskiego 
na 1-szy lipca r. b. wyniosło 4.641:847 
tys. zł. wobec 4.691.647 tys. zł. na l-szy 
stycznia 1935 r., czyli w ciągu ubiegłe­
go półrocza zadłużenie to spadło o 

49.800 tys. zł. 
Na spadek ogólnego zadłużenia wply 

nęla głównie spłata długów zagranicz­
nych przez Skarb Państwa Polskiego, 
które zmniejszyły się o 184.689 tys. zł. 
dó wysokości 3.160.725 tys. zł. — wo­
bec 3.345.414 tys. zł. na 1-szy stycznia 
r. b. 

W przeciwieństwie do długów zagra 
nicznych, zadłużenie wewnętrzne wzro 
sło o 134.889 tys. zł. i na dzień 1-go lip­
ca r. b. wyniosło i.481.121 tys. zł. — 
wobec. 1.346.233 tys. zł. na l-szv stycz­
nia r. b, 

wali zerwać z wiek trumien królew­
skich odznaki „Żelaznego krzyża". Po­
zatem zdarli cni z dwuch sztandarów, 
zdobiących kryptę krzyże kombatantów, 
któremj niedawno udekorowane zostały 
te sztandary. 

Sprawców dotychczas nie ujęto. Nie­
wiadomo czy cliodżi tu o czyn obłąka­
nego, czy też o rozmyślne bezczeszcze­
nie pomników historycznych. 

Stwierdzono już bowiem w ostat­
nim czasie rozmyślne demolowanie i za­
nieczyszczenie kilku rtosaców historycz­
nych w Poczdamie. Wutdze nie wyklu­
czają., że snrawcami mofrli być emisar­
iusze kom]tni<;łlvc7ni. 

Rezygnacja {Ryszarda 
Straussa 

z prezesury izby muzycznej 
Berlin, 13 lipca. 

(Pat) — Przewodniczący izby muzy­
cznej Rzeszy niemieckiej dr. Ryszard 
Strauss, zwrócił się do przewodniczące­
go izby kultury Rzeszy ministra Goebbel 
sa z prośbą o zwolnienie go ze względu 
na wiek i ciężki stan zdrowia, zarówno 
ze stanowiska prezesa izby muzyczne}, 
jakoteż i z prezesury związku kompozy­
torów niemieckich. 

Minister dr. Goebbels uwzględnił tę 
prośbę i zwolnił dr. Straussa z tych sta­
nowisk, wyrażając w osobnem piśmie, 
podziękowanie za dotychczasową pracę. 

Jednocześnie minister dr. Goebbels 
zamianował przewodniczącym Izby mu­
zycznej dyrektora Piotra Raabego, a 

Ikompozytora Pawła Graengera — kierO 
Iwnikiem związku kompozytorów 
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ELEGACI NA ZGROMADZENIA 
będą wybieran i na podstawie regulaminu, ogłoszonego przez p min i 

spraw wewnętrznych. —Spisy wyborców do sejmu i senatu 

Rozporządzenia wykonawcze zostały lut ogłosz 
Wczorai, w Dzienniku Ustaw ogło-1 rady w izbie lekarskiej, izbie adwokac-

szono trzy rozporządzenia ministra kiej i izbie notarjalnej. Właściwa jest iz-
spraw wewnętrznych w sprawei ordyna ba, na obszarze której znajduje się okręg 
cji wyborczej doSejmu i Senatu. Są to: j Wyborczy, 
Regulamin do zgromadzenia okręgowe 
go, rozporządzenie o spisach wyborców 
do Sejmu i rozporządzenie o spisach wy 
borców do Senatu. 

TYLKO 20 DNI NA WYBÓR ZGROMA­
DZENIA, 

Regulamin dla zgromadzenia okręgo 

Jeżeli jednak na obszarze okręgu 
działa więcej, niż jedna izba, podziału de 
legatów, dokonywuje się w następujący 
sposób. W izbach lekarskich dwuch de­
legatów przypada izbie, mającej najwięk 
szą liczbę wyborców, jeden delegat iz­
bie następnej skolei co do ilości wybor­
ców, zamieszkałych na obszarze danego 

wego przy wyborach do Sejmu ustaiaTźe J okręgu. W izbach adwokackich każdej 
terminy zebrań zgromadzenia okręgowe 
go należy określić tak, aby wybory do 
zgromadzenia okręgowego zostały ukoń­
czone nie później, niż dwudziestego dnia 
po zarządzeniu Y^ybcrów do Sejmu. Wy­
bory do zgromadzenia okręgowego za­
rządza wojewoda lub w Warszawie ko­
misarz rządu w ciągu pięciu dni, po za-, 
rządzeniu wyborów do Sejmu. 

KTO WYBIERA DELEGATÓW IZB 
I ZWIĄZKÓW. 

Rozporządzenie ustala, jakie organa 
są powołane do wyboru delegatów. — 
W izbie rolniczej organami powołanemi 
do wyboru delegatów jest rada, w izbie 
przemysłowo-handlowej i w izbie rze­
mieślniczej — zebranie plenarne. 

Organem powołanym do wyboru de-' 
legatów organizacji zawodowej jest ze­
branie przedstawicieli zarządów. — Jed­
nostka organizacyjna, licząca powyżej 
stu członków, wysyła dwu przedstawi­
cieli, mniejsza — jednego przedstawicie­
la. Zebranie tych przedstawicieli zbierze 
śię w siedzibie okręgu wyborczego, prze 
wodniczy mu prezes zarządu jednostki 
organizacyjnej największej co do ilości 
członków, W mieście podzielonem na 
okręgi wyborcze, organem powołanym 
do wyborów, delegatów organizacji za­
wodowej - jest zarząd najwyższego szoze 
bla organizacyjnego, mający siedzibę w 
mieście. 

Do organizacyj zawodowych należą 
związki i stowarzyszenia zawodowe, al­
bo ich zrzeszenia, które działaią w inte­
resie ekonomicznym i kulturalnym pra­
cowników fizycznych lub umysłowych, 
oraz objęte są przepisami o pracowni­
czych związkach zawodowych lub o sto­
warzyszeniach. 

ADWOKACI, LEKARZE 
I NOTARJUSZE. 

Organami, powołanemi do wyboru 
d e ^ ^ t o v ^ ^ a m o ^ ^ d ^ ^ ^ w o d o ^ v ^ g ^ ^ 

DZIŚ PCCZ. O I2-EJ W POL. 
2 przeboju w Jednym prceramlellr 
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izbie przypada po jednym delegacie, w 
izbach notarialnych delegat przypada iz 
bie, mającej największą liczbę wybor­
ców, zamieszkałych w danym okręgu. 

Organami powołanemi do wyboru de 
by radców. W innych organach kandy­
datów zgłasza jedna szósta statutowej 
lub przewidzianej regulaminem wybor­
czym liczby uczestników zebrania. 

W radach miejskich miast wydzielo­
nych z powiatowych związków samorzą 
dowych listy kandydatów zgłasza jedna 
szósta ustawowej liczby radnych. Liczba 
kandydatów na zgłoszeniu lub na liście, 
legatów szkół akademickich są senaty 
tych szkół, a gdy niema senatów — ze-

szkoła, której władze mają siedzibę wjwa się w sposób następujący: liczby fl 
okręgu wyborczym. 

KTO ZGŁASZA KANDYDATÓW 
NA DELEGATÓW? 

Kandydatów zgłaszają: w organach 
samorządu terytorialnego — wydziały 
powiatowe, zarządy gminne i miejskie 
miast niewydzielonych, pozatem może 
zgłosić kandydatów jedna szósta ustawo 
wej liczby radnych, W organach samo­
rządu gospodarczego kandydatów zgła­
szają zarządy izb, Dozatem może zgłosić 
kandydatów jedna szósta statutowej licz 
nie może być wyższa od liczby delega­
tów, przypadających na dany organ. 

PODWÓJNE GŁOSOWANIE 
NA DELEGATÓW. 

Za wybranych na delegatów uznaje 
się kandydatów, którzy otrzymali więk­
szość. Przy ustalaniu liczby głosujących 
za podstawę bierze sie tylko karty 
ważne, 

Jeżeli pierwsze głosowanie nie da wy 
niku, albo da wynik tvlko częściowy, na 
stępuje głosowanie ściślejsze 

'» ~ -*T " f II 1 1 ' -~ . .1. i 

sów ważnych, oddanych na poszczeg0 
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listy, dzieli się przez liczbę o t r z y j 
z podziału ilości radnych przez ilość <| 
legatów i każdej liście przydziela siQ 1 

legatów w ilości równej ilorazowi 
Rozporządzenie to weszło w 

dziś. 
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SPISY WYBORCÓW DO SEJMU 
Rozporządzenie o spisach wybór? 

do Sejmu ustala, że spisy wyborców s' 
rządzą się na podstawie rejestrów "'ł 
dunkowych. 

W spisach wyborców będą urnî  
czeni obywatele polscy, którzy uk 
li 24 lata i zamieszkują w gminie co'-
mniej od dnia poprzedzającego dziefl'j>|0. 
rządzenia wyborów. ^JooQqq 
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NAJDROŻSZY KATALOG NA ś w i e c i l i „F 
W Londynie wyszedł z druku katalog y£C2Ór 

Rozmaitości ze iwfafi 

sztuki sporządzony pod kierownictwem z"5 u 
PodzTalu liczby delegatów między po go estety ( historyka sztuki dr. W i l l i a m ^ 

szczególne listy kandydatów w radach Katalog ten Jest unikatem w swoim rod» 
brania ogólne profesorów. Właściwa jest miejskich miast wydzielonych, dokony- Zaw/era on spis i opis zbiorów arcymil)«"g 000003CXXXXXXXX}03COGCC£Ŝ  .."JOOS amerykańskiego, bankiera J. P. Morgana. *I 

{talog ukazał SIĘ tylko w 30 egzemplarzcb, J 

ar 
koszty druku wynoszą aż 650.O0O franków, 
to W;'Ę£ najdroższy katalog na świecie, 
wysokie koszty katalogu powstały stąd, iż 
stkle reprodukcje „dzieł sztuki tu w ' a s n o^Jflih!' eS0 
nem/ akwarelami znakomitych artystów, kw"| 
Morgan powierzył wykonanie kopji. 
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kre.cn IILM na tle Lazurowego Wybrzeża. 

ROZDAWAŁ BANKNOTY NA ULIC? 
Osło, stolica Norwcgji, było w tych ' r< jt Ji 

teatrem niezwykłego zdarzenia. Z gmec!:" 
: nego banku wybiegł na i:licę f\ 
, banknotów w reca. Wszysthin " P 0 * ^ !|ni ' 

pieniądze, rzucjl sią pod przejeżdżający a"'^ '̂ 5̂ 

przechodniom wtykał do ręki po k/lka b^^Łjjy 

ł5l"<l20 ! łów i biegł dale}. Gdy rozdał już wf 'Jjj, 

którego koła zadały mu śmiertelne ob'» 
Uczcnlco londyńskiej szkoły Jazdy konne], ninsz:-, przed każda lekcln napoić swe 

przyzwyczaić Je do Heble oraz nauczyć sic} obchodzenia z końmi. 
)uio, aby 

| DOUGLAS FAIRBANKS WYPROSZONY 
SYNA GRY. 

Douglas Fa/rbanks jr. i Laura la Planie , S ' VQ ̂  
, wiąc na Rivierze, wstąpili w Monte Co?'0 "Oflj 
j kasyna. Tu Doug przysiadł s[ą do rulelk'. ^ycjj 
i zamiarze wypróbowania szansy. W tej & j 
podszedł jednak doń inspektor kesyna, *1 Q, 

t śród wielu przeprosin oznajmił aktorowi, Ż° {'LI, ^ 
gulamin kasyna nje pozwala mu na brani«fIN) ̂  

| dz/ału w grze. Zakaz ten opiera się na pRĴ  Ĵ Ctlĵ  
j sie, który mówi, że osoby pracujące zawo^ 
' na tcrylorjum ks. Monaco nic mogą gra 
. synie. Fairbanks zjtś i Laura la Planie 
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Mm ZYCIE BOGÓW" 

Pełna humoru zrealizowana z wielkim rozma­
chem satyra filmowa 

I I . 

Poljcja stwierdziła, iż samobójcą był kasie' ,̂ * ' ty 
, hu dotknięty nagłem pomieszaniem ztif''. 

Jp.U uczc/wi sq jednak mieszkańcy Oslo, fil i 
| dza fakt, iż następnego dn/t zglcsili si^ do b"'| 
\ wszyscy obdarowani przez warjata I zwróci''. 
kasy wetknięte Im pieniądze. ' Bank nia $ ' f j 

na otwarcie Zlotu Hrsrce 
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anj jednej korony z rozdanej przez kasjera '^^ieg 1^ 
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Pilm radości i śmiechu 
z udziałem nowego 

CHĄRLE CHAPLINA JIMA SAVO. 
.'•JadproRram: Aktualności zaKranicziit. 

Widownia idealnie chłodzona 
CENY ZNIŹONE1 

Wycieczka do 

a dni w LENINGRADZIE 
>6/Vll — 10/V1I1; cena z ł . 700 .— 
Informacje 
1 zapisy: 

Dziś, w niedzielę odbędzie się w Spa- dzie pociąg specjalny o g 
m otwarcie Zlotu Harcerstwa według na NRZVIA7RL ^ q„=i 1 , 1 1 , • 
stępującego programu: & I ̂ 7 n a l n ? o ^ / . f n e k k o l e ! ° -

Jjodz. 8.30 —nabożeństwo dla wy-' OdfazfiJ tJ' \ -\ , , • 
znań niekatolickich, ^ I Zł?-Y "ast^*^oź 

rtniir O^fi ' „ '„^i , j J • . F z e d m a 0 godzinie 23 m. 05, zaś przy-
djonie P d l U Z V n n 3 S t a ' i L a Z d d ° Ł 0 d 2 i ' n a s t ^ i 0 1 PO 

godz. 10 - otwarcie Zlotu n r z P 7 P ! l 0 z a t e m f ° f P a l X odchodzą, przewidzia w » / o śród fachowców f laików, którzy P 
= n e w rozkładzie jazdy pociągi zwyczaj- ben=-lyktyńską pracę Inwalidy, 

hi 
ZEGAREK Z WFC-LA. 

Inwalida wojenny, BORUS3AK, zam/cszl'8 

"e:'elborgu, z zawodu mechanik, • wykon"' ^ 
gn-elł, którego wszystkie części skłndows J 
wrgla. Zcgrrck funkcjonuje precyzyjnie 1 J 
uszkodzeń tak, Jakgdyby był wykonany * f'' \ 
l'i. OsobIiv/ość ta budzi zrozumiałe za/o' c f ,jtjf * X 

1- ł-_l £ I »-M r ,_i r O0 I " ll^ 

Prezydenta Rzplitej, 
godz. 10.10 — Msza św 
godz. 11.15 — defilada na stadjonie, 
godz. 15—18 — zwiedzanie obozów, 
godz. 21 — uroczyste ognisko. 
Na o!warcie Zlotu wybiera się mnó-! 

stwo osób z całej Polski i Łodzi, dla któ 
rych, poza pociągami normalnymi, wła­
dze uruchomiły rpecjalne pociągi. 

I tak, ze stacji Łódż-Fabryczna, odej 

ne, które jednak nie zatrzymują się w ( W B S M M B B B 
Spale, dochodząc jedynie do Tomaszo­
wa, skąd można dorożką, lub autobusem 
dojechać do Spały. Odległość od dworca 
w Tomaszowic do Spały wynosi 7 kim. 

Sprzedaż biletów' odbywa się za po­
średnictwem biura „Orbis" wyłącznie 
dla osób porir.daiących zaproszenia lub 
legitymacje Kół Przyjaciół Harcerstwa. 

i LEKARZ - DENTYSTA „ I 

•F . K O P C I O W S K ' 
Przyjmuje codziennie od 9—3 

Ci trS ifa. S f 'f. 3J 
teł. 232-55 

i " w lecznicy * 

Piotrteowska %?Za 

K I N O „ E U R O P A " 
N A R U T O W I C Z A 20 

Uzis od >r. 12-e| 
11 9 spec ja lne porąnUi n o 8 0 O P 

tja w s z y s t k i e mie jsca r** 5? 1 ' 

zł. l .O^ 
C Z Ł O W I E K J E S T G R Z E S Z N Y . 

Rewelacyjna zniżka 
na okres letni! — 

L)o godz. 6-ej wszystkie miejsca po 
Na późniejsze seanse: parter od 

W rolach Równych: CHARLES BOYER I FLORELLE. Rcż. F R Y D E R Y K 
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Dziś Bonawentury 
Jutro Rozesłanie Apost. 

Wschód słońca 3.31 
Zachód słońca 19.52 
Wschód księżyca 19.12 
Zachód księżyca 1-23 
Dtugość dnia 1&-56 
Ubyło dnia —.29 
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W K R Ó T C E I 
C I Ą G N I E N I E * 

i * w najbliższy wtorek rozpocznie sie 
•wlenie 2-ej klasy wielkiej 33-ej Lo­

ko terjl Państwowej. 
Uje posiada jeszcze losu niechaj 

pośpieszy z kupnem! 
Największa w Łodzi Kolektura 

• L A T K A 
Akowska 22 i 66 — Nowomlejska 1. 
^oooooooooooooooooooooooooooo 

Ludzie cierpiący na zaparcie stolca 
J^Uczone z tem przekrwienie orga-
3 Podbrzusza, hemoroidy, piją po 

t ;:.!erc szklanki naturalnej wody gorz-
M E C \ L1 "Franciszka-Józela** zrana i na 
talog- Ą Jeczór. 
e m z t S ' . r ° 0 o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o 

N O W Y P R E Z Y D E N T m . Ł O D Z I 
zamieszka narazie w hotelu „Savoy". — 
Objęcie urzędowania nastąpi we wtorcK 

P r z e c i w n i c y p o l i t y c z n i o p r e z . G ł a z k u 
Dziś dopiero w godzinach poran­

nych nadeszła do urzędu wojewódzkie 
go w Łodzi oficjalna nominacja pik. inż-
Wacława Głazka-na stanowisko tym­
czasowego prezydenta m. Łodzi-

Jak się dowiadujemy, przyjazd p. 
prezydenta Głazka spodziewany jest o-
ficjalnie we wtorek, chociaż nie jest wy 
kluczone, że p. prezydent przyjedzie 
już w poniedziałek wieczorem, ażeby 
od wtorku rana przejąć urzędowanie. 

Licząc się z tem, Zarząd Miejski za­
rezerwował w hotelu „Sayoy" aparta­
ment, który będzie przygotowany już 
od poniedziałku. Zarząd hotelu zarczcr 
wował dwa pokoje Nr.Nr. 201 i 202. 

Przywitanie nowego prezydenta od­
będzie się w sali konferencyjnej Zarzą­
du Miejskiego przy PI. Wolności 14, 
gdzie przedstawią się j powitają prezy 

nicy działów poszczególnych 
Zarządu Miejskiego w Łodzi. 

Jak się dowiadujemy z zupełnie mia 
rodajnego źródła, p- prezydent Głazek 
przestudiował budżet miejski i wyko­
nanie budżetowe za rok ubiegły, oraz 
preliminarz budżetowy na rok 1935/36, 
tak, że jest on*już dobrze zorientowany 
w gospodarce miasta Lodzi. 

agend go kontaktu. Umiał wszakże na róż­
nych stanowiskach zachować rzecz bar 
dzo trudną w dzisiejszych czasach -•• 
postawę lojalną i uczciwą. 

* • * * 
O prezydencie inż. W. Głazku wczb 

rajszy „Robotnik", organ naczelny P. 
P.S- — pisze: 

„P. Wacław Głazek należy do praw 
dziwę] „starej gwardji" ruchu niepodle 
głościowego. Pracował ze Związkiem 
Walki Czynnej, był działaczem POW.» 
później — wybitnym oficerem wojsk 
inżynieryjnych w Paiiswie Polskiem. 
Jako fachowiec, jest siłą nieprzeciętną. 

denta naczelnicy wydziałów i kierów- Nie utrzymuje z nami oddawna żadne-

PIEGI , 
żółte plamy, 

' wypryski, i.t.p 
.lieczysfości 
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m m Francji w Łodzi 
Zilliant 
a rod* 
cyraili^ 

.larwh, 1 U r o « y s t e nabożeństwo 
nków, * 
ecie 

własnęrtfjj^ego święta francuskiego dnia 14-go 
5w, KtO"| 

Wczoraj, dnia 13* lipca, w przeddzień 
z ^ f ó 3 , J e g 0 E k s c e l e n c i a Ks. Biskup Ja-

w asyście licznego kleru 

w Katedrze 
braniem Towarzystwa Przyjaciół 

d0^cii w Łodzi odbył się obchód naro 

Ml odpra-
% ° godz. 9-tej uroczyste nabożeń-

c-lo Po ^ katedrze przy udziale licznego '̂'K"!) Przedstawicieli władz państwo-
c B«ij t ' j .M I» wojskowości i konsulatu francu­

z a ^ k\? w Łodzi, jak również w obecno-vi,' i°' k\ °°ywateli francuskich, zam. w Ło-,i«1 tjjj Członków Towarzystwa Przyja-r/̂ J^ancji oraz członków Stowarzy 
armji polskiej we 

R ^"onków 

łw^k weteranów b. 
na p f 

zawo" 

nic i 

kasief 

)s!o, r.W 
zwróci'' 

; nie i ] 
asjora ( • 

Ś m i e r ć c z y h a n a u l i c y 
Nieprzestrzeganie przepisów o ruchu ko łowym. — 
Specjalne patrole policyjne wysłane zostały na miasto 

e J l c i i . którzy licznie się stawili z pocz 
jjj S 2tandarowym, przyczem ks. Żdżar 
c^ygłosi ł podniosłe przemówienie w 
tij3u francuskim, nawiązując do rocz-

OL!CV j dnia 14 Lipca i węzłów kultural-
tycb

 l'r'',2t>,' politycznych, łączących Francję N8CFC01 p s k ^ 
/ek z r :' (

 0 nabożeństwie Stowarzyszenie 
napot!:" ij^ffanów b. armji polskiej we Francji 
ika b8 , :'jv|a" r (j i''0 na płycie Nieznanego Żołnierza 

wsrff J ^ z o efektowy wieniec mińr 
/Jta.?0

 efektowy wieniec w kolorach 
q=y 8 % P 0 f t

 U skich: niebieskim, białym i czer-
1 o b r C tTWi ' obywatele francuscy zaś zlo-

W ostatnich czasach stwierdzono w 
Łodzi, że tak kierowcy pojazdów mecha 
nicznych jak i woźnice, a wreszcie i cy­
kliści, nie stosują się do ogólnie obowią­
zujących przepisów, dotyczących ruchu. 
W dziedzinie tej zapanowało tak wielkie 
rozluźnienie, że powoduje to bardzo%czę 
ste wypadki kalectwa, a nawet nierzad­
kie są wypadki śmierci. 

Dla zaprowadzenia należytego po­
rządku w tej dziedzinie, starosta grodz­
ki łódzki, wydał w ostatnich dniach po­
lecenie organom policyjnym ścisłego kon 
trolowanla wykonywania obowiązują­
cych przepisów. W, tym celu będą wy­
syłane w różnych porach dnia, a nawet 
i nocy specjalne patrole policyjne, które 
na ten dział życia zwrócą specjalną uwa­
gę. Niezależnie od tego, otrzymali wszy­
scy funkcjonariusze tut. policji rozkaz in 
terwenjowania na ulicy w wypadku 

rażących, mają być spisywane protoku-
ły karne, a wymierzane grzywny będą 
dotkliwe. 

Poniżej podaje starosta do wiadomo­
ści zainteresowanych te przepisy, na któ 
tych stosowanie policja zwróci specjalną 
uwagę: 

1. Jazda winna odbywać się po pra­
wej stronie jezdni; 

2. Zatrzymuj się przy chodniku po 
prawej stronie jezdni. O zamierzeniu 
zatrzymania się, podaj znak podniesie­
niem ręki do góry; zatrzymuj się tylko 
na linji domów, a nie na linji brzegów 
chodnika; 

3. Nie zapominaj, że wyprzedzać po­
jazdy należy z lewej strony, po upewnię 
niu się, że jest wolna droga; wymijać na­
leży z prawej strony (tramwaje można 
wyprzedzać z prawej strony): 

4. Nie pozostawiaj koni i pojazdu na 

^ Wspaniały wieniec z róż. 

Wybuch spirytusu 
?9iczne skutki nieostrożności 

&j ranciszka Świątkowa (ul. Limanów 
[%° n r ' 9 (>/ gotowała kolację na ma-

e spirytusowej. Gdy maszynka 
j 3 się, kobieta dolała spirytusu i w 
^"wilf* nastąpił wybuch. Świątko-

M e i a n C ' a w płomieniach i, przeraźli-
y^życząc, wybiegła aa korytarz, 

ie] ;a a'armowani sąsiedzi pospieszyli 
*a/° ! < :jltlry, p°rnocą i narzuciwszy na nią kol-

I gasili ogień. 
\\J} kilku minutach przybył lekarz 
N a • który stwierdził b. ciężkie 
N-^enia i przewiózł Świątkową w 

6 Sroźnym do szpitala 
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Osobiste 

stwierdzenia niestosowania się do obo f 

wiązujących przepisów w dziedzinie ru-1 jezdni bez dozoru 
chu. Winni mają być pociągani do odpo-j 5. Podczas jazdy nie śpij; 
wiedzialności, przyczem w wypadkach' 6. Pojazdy, klórymi przewozisz ma-
ooooo«xxxxxx>ooooooocxxxxxxx»oc^^ coooooc 

Przed otwarciem Zlotu Harcerskiego 

(ii ̂ .n'u wczorajszym bawił w Łodzi p. Lud 
i,H 7 {-jcki. dyrektor Państwowych Zamko \^Vr-\: k ' a dów Przemysłowych w Ciesz leszyme na ych 

Za: 
i warszawskie, 

aplek 

'̂'lvv' Przedstawicielstwa Zakładów na wojo­
wi0 'ódzkie i wars?-'" 

c| w w nocy dyżurują następujące apteki; 
r̂ ieu,-' Kasperkiewicza, Zfijerska 54, sukc. J. 
i."',fCC^a' Kopernika 2f,, J. Zundelev/icza, 
S 19 S V 25 S Bojarskiego i W. Szata, Prze 
'» j \ *J. Lip ra, ?tjtrncw>kł 193, A Rych-

• Łobody', 11-go T.istop.ida 86. 

terjały, powodujące kurz i pył, przykryj, 
lub zmocz wodą; 

7. Przy wyjeździe z bramy, upewnij 
się, czy jest wolna droga; 

8. Na skrzyżowaniach ulic i skrętach 
obejrzyj się i wskaż kierunek skrętu za 
pomocą ręki; zwracaj uwagę na znaki 
policjanta; 

9. Z nastaniem zmroku, zapal światła 
przy pojeździe; 

10. Na przystankach tramwajowych 
jedź wolno; 

11. Nie wyprzedzaj pojazdów na 
skrzyżowaniach ulic, a jedź za nimi; 

12. Nie zajeżdżaj nikomu drogi; 
13. Przestrzegaj pierwszeństwa dro­

gi, a unikniesz wypadku; 
14. Zjeżdżaj na bok na podawane syg­

nały: policji, straży ogniowej, pogotowia 
ratunkowego, samochodowe i sygnały 
tramwai; 

15. Podawaj sygnały konieczne, a uni 
kaj sygnalizowania zbędnego, niepokoją 
cego publiczność; 

16. Nie jedź za prędko; 
17. Nie wolno ci jeździć po szynach 

tramwajowych; 
18 W czasie jazdy nie wypuszczaj z 

rąk kierownicy, lub lejcy; 
19. Na postój zajeżdżaj na miejsca 

wyznaczone. 

Kancelar ja a d w o k a c k a 

SAMUELA SZAJERA 
p r z e n i e s i o n a 

na ul. Piłsudskiego 51. 

Śniadanie w żeńskim obo zie harcerskim, nad Pilica-

ZŁA PRZEMIANA MATERJI JEST CZĘSTO PRZYCZYNĄ WIELU CHORÓB 
(kamienie'żółciowe, artrciyzin. ischias. vhoroby skóry), kuracja ziołami CHO-
LEKINAZA H. Nieniojcwskiego polega na pobudzeniu wątroby do nornialnci 
czynności i reguluje przemianę materji. liroszury bezpłatnie. 

Młotkiem w głową 
zranił matkę swej przyjaciółki 

Wczoraj w godzinach wieczorowych 
w domu przy ul. Fiata 11 rozegrało się 
krwawe zajście. 

W domu tym skromnie mieszka Jó­
zefa Kmin, u której mieszka jej córka, 
Helena, wraż ze s w y m przyjacielem. 
Midzy nim a Kminową stale dochodziło 
do awantur, gdyż Kminowa robiła wy­
rzuty przyjacielowi swej córki, że nie 
daje pieniędzy ua wychowanie nieślub­
nego dziecka. 

Wczoraj podczas kłótni mężczyzna 
chwycił młotek i zadał nim Kminowej 
kilka mocnych ciosów w głowę. Ranną 
zaopiekował się lekarz pogotowia Czcr 
wonego Krzyża, który po udzieleniu po­
mocy przewiózł ją do szpitala. 
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O S A K A 

OWAOY i ROBACTWO 
Dodatkowa komisja 

poborowa 
(p) — Jutro, w poniedziałek, dnia 

15 b. m. w lokalu wydziału wojskowego 
zarządu miasta Łodzi przy ulicy Piotr­
kowskiej 165 urzędować będzie dodat­
kowa komisja poborowa dla P. K. U. 
Lódź-Miasto I, na którą winni się sta­
wić poborowi rocznika 1914, którzy z 
jakichkolwiek względów nie stawili się 
ha ub. komisje, oraz poborowi roczni­
ków starszych, nie posiadający Jeszcze 
uregulowanego stosunku do służby woj­
skowej, a zamieszkali na terenie 2, 3, 5, 
8, 9 i 11 komisarjatu policji. 

Na komisje należy zabrać dowód o-
sobisty, lub zaświadczenie tożsamości z 
fotografią, kartę odroczenia służby woj­
skowej (o ile poborowy korzysta z od­
roczenia) świadectwo zawodowe 1 świa­
dectwo szkolne 

Proces o o b r a z ę mora lnośc i 
został wytoczony tancerce, występującej zupełnie nago na dafl' ~ 

kuratof Ue cingu paryskim. — Co widział komisarz poliejf i pro 

Pani Joan Warner broni się bardzo energiczni* 

Nr 191 

W poniedziałek dnia 29 b.m. w tymże 
lokalu urzędować będzie dodatkowa ko 
misja poborowa dla PKU. Łódź-Miasto 
I I , na którą winni stawić się poborowi, 
jak wyżej, zamieszkali na terenie 1, 4, 
7, 12, 15 i 14 komisariatu policji. 

Historie niezwykłe 
Najsprytniejszym i najpewniejszym może tri­

ckiem szpiejjowsk/m z czasów wojny światowa! 
było użycie fajki jako schowka dla tajnych do­
kumentów. Główka fajki, t. j . jej ścianki były 
wewnątrz puste, tak, iż można było włożyć mię­
dzy n/cmi cieniutkie zwitki zapisanej bibuły 
jedwabnej. W razie niebezpeczeństwa wystar­
cza! jeden obrót cybuszka, by ochranafąca od 
ilcroca. bibułą listewka asbestu usunęła sic. a 
ogień strawił natychmiast papiery, 

* 
W klasztorze Cystersów, w Alcobara, w Por-

tugalji, znajduje s/ę kuchnia, która dostarcza 
samu żywność. Klasztor zbudowany jest na 

skakch, przez które rzcplywa rzeczka górska. 
Otóż kuchnia klasztorna znajduje się nad KIMA 
rzeczką, która przepływa przez środek olbrzy­
miej izby kuchennej. Ilekroć szaf kuchni klasz­
tornej zadysponuje ryby na obiad, wysstarczy, 

kuchcik zanurzył s/eć w wodzie, a wyciągnie 
retrzebne mu pstrągi, karasia lub inne ryby, 

• * * * 
W rerublikach południowo - amerykańskich, 

IV Wenezueli, Kolumbii, Ekwadorze panują dziw 
c: cbyc?oJe wśród murzynów, którzy przyjęła 
abój i zwyczaje europejskie. Noszą oni miano­
wicie przyczepione do ubrań kartki z ceną, tak, 
jsk były one przyszyte w magazynach. Murzyni 
chcą w ten sposób pochwalić s/ą, że noszą u-
brania uszyte przez krawca a nie własnoręcznie. 

• * 
i * 

Osobliwy cmentarz przemytniczy znajduje się 
w UH; . Na cmentarzu tym chowane aą psy 
p:r:?:nylników, którzy przy pomocy tych fczwo-
renegów szmuglują tytoń z Belgii do Francj/. 
Celnicy francuscy polują niezmordowanie nad 
l£ 'onlcą na 
,"o nich. Cywają mies/ące, gdy ofiarą celnych 

i ów straży granicznej pada 5fl — 60 psów-
prrmylaików. Zabita psy grzebana są właśnie 
ca owym cmentarzyku, który stanowi |edną z 
cs3':Iiwoścł Lille. 

W ubiegły czwartek odbyła sig w 
Paryżu prawdziwie „paryska" r.,z;jra 
Wfi sądowa- Odpowiadała tancerka za 
obrazę moralności publiczne!. 

Przed kilku miesiącami do iednego 
z lokali w dzielnicy Chatnos Elysees 
przybył Monsieur Boverat. sekretarz 
francuskiej ligi wzrostu ludności j zajął 
miejsce przy jednym ze stolików. 
Wkrótce potem na parkiecie pojawiła 
się tancerka amerykańska — miss Joan 
Warner i zaprodukowała sie w iednym 
ze swych numerów ^ańca Nagości", 
w którym zbierała już sukcesy na obu 
półkulach. 

Pan Boverat poczuł sie dotknięty 
widokiem pięknej i mocno obnażonej 
tancerki, w swych najświętszych uczu 
ciach czystości, moralności i etvki se­
kretarza Ligi i człowieka solidneco i ży 
jącego życiem rodzinnem. Pan ów był 
tembaradziej zgorszony, że uznał za 
właściwe przybyć do lokalu ze swą Je­
denastoletnią córeczką. Oczywista, zda 
niem ojca, dziecko musiało bvć równie 
jak on sam zgorszone, skonfudowane i 
zawstydzone widokiem naglel tancerki. 

Cnotliwy Boverat skomunikował się 
ze swym „przyjacielem", ministrem, 
sprawiedliwości. Pan minister zrobił co 
trzeba 1 nazajutrz do lokalu przybył ko 
mlsarz policji, zajął miejsce, tak każdy 
śmiertelnik przy stoliku 1 lak każdy 
śmiertelnik przyglądał sie tańcom Miss 
Joan Warner. Komisarz bvł również 
zgorszony. Czy był doprawdy, czy też 
uważał, że musi się zgorszyć, skoro 
go tam pośrednio posłał minister — o 
tem milczą dzieje. 

Sprawie nadano bieg. 
Tancerka została przesłucha la. 
Wyjaśniła że tańczy Już po raz chy­

ba tysiączny ten sam taniec w różnych 
lokalach całego świata i że nawet w 
Ameryce nikt iej nie czvii!ł zarzutów, 
że Jej taniec Jest niemoralny. 

Sprawą zajął się prokurator. I znów 
pan prokurator znalazł sie miedzy w i -

dzami dancingu. 

Opinja prokuratora 
Tym razem jednak prokurator l i­

znął, że taniec Miss Warner nie Jest 
wcale gorszący, ale nie chcąc Dolegać 
na sobie — prokurator postanowił akt 
oskarżenia wygotować. Niech się sąd i 
biegli opowiedzą, czy Miss Warner jest 
szerzycielką njemoralności. czv nie-

Miss Warner jest dziewczyną za-

„Dziesiątego stycznia r. b. ko­
misarz dzielnicy Champs Elysees 
około godziny piąte] przybył na 
five o'clock do wspomnianego wy­
że] lokalu, celem stwierdzenia na­
ocznego słuszności danych, zawar­
tych w odnosjiym meldunku. 

Nazewnątrz lokalu nie było ant 
afisza ani plakatu, któryby oznaj­
miał publiczności o rodzaiu roz­
rywki, Jaką przedsiębiorstwo ofia­
rowywało klienteli. 

Około godziny szóstei — stwier 
dza komisarz — światła zostały 
przyćmione, tak że cała sala była 
oświetlona tylko białemi I floleto. 
weml promieniami reflektorów. 

W tym momencie pojawiła się 
tancerka, odziana w rodzal pelery­
ny, w tunikę i w suknie wieczoro­
wą. W ciągu tańca panna Joan 
Warner koleino zdejmowała ze sie 
ble jedną sztukę ubrania za drugą. 
Ody spadła suknia — tancerka zo­
stała zupełnie naga, | na tem koń­
czył się numer. 

Po skończonym tańcu artystka 
natychmiast narzucała na siebie pe 
lerynę 1 znikała bez żadnych spe­
cjalnych protestów ze strony pu­
bliczności. 

Ten popis taneczny, choć nie 
miał charakteru odrażającego, wy­
uzdanego lub nawet dwuznaczne­
go — kończy komisarz — nrzekra 
czał Jednak miary ogólnie przyję­
tej | zdrowej wstydliwoścl, nie ba­
cząc na to, że tancerka zupełnie 
obnażona była tylko nrzez chwile'. 

Obronę Miss Joanv Warner osóbki 
t a k ' c n o t l i w e j , jak c n o t l i w e bvć Dot ra f ią 
tvlko. . . t a n c e r k i amerykańskie — wno­
sić będz ie aż Henry Torres. 

Zaznania oskarżone! 

z ł a się na ł a w i e o s k a r ż o n y c h . 0bJ 
niej zasiadł p a n d y r e k t o r Faudrin "I 
r ó w n i k d a n c i n g u „Bajrdad". 

Pierwszy zeznaje pan Boverat 1 
główny ś w i a d e k o s k a r ż e n i a . Jest C"! 
d y , wysoki, zasuszony z b i n o k l a n T j 

w t 

nosie. Ma wygląd prawdziweeo s 
tarza ligi obrony moralności i wz 
populacji. 

Śwjadek był bardzo poruszony 
gościa tancerki, tembardziei, iż odni' 
wrażenie, że na ciele pannv Joan1" 
gdy wreszcie obnażyła sie zupełnie 

nie było nic, kompletnie nic. 
Pan Boyerat mówi tak wiele i 'Jl 

gęsto, że uniemożliwia prokurator"'! 
postawienie pytań. 

Prokurator Comte: — Niech4l 
pan pozwoli słowo powiedzieć. 

Adw. Torres: — Pan Boverat staj 
się o składanie zeznań. Przeżywa "*! 
piękniejszy dzień swego życia. W® 
mu pan go nie psuje, panie proku'' 
torze. (Śmiech na sali). 

Przewodniczący: — Proszę się s'1 
szczać. 

Boverat kończy, cytując narodo^ 
socjalistyczne Niemcy i ich „zwvc ' f j 

walkę z niemoralnościa". 
co mówią świadkowi* 

Dzjwnym trafem zeznają jako .W? 
kowie dwaj znakomici lotnicy. DeWjl 
te i Codos, którzy nie widziel' " ; c " 
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Nad *8a; moralnego w produkcjach tan 
Znakomity malarz Vlaminck — "Jj 

dalszych ekspertów malarzy stwie^ ,flLbM< 
Ją, że nagość panny Joanny iest W. ^» 
nem młodości i radości życia 

Prokurator: — Twierdzi oan 
pana całkowita nagość nie razi. ' 1 
szczerość — szczerość: i mnie ona 
razi- (śmiech na sali). 

Kilka kobiet, garderobisna i inne' 1 

znają, że malutkie ,,figl" Jednak taflc* 
ka nosiła. ,,, 

kfinffl 
Tancerka twierdzi, że całe lej dało, 

iest silnio naszminkowane białością, ie a ^ r i i f f i ^If^^ 
nosi cienki pasek, a na nim trzyma się v

a Ł ' ' ' ^ z t 

Jednak malutki kostjumlk z ledwablu,1*" p ~ d l d c z ą c y : - Nie iest p.'| 
koloru zupełnie tego sameco co i kolor 
szminki 1 że ten środek ostrożności, czy 
toż wstydliwoścl jest zunełnle zbytecz­
ny, bo go i tak nie w'dać. Miss Warner 
wskazułe dalej, że pokaźnie sie zupełnie 
naga tylko 20 sekund I że kryje ią świa­
tło kolorowych reflektorów. 

Dyrektor dancingu — oskarżony o 
współudział w obrazie moralności pu­
blicznej znalazł się również na ławie 
oskarżonych. Broni go znany adwokat 
paryski o polskjem nazwisku: Renę Idz-

chwycającą. Jako biegli, wysunięci 
przez obronę zeznawali malarze: Vla-
minck, Dufy i Segonzac, pisarze: Pioch '< kowsky. 
i Carco i ludzie teatru: Saint-Oranicr, j Odziana w piękną, specjalnie na ten 
Volterra i inni Rozprawa bvła bardzo j cel skrojoną czarną suknie jedwabną z 

ncuscy pouuą niezmornowame « » j b a r w n a ( p r z y j e m n a 1 ciekawa. i białym żabotem przypominającym jako 
osobliwych przemytników I strzelała ( R o z p r a w a b y ł a tem bardzie! cieką- żywo to Kc sędziowską - panna Joan-

wa, że protokół spisany w policii brzmi ' na, piękniejsza niż kiedykolwiek w 
jak następuje: 'swych platynowych włosach — znala-
~oconaoooocxricooooacc>ccooaoooooac^ ~~~ 

DHfkMtTtol p iyn-przy poReniu pach ^ g*» W&^%AYŁM 
1 \mW I S S proszek przy poceniu nóg • • 

Ci)OOOOOGOOOOOCXXXXXXX;OOC>^^ 
** 

Ack/eta przeprowadzona przez |eden s mie-
D! amerykańskich wykazała, że 940 wy-
I ': -'i angielskich i amerykańskich pisarzy, pu-
bllcysltfw i dramaturgów napisało swa najlepsze 
rreczy v/ wieku od 45 do 59 roku życia. 

a i 
T.' Japonjl istnieje prawo, które dozwala o-

cnemu zasłaniać twarz w sądzie f przed 
i"-' :,.-} matą slom/aną lub chustką. W ten 
opesób meżo oskarżony aż do wydania wyroku, 
ols odsłaniać swego incognito 1 nie narażać swe* 

dcl»-8G0 imienia, dopókj nie zapadną wyrok 
t!:.': acprzychylny. 

** 
m 

LUŁ'ZO są uczciwsi niżby się to wydawało,. 
Fov:'.ca psycholog w Nowym Jorku rozesłał do 

nieznanych mu osób listy z załączen/em 
jc"r. ::go dolara, jako wyrównania rachunku za 
r; .':or.:c dostawy. Z tych stu osób odesłao eks 
perynentatorOwl spowrotem owego dolara 63 
esoby, co jest wcale dobrym wynikiem jak na 
dzisiejsze czasy. 

Panna przewieziona w skrzyń 
Żywy bagaż został wykryty , a pomysłowi 

ekspedjenci—ukarani 
Ludzie opłacają na kolejach bilety 

według taksy pasażerskiej. Nie wolno 
przewozić człowieka, jako towaru—jest 
to poważne przewinienie. — Nie porno-1 pod jego adresem do Łodz 
że nawet tłumaczenie, że chodziło o przy 
jaciólkę, która, udając towar, miała w 
skrzyni przybyć do lubego, by się o tem 
ani żona, ani nikt nie dowiedział. 

Tak się tłumaczył Kazimierz Gałka. 

p r t j m y dla prokuratury. 
Prokurator: Jestem zune!n;c f 

/.I jrt owany. Nie :!i sie dzieje O) c'n<* 
Prokurator oskarża z wielkien1 * 

miarkowaniem. Nie jest świętość' 6 ] 
nie obleka się w togę kaznodziei n,0.'« 
ności, ale musi być jednak jakaś # L 
ca w pojmowaniu swobody deko l t ^ 

Prokurator wnosi o ukaranie 1 ' 
cerki. 

Nie bez ironii mówią o calei spr2* 
adw. Torres i Idzkowski. 

Wyrok zapadnie za tydzień. 
..Cały Paryż" opuścił sale ja* 

wielkiej premjerze w teatrze. 
Miss Joan Warner może bvć sp̂ j 

na o swą karjerę. — Ten proces z f 

jej olbrzymią reklamę. 
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î o 

wa 

Najwytworniejszy hotel 
Wszystkie pokoje słoneczne z balkonami 1 y | 
nym widokiem na Tatry. Apartamenty z " . J 
kami. Benkonkurencyjnie wykwintna -k" 

Telefon 651. Prospekty na życzenia 

©OGOOOOOOOOOOOOOOOGOOCtóOG^Hl '' l c» 

drzyckiego w Łęczycy, aby sfabryko-
wał skrzynię dość obszerną i umieścił w j 
niej Wiązkównę i przesłał jako bagaż 

Mędrzycki uczynił to, lecz skrzynia 
okazała się zbita zbyt słabo, tak że w 
drodze, deska odleciała i ujawniono 
oszustwo'. 

Obu kolegów pociągnięto do odpowie 
kazał 

PARCELE 
BUDOWLANE 

Se Hla, 
" Dre 

I Pr, 
•Do 

Hlp, 

przy ul. Krzemienieckie! 
Retklńsklel do sprzeda"1'' 
Zgłoszenia: Piotrkowska 40, 

Gałka wysłał żonę na letnisko. Chciał z] dzialności karnej. Sąd Grodzki skaz 
tego skorzystać i sprowadzić do siebie Kazimierza Gałkę i Władysława Mę-
pannę Wiązek z Łęczycy. drzyckiego, każdego na 3 mies. aresztu, 

By uniknąć wszelkich podejrzeń, na-j zawieszając wykonanie kary. 
'.pisał do swego kolegi, Władysława Mę-

Zarząd spadkobierców !• 
Poznańskiego, w dni P0*^ 
szednie od 10—12 I od 
do 6 popołudniu. 
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Me Marsz. Piłsudskie t 
GEN. SŁAWOJ-SKŁADKO WSKI OPOWIADA, JAK UMIERAŁ 
WÓDZ.-CO SIĘ STAŁO 12 MAJA O GODZ. 8.45 WIECZOREM 

Gen. dr. Felicjan Stawoj-Skiadkowski,, jącego Męża. W nogach łóżka stoi za chwilę ręce jego opadają bezsilnie 
Vccn mister spraw, wojskowych, wygłosił p o d l ą c y s ę k s ądz Korn l lOw iCZ. D o k t ó r 
"o mikrofonu Polskiego Radja przemówię-1 M _ „ ! v N „ R C J 5 „n^i ,v lnnv nn n r a w e l strO 
"ie, w którem zobrazował ostatnie chwile M o z O ł O w s k I , p o c h y l o n y po p r a w e j Stru 
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życia Marszalka. 
• Ponieważ tak pełnego obrazu tragicz. 
\ "ych dla całej Polski chwil — jeszcze nie 

Wieliśmy — przeto przemówienie gen. Skład 
kowskiego podajemy w całości. 

j . ..Liczyliśmy dnie I godziny życia 
jpnendanta od chwili wydania wyro-
" śmierci przez wezwanego, na Jego 

„?^az, z Wiednia profesora Wenkenba-
. D a ' Straszne rozpoznanie raka watro-
} wykluczało wszelką pomoc lekar-
3< mającą na celu choćby tylko prze­cenie bytowania Komendanta. 

Na Wielkiego Człowieka przyszła 
noroba tak potężna, że medycyna 

^Półczesna jest wobec niej zupełnie 
Usilna. 
. Nie mogliśmy więc mleć żadnych złu 
^eii. 

Śmierć Komendanta, straszna myśl 
Nel, przygniotła nasze serca na długi 

^iesiąc przed Jego zgonem — ostatni 
•jtesiąc Jego życia. Pierwszy to 1 o-
'atiii raz kryliśmy przed Nim tajem-
m' t a 3 e m n J c S śmiertelnej choroby i 
"tającego się zgonu. 

, A jednak nie mogąc się pogodzić 
UMYŚLĄ o stracie Komendanta, codzien-
Je» wbrew rozsądkowi, przerzucaliśmy 

od ogromu rozpaczy do znikomego 
ą f u nadziel. 

y Nadzieja ta malała z dnia na dzień, 
Adasia w naszych sercach na kilka-
„ffsiąt godzin przed ostatniem tchnie-

Marszalka. Polski. 
W sobotę, 11-go maja wystąpił 

ta. Komendant ma oczy ciągle zam­
knięte. Twarz Jego, wychudła w cza­
sie choroby, jest piękna 1 spokojna. 

Mijają długie chwile samotnego świ­
szczącego oddechu Komendanta i mod­
łów księdza, udzielającego Ostatniego 
Namaszczenia. 

Wszystko nagle zatrzymuje się w 
biegu naszych myśli. Pozostaje — ta 
jedna straszna, że nic już Komendantowi 
pomóc nie możemy. 

W pewnym momencie Komendaut 
zachłystuje się 1 oddech Jego ustaje. 
Doktór Mozołowski robi ruch, jakby 
chciał jeszcze Komendanta ratować, ale 

To już śmierć. 
K'ękamy wszyscy, tylko adjutant, 

mający służbę, stoi „na baczność". 
Jest godzina 8.45 wieczorem, gdy 

przestaje bić serce Pierwszego Mar­
szałka Polski. Teraz, ten straszny Zgon 
musi już uderzyć w całą Polskę. 

Za chwilę generał Kasprzycki telefo 
nuje do Premjera o śmierci Komendan­
ta. W adjutanturze redagujemy komu­
nikat do prasy o przebiegu choroby 1 
zgonie Marszałka. 

Umarł o godzinie 8.45 wieczorem 
12 maja 1935 roku, w trzecią niedzielę 
po Wielklejnocy... 

I nigdy już, żadna niedziela naszego 
życia nie będzie tak wesoła i beztroska 
jak za Jego pobytu z nami. Przeżyliś­

my z Nim, słuchaliśmy Go wiernie — 
przeszło dwadzieścia lat. 

A teraz już będziemy z Nim jeszcze 
tylko w czasie pogrzebu, który skończy 
się przecież za dni parę, kilka... 

Wtedy zostanie nam Już tylko — 
życie bez Niego". 

1 7 
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kr, 
t7°tok ustami, który bardzo. osłabli 
^endanta. 
0, W niedzielę, 12 maja o godz. 18-tej 
H ima łem telefon od gen. Roupperta z 
>iwederu: „Jest źle, tętno słabe, bar-

0 przyśpieszone". 
^ Ulice, któreml Jechałem do Belwede-
d b y ł y ożywione, jak zwykle w nie­

C N E popołudnie. 
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Bez z w y c i ę z c ó w 
skończyła się wojna Boliwii * Paragwajem. — Obie strony są 
jednakowo zrujnowane gospodarczo i osłabione politycznie 

W dniu 14 czerwca bieżącego roku 
o godzinie dwunastej w południe umilkły 
armaty na froncie w Chaco. Trzyletnia 
wojna między Paragwajem a Boliwją 
skończyła się. Dopiero jednak obecnie 
znany jest rezultat tej długiej wojny, 
prowadzonej w puszczach i prerjach 
.Chaco BreaJ. ... .. 
" Kto wyszedł zwyćięzko ż tych zapa-j 
sów? Raczej obie strony przegrały. Za­
równo Bóliwja i Paragwaj sa kompletnie 
wyczerpane, zniszczone wojna do osta­
tecznych granic. Wszystkie środki za­
pasowe, wszystkie rezerwy wyczerpały 
się. Oba państwa poświęciły dla wojny 
wszystko, co miały najcenniejszego, a 
wiec przemysł i rolnictwo. Po obu stro­
nach padło tysiące łudzi od kul noży, lub 

T~- »•-«"" i chorób. 
* i h v »? 6 życia Polski, któ-i K r y z y s światowy dał się we znaki 
*aiv ,X ?Y Q W C H W ' ?IE w.y1°'obu państwom już w przededniu rozpo-
* 8VniaI . ' ^ Z C Z E " A ^8° p 0 w , , e r z c h n l « , c z y n a j ą c e j się wojny. Załamanie się na 

' PWln l Pierwszego Marszałka. rynkaoh światowych cen cyny, która 
ja k* ( okien pałacu biły smugi światła, j j e s t głównym artyikułem zbytu Boliwji 
bVł ? 8£ w l e c z o r a » 8 d y m Pierwszy raz i pogrążyło ten kraj w otchłań katastrofy. 
raz Komendanta w Belwederze. Te- Natomiast Pairagwaj cierpiał wskutek 
$ szedłem do Niego — raz ostatni, i 
ty adjutanturze, prócz oficerów służbo-
«ła. ' z a sta łem gen. Roupperta 1 Wle-
U P E . Udzielają ml krótkich wyjaś-
rjJ1 , Tętno koło stu, słabe. Komen-
c i " Przytomny, błogosławił ręką dzie-
„l' Protestował w czasie ukłucia ramle-
iy, Przez doktora, przy zastrzyku do 

ś r o d k a nasercowego. Doktór Ste-
C i f s k l pojechał po księdza Kornlłowi 

" l ma wrócić niedługo. 
i i i a

P o tej krótkiej rozmowie — Wie-
V a z Rouppertem odchodzą do Ko-

, ^ ~I 
n a a » ta . Ja nie śmiem wejść, by G o 

zmniejszenie się zbytu konserw mięs­
nych, ekstraktu quebracho i Yerba Ma­
tę, które są głównym jego artykułem 
eksportowym. 

• Już w pierwszym roku wojny musia­
ły się oba państwa zadłużyć do ostatecz 
nych granic. Boliwja za zapożyczone 

tów finansowych. Oba państwa zużyły 
cały zapas złota, jaki posiadały w ban­
kach i sięgnęły nawet do rezerw kaso­
wych. Mieszkańcy obu państw ofiaro­
wali swe kosztowności prywatne, aby 
tylko móc dostarczyć amunicji żołnie­
rzom. Zbierano w czasie kwest ulicz­
nych nietylko obrączki, bransoletki zło­
te i srebrne, kolczyki wysadzane 'WylAii-
cikami"—' ale nawet zegarki męskie i 
damskie. Wszystko to potem' zamienia-' 
no na kule i granaty. 

W Paragwaju wojna zniszczyła cał­
kowicie hodowców bydła. Bezustanne 
rekwizycje zwierząt dla zaspokojenia 
głodu armji wytrzebiły trzody i posta­
wiły hodowców bydła przed kompletną 
ruiną. Pozatem mieli oni obowiązek u-
trzymywania rodzin żołnierzy wysła­
nych na front. Ponieważ byli dotych­
czas najbogatszą kastą, wiec na nich 
spadły największe ciężary. Dziś hodow 
cy bydła zaliczają się do najuboższej 
ludności. 

Paragwaj wyparł wprawdzie wojska 
boliwijskie z Chaco Boreal. ale cóż z te­
go, skoro okazało się, że nak adem wiel­
kich kosztów i ofiar w ludziach zdobyto 
ugór. Wiadomości, jakoby okolice te 
miały obfitować w pokłady nafty nie po­
twierdziły się dotychczas. Rzekome za­
pasy drzewa, jakie znajdować sie miały 
w tej okolicy okazały sie niewielkim 

pfenlądze uzbroiła swą armję. Paragwajpasmem lasu, ciągnącym sie na prze-
do chwili wybuchu wojny nie miał <lh\-\strzeni zaledwie dwudziestu kilometrów. 
gów, a dziś nie może wybrnąć z kłopo- 1 Wojna skończyła się już. iecz kło-
o o 0 OrXX)C>0QOO00000OO0O<XXXX)^ 
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 u > Telefonuję do • premjera Sławka, 
it, K°»erała Kasprzyckiego 1 polecam 
^'adońi ić, będącego poza Warszawą 

r

£
e

'»jera Prystora. 
|( D*;

r e

nijer Sławek zjawia się za chwilę 
% Z O r i e ntowan lu się w rozpaczliwej 
llui o d ieżdża wkrótce do Prezy-

Rady Ministrów I na Zamek, by 
| j l c , 1 ? do m ić Prezydenta Rzeczypospo-

H ^ y b y w a generał Kasprzycki, a 
t tJ c t ce za nim dr. Steianowskl z kslę-
ren, Kornlicwiczem. Ksiądz z dokto-
RE,? chodzą do sypialni, a za chwilę 
*m , ' Rouppert wzywa mnie, że mo-

aJw* wejść. 
ktf5Wciiodzę do narożnego salonu, w 
' " E I N " 1

 t y , e r a z y meldowałem się Ko-
^."uantowi. Teraz, niestety, można 
^ n

 weiść bez meldowania. Staję obok 
p a i ó w Kasprzyckiego I Wieniawy. 

flssntZe(l n a m i , na ł ó ż k u , leży Komeh-
dyc. 7; Za inkn ię tem l oczami, ciężko od-mjfwc. Pani Marszałkowa z córka-

K l^czy obok, trzymając rękę umiera-

POTY finansowe trwają dalej. Obecnie 
oba państwa znalazły się przed uowemi 
cieżkiemi problemami. Żołnierze byli 
wprawdzie na froncie dość dobrze O D ­
żywiani, jednak żołd. jaki otrzymywali 
był bardzo mały. Miesięczna „pensja" 
żołnierza wynosiła 20 centimów amery­
kańskich. O tem. by wojsko mogło zro­
bić oszczędności — niema M C W V . Obec­
nie wszyscy żołnierze wrócili DO domu, 
co maja jednak począć ze SOBĄ. gdzie 
znalcść pracę, jak wyżywić rodzinę? Po­
wrót tych tysięcy żołnierzy, kłórzv u-
ważali, że BĘ^da stale utrzyir.•zwani wraz 
7 rodzinami pracz iząd, a pbs;rtie zna­
leźli się bez średków utrzymania — po­
stawił rządy oba OI.ństw \v syiuacli bez 
wyjścia. Paragwaj chciałby użyć żoł­
nierzy na kolonizatorów okręgi; Chac*', 
jednak brak na to pieniędzy. Pieniędzy 
.NIKT nie. chce p.iż\h zyć, poniewa,- P A Ń ­
STWO TO nie płaci jeszcze starych ZOBO' 
wiązań. 

Taki jest ifaitilat wojny B ;iiwii' i Pa­
ragwaju. 

^•'"III-IIPNIIIIIIHIIIII-IIII::;,;,,,... , 

Ofiary na budowę 
Domu—Pomnika Marszałka 

Piłsudskiego 
Poniżej- podajemy dalszą list; ofiarodawców 

składając im tą drogą serdeczne potziękowanie 

7.} 
Li. 

W Calais - Meudon obok Paryża zbudowano olbrzymi tunel dla badania samolotów. Na zdję­
ciu nowy aparat podczas próby Jego wytrzyma loścl i odporności na wszelkie zmiany atmo­

sfery czne. 

Pol. Zakł Siemens . zł. 40.— 
S. A. J. John zł. 57.50 
Kolej Elektryczna Łódzka ił . 1C1)0,— 
Państwowe Semin. Nauczycielskie zł. 
Komunalna Kasa Oszczędności 
S, A. Elektrobudowa 
Zakłady Przem. Br, Grabski 
Pracownicy T-wa Aks. Łódzkie) Fab­

ryki Niej. • zł. 
P.acownicy Wydziału Oświaty j Kul­

tury Zarządu m. Ł >dzi t\. 
Spółdz Kasy Pożyczk. — Oszczedn. 

Prac. Poczty, Telegr. i Telefonów zl. 
Fracownjcy 11 Urzędu Skarbowego 

w Łodzi rł. 
Robotnicy Wydziału Budown. Oddz. 

Dróg. Zarządu m. Łodzj zł. 
Pracown. Widzewskiej Manufaktury 
S, A. Norblin, Buch i Werner 

w Głownie zł. 
S A. Markus Kohn w Łodzł zł. 
Otton H. Steffan zł 
S. A.' M. Silberstejn w Łodji zł. 

j Karol T. Buhle zł. 
Landau i Weile S. A. w Łodzf zł. 

100.-
500 — 

2 1 , -
10.— 

323.98 

8.5C 

50--

17,21 

10— 
179.75 

222.75 
I0tl.— 
32.— 

200 
1000.— 

100.— 

file:///strzeni


• 

Str. 8 : .14 VII IY35 Nr 1 91 

Zwycięstwa Walasiewiczówny 
w pierwszym dniu mistrzostw 

Polski 
KRAKÓW, 13 lipca. 

W dniu dzisiejszym rozpoczęły się w 
Krakowie kobiece mistrzostwa lekko-! 
atletyczne Polski, które jednak wiele 
ucierpiały spowodu burzy, jaka przeszła J 
nad Krakowem. 

Mimo niesprzyjających warunków',! 
został program dnia całkowicie wypeł-
niony. 

Sensację mistrzostw stanowi porażka ( 

Orzelówny w skoku wzwyż. Pierwsze 
miejsce w tej konkurencji zajęła Wajsó-
wna skokiem 141. Orzełówna miała skok 136. — 

W kuli pierwsze miejsce zajęła rów­
nież Wajsówna rzutem, 11,85 przed Cej-
zikową 11.04 i Kwaśniewską. 

Po szeregu przedbiegach i międzybie 
gach, rozegrano finał na 60 i 200 mtr. w 
obu konkurencjach zwyciężyła Walasie-
wiczówna, uzyskując czasy 7,8 i 24,5. 

Dalsze dwa miejsca w biegu na 60 m. 
zajęły: Kałużowa i Freiwaldówna. Druga 

Wstrząśnięci zgonem Nieodżałowanego 
Przyjaciela 

LEOPOLDA STE1 
składamy osieroconej Rodzinie z głębi serca 
płynące wyrazy współubolewania 

F R O M O W 9 E 

M i m opryszków m mieszkanie 
Rannych małżonków N.ędzieSskśch 

opatrzył lekarz 
Wczoraj w godzinach popołudnio­

wych dom przy ul. CMENTARNEJ 3 t y l 
terenem niezwykle zuchwałego najścia 
na mieszkanie jednego z lokatorów. 

Około godz. 1-ej po pol- do mieszka 
ja Henryka Niedzielskiego wtargnęło 
sześć osób, w tein dwie kobietv. Przy" 

w biegu na 200 mtr. była Kałużowa z byli zażądali od Niedzielskiego pienię 
czasem 28,1.- d z y n a wódkę, a gdy Niedzielski od 

Po pierwszym dniu mistrzostw pro- m ó w i ł , tłumacząc sie brakiem pienię 
wadzi w ogólnej punktacn Grażyna (39; d z y napastnicy rzucili sie na niego 1 
pkt.) przed Sokołem poznańskim (27 p.J. 

Union Touring—Widzew 4:2 (1-.0) 
ZASŁUŻONE 2WYDĘSTWO FIOLE­

TOWYCH 
W dniu wczorajszym rozegrał mistrz 

okręgu, Union Touring ostatnie spotka­
nie o mistrzostwo klasy A z Widzewem. 
Union Touring wystąpił z kilkoma rezerj 
wowymi bez braci Michalskich i Franku | 

godził nim kobietę w głowę. Ody Nie­
dzielska osunęła się na ziemie, brocząc 
krwią, napastnicy zbiegli. 

Rannych małżonków Niedzielskich o-
pątrzyl lekarz pogotowia. 

Powiadomiona o krwawem zajściu 
policja wszczęła pościg za NAPASTNIKA­
MI. Po godzinie aresztowano sąsiada 
Niedzielskich Marcina Kucharskiego, 
Mieczysława Zawiślaka, Helenę Bana 
siak, żonę Kucharskiego — StefanSę o 

Ô̂ GT5 '̂ V-..... G»« MUZYKA /ZTUKA^^tf 
OSTATNIE DNI „MUZYKI NA ULICY". I 
Przedstawienie doskonałej „Muzyki na ul',0', 

mimo rekordowego powodzenia dobiegają ju* , 
ca. Michał Znicz związany jest bowiem 
traktami z teatrami stołccznemi i musi <^a',ef! 
opuścić Łódź. Wielbicielom Znjcza pozos' ł l 

przeto zaledwe kilka dni, aby go ujrzeć w ksP; 
talnej roli ulicznego myzykanta, ,a 

Teatrzyk przy ulicy Piotrkowskiej zdobył V 
sobie powszechny aplauz u publiczności. — * 
czątek codziennie o godz. 9-ej wiecz. 

TEATR LETNI W, PARKU STASZICA. 
Codziennie o godz. 9-ej wiecz. grana jest doskC 
nala komedja Sachy Guitry „Otello przyszM*' 
z Ziembińską, Paszkowska., żjmijewską, win ' * " ! 
rem, Szlctytiskim i Tatarskim. „Otello przy'' 
i c i " jest ostatnią sensacją teatrów paryskich. 
Prapremjera łódzka, dzięki doskonałej grze, 
szy sic, nadal niesłabnącem powodzeniem 

Powrót tramwajami zapewniony. 
Teatr na wypadek niepogody oszalowany 

TEATR ROZMAITOŚCI 
Wobec powodzenia występów Ludwika S a ' jj 

w przebojowej komcdji ,,Der Gazłen", sztuka 
; :rana będzie jeszcze kilka dni, by ustąpić mi" 
tce następnej sensacyjnej premjerze p. t. ,X(C 

niak". Dziś pocz. o godz. 4.20 i 9,15 wjecz. 

OSTATNIE DNI „BOSTONU" 
W salj Filharmonii występuje z wiclkiern r j 

wodzenjem „Teatr Młodych" we franuj»c* 
sztuce p. t. „Boston". — Jeszcze tylko kilka f * 
zy grany będzie „Boston", poczem nastąpi dr« 
premjera. 

jego żonę — Marję, zadając im szereg'raz Zygmunta Majchrzaka recte „Cy 
ciosów tępemi narzędziami w głowę- ! gan 

W pewnej chwili jeden z awanturni ; 

ków rozwścieczony tem, że Niedziel- cie pod, zarzutem dokonania naiścja na 
ska wzywała pomocy, dobył noża i u- mieszkanie Niedzielskich. 

L A f i i l l R E I F I M F T W E I 

w,<* j . T T «i,.»««y«« >• * - Ł NCINA DĘAZIE EGZOTYM. [AUTORZY ieKsiow; i 

p o ł o ^ e / ^ f e m p o meczu space rowe . D b - lian Pawłowicz, Wiktor Budzyńskif K. W 

NIEDZIELA, dnia 14 lipca 1935 R. | warszawska audycję szczególnie interesująca, 
„WESOŁA FALA". ibo zapomniane utwory Wojciecha Gawrońskic-

i, zwyc ięża jąc w s tosunku 4:2 (1:0). —!. I04"TA
 z r , z « d u -Wesoła Ł ala Uórą nada go. Był to kompozytor polski, urodzony w roku 

GRA n i e c i e k a w a zw łaszcza w n i e r w ^ e i L w ó w

 L

W

J "'^dzielę, dnia 14 lipca, u godz. 21.45 180S w pobliżu Wilna, kształcony początkwowo 
. r w s z e j , ) e l l l a b ę d z j e egzotyki. Autorzy tekstów:^. J3pV , \Varszawie F ^astep^ie w Wiedniu u Lesze-

/Sjdj lack iego. Po "powrocie do kraju rozpoczną pra-
|-ec"))L".lngogicztte jako profesor Szkoły Muzycz-

ncl w Łodzi, koiivpo,nuie i jeździ z koncertami 
jako znakomity wirtuoz-pianista. Za kompo­
zycie otrzymał Gawroński szereg nagród na 
konkursach krajowych i zagranicznych, m. inn-
w Lipsku na międzynarodowym konkursie im., 
Paderewskiego. Jego dziełalność kompozytor­
ska obejmuje szereg drobnych utworów forte­
pianowych, oraz z większych:' wariacje, sym-
ionję na 4 ręce, koncert fortepianowy i t. d.; 
szereg pieśni, kilka kwartetów smyczkowych, 
symfonię oraz trzy opery: „Marja", „Pojata" 
i „Samuel Zborowski". Umart w roki' \, 
audycji usłyszymy utwory fortepianowe, skr.vn 
ce i pieśni, które zaopatrzone będą słowem ob-
jaśniaiacem. 

BRAMKI DLA ZWYCIĘZCY UZYSKALI: KRÓR PIANISTKA ŁOTEWSKA GRA ŁOTEWSKIE LASIK (21, NYKCL i Świętosławski. DLA V/IDZEWA: Augustyniak. — Sę­DZIOWAŁ P. LANGE. 
N emcy prowadzą 2:1 
w m e r z u z Cr2e?IOS4'CW3C!ą 

PRAGA, 13 lipca. 
W drugim dniu spotkania międzypań STWOWEGO o puhar Davisa pomiędzy ze­SPOŁAMI 'Niemiec i Czechosłowacji, ro­ZEGRANA została gra podwójna. Para nie-1 MBEKA Cramm, Lund pokonała parę J EZSEKĄ Menzcl, Maleczek w trzech se-

UTWORY. 
Polskie Radjo korzystając z chwilowego po­

bytu w Polsce pianistki łotewskiej Molly Reiz-
nek zaprosiło artystkę przed swój mikrofon ua 
recital, który zapozna nas z muzyką koń • 
torów łotewskich: J. Witolsa i J. Medinsa. na­
leżącego do młodej generacji muzyków • 
cześnych. Recital odbędzie się dnia 14 LIPCL o 
godz. 16.00 

ZAPOMNIANE UTWORY WOJCIECHA 
GAWROŃSKIEGO. .. 

Dnia 14 lipca o godz. 20.10 nadaje rozgłośnia 

NIEDZIELA, 14 lipca 1935 r. 
8.3fj—8.33 Pieśń „Kiedy ranne wstają z«rlJ.' 

8.33—8.36 Pobudka do gimnastyki. 8.36—s-. 
W«7vcr>v r,<nrł-/nni y n c M l i w nrr«:7- 9!MNASTYKA- 8-5°— 9-50. Muzyka — płyty. < W S Z Y S C Y O S A D Z E N I ZOSTAII W arCSZ ( W przerwie o godz. 9.15 Dziennik poramiy. J 

9.50—9.55. Pogadanka sportowo - t u r y s t y -
9.55—10.00 Odczytanie programu na dzień B'*J 
10.00— 11.57, Uroczyste otwarcie Jubileuszów'™, 
Zlotu Harcerstwa Polskiego przez Pana l ' " * ! 
dpnta Rzeczypospolitej — a) Przemówieni'5 1L 
witalne Ministra Kościałkowskiego; b) Fo" n t j 
sienie bandery. Przedstawienie P. PrezyJent^ 
Komendy Naczelnej Zlitu i Kierowników ołU 
gacyj zagranicznych; c) Msza Św.; d) Olwar^T 
przez P. Prezydenta wystawy Harcerstwa i PJ*J 
mówienie Wojew. Śląskiego d-ra Michała 0* 
żyńskiego, przewód. Zw. Harc. Polskiego; e) 5̂ 
i f i la<tt j ia Stadionie. 11.57—12.03 Sygnał cif 
z Warszawy. Hejnał z Krakowa. 12,03 12; 
„Kraina lasów i jezior — Augustowszczyzn* 
felieton z cyklu „Podróżujmy" — wygłosi DJ 
njusz Żytomirski. 12.20—13.00. Poranek 

tach 6:3, 9:7, 6:4. 
W ten sposób 2:1. 

Niemcy prowadzą D o n o s z ą n a m z M u s z y n y 

Sukces Jędrzejowskiej 
W ASTGSJI 

LonJ/n. 14 lip.a. 
W półfinale mistrzostwo TI.isowe Śrr.d-

k(/wej Anglji w N.-r,I:ni;ham J v ejow^ka po-
kenrła lńi»trzynię Południowci Alryki Lov^ łat­
wo F>;l, 6:2, kwa , ! !i^jac się tlu fi-ialu. 

W finale Jeaneiowska spotkdł.i . o. z nretrzy-
r i - C!-.'1i I.jzaną, V\\:\". ją po c\ ' !s ; ej walce 3r6, 

— Lihertas 
4s0 df:0) 

W Wielkich Hajdukach rozegrany został maoz 
fomiędzy Puchem a i.ibertusein. 

Ruch o-Jniósł cwycicttwo W łtosiinku 4:1 
f!:0), mimo, jz wystąpił bez Dziwisza, Wilimow-
f.Uiirto, Wodarza. 

Ruch był catv i z i s panem sylaocj!. Wyróż­
nili się zwłaszcza 'v.;ciek i Gemza. 

Bramki zdobyli Peterek 3, i Kubisz 1 

P -loń—AcSmira 2:2 (2:0) 
ZASZCZYTNY wynik piłkarzy 

LWOWSKICH 
Międzynarodowe spotkanie piłkar­SKIE Pogoni z wiedeńską Admirą, zakoń­CZYŁO się wynikiem remisowym 2:2, przy CZEM do przerwy Pogoń prowadziła na­

WET^ 2:0. ' 
Zcî ÓŁ lwowski zagrał mecz ten bar-- T'ZO DOBRZE, a na pierwszy plan wybił SIĘ ZNAKOMITY Albański w bramce, bro­NIĄCY brawurowo. 
Bramki dla Pogoni zdobyli: Niechcioł 

i Borowski, a dla wiedeńczyków: Teuber 
i Yogel. — Sędziował p. Gulicz. 

W Muszynie zapanował Dełny sez ] 
on. Uzdrowisko to, położone na najdo-' 
godniejszej linji komunikacyjnej, miedz 
y Krynicą. (10 km) a Żegiestowem (15 
km) — rozwinęło się w ostatnich latach 

nadzwyczajnie mimo kryzysu. Przy­
pisać to należy jego naturalnym warun 
kom klimatycznym oraz niezwykłej 
skuteczności kąpieli mineralnych i bor 
owinowych. Wody bowiem mineralne 
Muszyny należą według analizy Prof.. 
Marchlewskiego z Krakowa do najsil­
niejszych wód alkaliczno-szczawiowyc 
h w Polsce, a skuteczność ich szcze­
gólnie w chorobach przewodu ookarmo 
wego i przemiany materii iest pierw­
szorzędna. 

Wogóle Dolina Popradu, nad którą 
położona jest Muszyna — to ieden ba­

sen najróżnorodnjejszych wód mineraln 
ych, dlatego też kąpiele mineralne i bo­
rowinowe Muszyny nie ustępują w nic 
zem takim kąpielom w Krynicy :zy Że­
giestowie. 

Natomiast dodaje Muszynie ujezwy 
kiego uroku prześliczna malowniczość 
jej położenia. Leży bowiem to .izdrowi 
sko w malowniczej, wystawionej na 
południe i zachód Dolinie Popradu i 
Muszynki — posiada duża ilość lasów 
szpilkowych, dochodzących aż do polo 
żonych w dolinie will i pensjonatów — 
a zasłonięte od północy masywem Jaw 
orzyny (1116 m.n.p.m-) posiada klimat 
wybitnie podalpejski, jednostajny, bez, 
wiatrów. 

Zalecany jest również bardzo w M 
uszynie pobyt dla sercowo .:horych, 
gdyż nie zależnie od bardzo skutecznej 
działalności kuracyjneej wód muszyń­

skich — chorzy mogą używać iez zmę 
;zenia spacerów i krótkich wycieczek 
w uroczej Dolinie Popradu. 

Mimo rozwiniętego obecnie w pełni 
sezonu, ceny utrzymania w Muszynie 

pozostają na niezmienionym D O Z I O M I E , 
a nieskrępowana niczem możliwość 

i Wyl 

i .Stró 
"feny i 
Many 
Płaszcz 
!ei lub 
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S*LUŹI 
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tóra n 
J 'C ale 
* tonie 
k Ład: ?RONZOI 
w kolor 
szary, I13. SUKI E?KON 

JOŻE B CTERJA 

LDODR 

V 4 ko: 

zyczny w wykonaniu Orkiestry P, R. pod ffa 
Józefa Ozimińskiego i Stanisław Jarzębski£ 
-i 13.00—13.30. „Figaro — burzyciel • skrzypce. 
»tylj i" — fragmenty z „Wesela Figara" - - ̂  
aumarchais, Vr przekładzie i oprać. T. Boy'a**| 
leńskiego. 13.20— 14.00. Koncert w wykoołJB 
Orkiestry P. R. pod dyr. J. Ozimińskiego. t ' * 

—16.00. Koncert Życzeń. u 
16.00—16,25. Koncert fortepianowy w wykon*11 

Molly Reiznek. .. 
16.25—16.45. Chór Juranda — transmisja z * v 

kowa, 
16.45—17.00. „Wiesz, kto jest wielkim? 

(Wielkość w koncepcji Norwida) — s ł 

literacki wygł. Stefan Flukowski 
17.00—18.00. Dla naszych letnisk i uzdrowisk J, 

koncert w wykonaniu orkiestry Tade<)»' 
Seredyńskiego (tr. z Krakowa). |j 

18.00—18.20. Transmisja z Jubileuszowego Z'0 

Harcerstwa Polskiego w Spale. j 
18.20—18.30. -Massenet: Sceny malownicz* 

płyty. i 
18.30—18.45. Cała Polska śpiewa — audycję IV 

prowadzi dyr. Bolesław Wallek - Wale^'5 

(tr. z Krakowa). .T, 
18.45—19.00. ..Nad Olzą" — reportaż wygi. r 

Tadeusz Tomaszewski (Kraków). . ^ 
19.00—19.10. Zapowiedź programu na dzień f • 

stępny.. i 
19.10—19.25. Koncert reklamowy. 
19.25—19.50, Utwory Albeniza — płyty. . j 
19.50—20.00. „Praca aktora" — wygłosi M« r | U 

Maszyński (feljeton). 4 
20.00—20.10. Odczyt p. t. „Pierwszy miesiR6,,; 

Polsce Nienodległei" — wygł. ALEKŁ8N 

Kawałkowski. : 
Wykorzystania WSZyStkldl Zalet tego U 20.10-20.45. Zapomniane utwory Wojciecha °|, 
rOCZegO Uzdrowiska Sprawia. Że widzi j Wrońskiego — w programie utwory f o r t y 
się tu obecnie liczne rzesze kuracjuszy1 n o w . e - P'?*".',!

 UT

C

W?R^LV?y.pcow,S„% S J 

• i, • 1 * / n 1 1 • • I naniu: Anieli Szlemińskiei WładV ! • 
Ze Wszystkich OŚrodkÓW Polski 1 CZC- Szpilmana i Kleinmana Ł ! r 

ste są wypadki niespodziewanego spot 1 '* 1 ' 4 ' 1
 w«i.łt,i - «i™ i,-,r. piu_W 

kania się znajomych i przyjaciół po dłu­
goletniej rozłące. 

Uderza w obecnym sezonie szczeg 
ólnie liczny zjazd do Muszyny kuracju­
szy ze sfer sądowych. I tak — bawi tu 

obecnie Prezes Sądu Apelacyjnego z 
Krakowa P- Parylewicz z małżonką i 
córką, Wiceprezes tego Sadu P. Pot?m-
pa, Prezes Sądu-Okręgowego w Nowy 
m Sączu P. Garbusiński i wielu innych 
— bawi tu również były wiceminister 

Robót Publicznych Dvr. Inż. Dudek, 
poseł Bogdani, a z egzotycznych gości 
p. H. In, żona attache Poselstwa Chiń­

skiego w Warszawie. • 
Wobec ustalającej się przepięknej 

pogody i coraz liczniejszego ziazdu ku­
racjuszy do tego słonecznego uzdrowi 
ska — żegnam czytelników krótkiem: 
D o w i d z e n i a w lipcu w Muszynie. 

Czytelnik-kuraclusz. 

20.45—20.50. Wyjątki z pism Józefa Piłsu 

20,55—21,00: Dziennik wieczorny, 

Harcerstwa Polskiego w Spale. Uroc*'^ 
ognisko na Stadjonie poświecone Pier^ 
mu Marszałkowi Polski J. Piłsudskie"1"' 

21.45—22.15. ,.Na wesołej lwowskiej fali". 
SPORTOWE ZE W* t f 22.15—22.30. Wiadomości 

kich rozgłośni P. R. 
22.30— 22.35. Wiadomości sportowe lokalne 
22.35—23.00. „Naszn Marynarka gra" - ]{ !? „*' 

w wykonaniu Ork estry Marynarki Wol 
pod dyr. kot. Dulina. . fi 

23.00—23.05: Wiadomości meteorologiczne 
komunikacii lotniczol. • 5 t 

23.05—23.30. Muzyka taneczna w w y k j r 

różnych zespołów — płyty. 

AUDYCJE ZAGRANICZNE. 
BERLIN. Wieczór muzyczny. 
LIPSK Tańce narodowe. 
BUDAPESZT. Le cnnlantarici villane. 
OSLO. Konccdt wiecz. 
KOENIGSWUST. „Lekkie serce - myśl * 

la" — koncert. 
KOLONJA. „Letni wieczór nad Renem" 

dycja muzyczna. 
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Jes eśmy w pełni sezonu letniego 
Strój podróżny musi być wygodny i estetyczny.—Kostjumiki le tn ie 
odmładzają i upiększają.— Rano, południe i wieczór w uzdrowiska. 

Pamiętajmy też o najmłodszych pociechach 
. Wybierając się w podróż interesuje bieskim, zaś spódniczka jest wąska, jży zaznaczyć, że w żadnym bodaj roku zmarszczemami 

^ Dani n r 7 P d P v v , 7 . v S t k i e m . jak ma się gładka z jedną tylko kontrafałdą z przo- 'nie były tak bardzo modne wszelkiego ; w lormie pelerynki, 
i szerokim kołnierzem, 

zahaftowanym w 
Idu i stylu, ażeby nie nastręczała t rud-! rodzaju... hafty, jak obecnie. Moda chce słoneczniki. Bufiaste rękawki i jasny 

, Strój podróżny musi być wygodny,'ności w praniu i prasowaniu. Do żakie- i nam przypomnieć pracowitość naszych materiał sukienki wyglądają świeżo 
M V i nie rażący. Najlepiej — j i t r zy - ! c i k a takiego ładnie wygląda bluzeczka ; prababek, które potrafiły długie godzi-

Ubr 
Pani przedewszystkiem, 
ać „na drogę". 

1 ładnie. 
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"tony w STYIU angielskim. Prosty 
j'?szcz o barwie stonowanej, popiela-
•e j lub beige, z paskiem, albo ładniejszy 
,s2cze i modniejszy w obecnym sezo-

, e luźny reglan, rozszerzający się w 
L ° S z e ku dołowi, krótszy od sukienki, 
J ? r a może być mniej spokojna w bar-

'ę. ale jednak wciąż jeszcze utrzymana 
w 'onie. 
L Ładnie wygląda płaszczyk jasno -JEŻOWY na sukience z grubej wełny 

kolorze czerwonego wina albo płaszcz 
3 r y . tkany w grube supły kolorowe, 
j * . sukience barwy supłów. Urocze są 

komplety składające się z dwuch czę 
> a mianowicie — gładkiego płaszczy-

zbatystu glace w kolorze różowym, al- ny swego życia trawić nad stoliczkiem 
bo lekko łososiowym. Żakiecik nosi się z przyborami do haftu. Haftowana su­

KA sukienki w kratę, przyczem płaszcz 
JU°że być na podszewce z tego samego 
l^terjału, jaki użyty został na sukien 

W Gdy dzień, w którym wybieramy się 
podróż jest chłodniejszy, można wło-

$ kostjum, przybrany nawet plaskiem 
kiem. Kostjum oszywiście angiel-
albo o kroju sportowym. Na wszel-

lllt 
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odpięty lub zapięty. Do tego mała cza- kienka posiada tę wyższość nad jaką 
pęczka, lub berecik w kolorze wypustek 
na klapach żakietu, a całość sprawia 
miłe i pogodne wrażenie. 

Obok — sukienka popołudniowa w 
barwny deseń na czarnem tle, ozdobio­
na kołnierzem w kształcie pelerynki i 
bufiastemi rękawami do łokcia. Spó­
dniczka jest lekka jest lekko kloszowa, 
a całą ozdobą sukienki jest szeroki skó-
i 

rVbi 2 C z ~~ narzutkę wełnianą, albo też z 
tyja,e2o pęcherza, jeżeli p'ogoda zapo-
bick s i e na"deszczową. Płaszcze z ry-
$[)0

n Pęcherzy, tak przejrzyste, że widać 
<byt n i c n s u kn ię , czy kostjumik, nie są 
HijJ M a r ż o w e , ale oszczędzają znako-
\v 0

l e garderobę i z tego względu są fa­
tygowane przez panie, które chętnie 
tt)0_fraia. tego rodzaju okrycia do sa-

.rj°du, albo podróży. 
U r o d n e też podróżne płaszcze wel-
\ . 2 małą pelerynką do zdejmowa­
na n i e . Przyjęły się, wskutek poszerza-
0a'ń sylwetki kobiecei czego żadna z 

n 'e toleruje. 
Waf°stjumiki letnie robione są prze-

l̂e ze Iftn l^tAnr YANHTIŁ «nhip w 

kolwiek inną, że zawsze będzie oryginał 
na i jedyna w swoim rodzaju. Można 
bowiem podrobić krój i model sukni, 
można spotkać model z tego samego, ma­
teriału zrobiony jaki i my nosimy, nie 
spotyka się tylko dwuch sukien, które-
by byty z takiego samego materjatu, 
tak samo uszyte i tak samo... wyhafto­
wane. 

Trzeci model — to suknia dancingo­
wa, która posiada jedynie bogato za-
haftowane dolne części szerokich ręka­
wów, zebranych przy djoni wąskim pa-
seezkiem materjaui i ciasno spięte na 
przegubie dłoni. Sukienka taka zrobio­
na jest z czesuczy w ' kolorze natural­
n y m i posiada haft ze stylizowanych 
kwiatów w kolorze terrakóta, chabro­
wym i beige. 

M 
Mamusie, które już przygotowały sie 

do podróży mają jednak kłopot, jak so­
bie poradzić ze swymi milusińskimi i 
jaką garderobę zabrać dla dziecka, któ­
re na wywczasach winno się czuć swo­
bodne i móc się... brudzić dowoli, nie 
słysząc ciągłych upomnień troskliwych 
opekunów. 

Letnie sukieneczki, dla naszych naj­
młodszych można, według posiadanych 
szablonów, które dostaje się w każdym 
sklepie żurnalów, samej przykroić. 

n i e mody kobiecej prawo obywa^ 
D rJwa- Len, który w roku bieżącym V 3 0 W A N Y

 b y * specjalnie w Polsce, 
%c|le wkroczył zwycięsko na arenę 
t W m iędzynarodowej i zdobył sobie 
Wy S z echne uznanie swoją trwałością i 
ne

 K°dą. Kostjumiki z lnu są praktycz-
Wty- C z eKÓlnie w jasnych barwach, al-
W C M p i o r a s i e łatwo, nie gniotą i 
Hy .pe wyglądają, iak nowe. Taki Inia-
H5

 K/}mnlecik przedstawia nasza ryci-
^au 0 n t e ffł°wna zaletę, że odmla-

ze lnu, który zdobył sobie w 

śl 
Sj e: k°D ietę, która go nosi. Model na na 
ia S t l

 r ycinie uszytv jest z lnu w kolorze 
\\1 n i ebieskim. Żakiecik zapina się na 

rżany pasek w kolorze czerwonym. 
Przed południem, na spacerze po mo­

dnej promenadzie, pani najlepiej czuje 
się w lekkim kostjumiku, do którego no­
si się jasne, lub białe bluzeczki, dodają­
ce sylwetce dużo uroku ( i świeżości. 

Dwa kostjumiki na naszej rycinie zro­
bione są: jeden z białego lnu, z krótkim 
żakiecikiem i białą, stębnowaną bluzecz­
ką, drugi jest już strojniejszy z materia­
łu jersey ,w kolorze jasno zielonym i 
seledynową bluzeczką. 

Żakiet jest trzyćwicrciowy. bez gu­
zików i kołnierza. Stanowi on raczej ro­
dzaj lekkiej narzutki dla pań, które źle 
się czują na spacerze w samej tylko su­
kience. 

Skoro mowa już o sukienkach, nale-

Wybór deseniu i kolorów haftu jest 
dowodem indywidualnego gustu i sma­
ku właścicielki sukni. Modne w roku u-
biegłym hafty ludowe w dalszym ciągu 
mają jeszcze prawo obywatelstwa. Pięk 
nie wyglądają lniane sukienki ozdobio­
ne kolorowym haftem o motywach hu 
eulskicji lub zakopiańskich. Przytem 
haft dobrany odpowiednio do rodzaju u 
rody kobiecej, podkreśla jeszcze i podno 
si wszystkie dodatnie walory, 

Kilka sukienek na naszej rycinie jest 
skromi.ym tylko przeglądem możliwości 
użycia haftów jako przybrania sukienki. 

A Skromnie, kolorowym szlaczkiem 
[przybrana sukienka — to model wybit­
n i e poianny: Popołudniowy charaKter 
posiada sukienka ozdobiona sprzodu 

Sukienki takie szyje się z materja-
łów iatwych do prania, zaś jedyną ozdo­
bę stanowi haftowana, grubą bawełna, 
krateczka. Sukienka może również po­
siadać odpowiedni żakiecik, który na­
łożony podczas chłodniejszej pogody 
stanowi ładna i milą całość, która do­
skonale imituje modele pań „dorosłych". 

I. 
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Na marginesie sytuacji w przędzalnictwo 
Nie po raz pierwszy "zwracamy dziś 

uwagę na fakt, że regulacja ilości wy­
produkowanej przędzy bawełnianej nie 
jest czynnikiem, który może sam przez 
się stanowić o wysokości ceny tej przę­
dzy. 

W ciągu kilkuletniego okresu istnie­
nia kartelu przędzalników można było 
zaobserwować wielokrotnie, że mimo 
normowania ilościowej strony produkcji 
przędzy bawełnianej ceny jej silnie zniż­
kowały pod naciskiem trudności finanso­
wych części producentów. Zwłaszcza, 
gdy przychodzą krótkotrwałe nawet o-
kresy zastoju, pewien odłam przędzalni­
ków, nie mając pieniędzy na wypłaty 
dla robotników i pokrycie bieżących zo­
bowiązań, jest zmuszony szukać wyjścia 
z ciężkiej sytuacji, któraby mogła po­
derwać jego wypłacalność i zniszczyć 
jego kredyt. Wyjście znajduje się w 
ramszowaniu przędzy, t. j . w rzucaniu 
jej na rynek po cenach deficytowych, 
aby tylko doraźnie zdobyć gotówkę. To 
zaś oczywiście prowadzi znów do dep­
recjacji przędzy i do ponownego wej­
ścia w błędne koto trudności kryzyso­
wych. 

Jest rzeczą zastanawiającą, że w 
chwili obecnej globalna cyfta produkcji 
przędzy bawełnianej utrzymuje się na 
poziomie z pewnością nie wyższym, ani­
żeli produkcja tego samego okresu w ro­
ku ubiegłym. Mimo to jednak nawet na 
przestrzeni całego szeregu lat nigdy je­
szcze marża zarobkowa przędzailnictwa 
bawełnianego, t.j. mówiąc lapidarnie — 
rozpiętość pomiędzy ceną 6urowej baweł 
ny i ceną przędzy bawełnianej — nie 
była tak niska, jak obecnie. 

Gdyśmy z tego stanu rzeczy wyciąg­
nąć chcieli ten tylko wniosek, że karte-
lizacja produkcji przędzy nie osiąga 
swego celu, to niewątpliwie byłoby to 
tylko powtarzaniem prawdy znanej i wie 
lokrotnie z różnych stanowisk uzasad­
nianej i zanalizowanej. Należy prawdę 
tę skonkretyzować. Już nie o karteliza-
cję produkcji przędzy wogóle chodzi 
nam tutaj, tylko o to, jakim kluczem 
normowania produkcji posługiwano się i 
do jakich doprowadziło to wyników. 

Obecny system reg/amentacji zopa-
trywania przędzalń w surowiec ma za 
sobą już około 1 0 miesięcy. System ten, 
w którym kryterjum podziału bawełny 
stanowi wyłącznie tylko ilość posiada­
nych przez poszczególne przędzalnie 
wrzecion, jest jeszcze bardziej prymity­
wny od przyjętego poprzednio systemu, 
gdzie podział bawełny dokonywany był 
na podstawie klucza, uwzlędniąjącego 
prócz tego charakter przedsiębiorstw, za 
liczanych do różnych kategorji. 

I w poprzednim systemie podziału 
konstatowano zarówno ze strony czyn­
ników zainteresowanych, jak i z punktu 
widzenia krytyki ekonomicznei, cały sze 
reg braków i uchybień. Nie brakło nawet 
głosów, które piętnowały ów system, ja­
ko wyraźnie dający przywilej pewnej 
grupie przemysłowców z jawnem po­
krzywdzeniem innej grupy. 

Nie uważając bynajmniej za ideał po 
przedniego systemu, opartego na podzia 
le producentów zgrubsza na kategorję, 
a nie indywidualizującego poszczegól­
nych przedsiębiorstw, stwierdzić trzeba 
z całym obiektywizmem, że ów system 
poprzedni już a priori uznany być musi 
za racjonalniejszy od systemu obecnego 
To też wyżej wzmiankowana obecna 
sytuacja rynku przędzy uznana być mu 
ni za bezpośredni skutek zmiany sposo­
bu reglamentacji zaopatrywania przemy 
słu przędzalniczego w bawełnę. 

do ilości posiadanych wrzecion wiele sła 
bych gospodarczo firm przędzalniczych 
uzyskało możność otrzymywania baweł­
ny nawet w większej ilości, niż poprzed 
nio za czasów istnienia kartelu. Wyko­
rzystywanie przez te firmy tych powięk­
szonych przydziałów wymaga od nich 
jeszcze większego napięcia ich środków 
finansowych. Dla zdobycia tych środków 
tembardziej zmuszone są one rzucać na 
rynek przędzę bez stosowania ' reguł 
zdrowej polityki sprzedaży, ramszować 
przędzę, aby zdobyć konieczne zasoby 
gotówki do kontynuowania swojej dzia­
łalności. Z drugiej zaś strony ustalenie 

sztywnych przydziałów, zupełnie unie­
zależnionych od tego, czy chodzi o 
przedsiębiorstwa, produkujące przędzę 

na sprzedaż, czy też o przedsiębiorstwa 
przerabiające przędzę dalej we włas­
nych swoich zakładach na towary, ozę-
stokroć przyczyniło się do zmniejszenia 
ilości bawełny, jaką mogą dysponować 
zakłady przemysłowe tej ostatniej kate 
gorji. Nie o obronę interesów poszczegól 
nych zakładów przemysłowych tego ro­
dzaju, obejmujących produkcję towarów 
we wszystkich stadiach, t.j, zarówno 
przędzalnictwo jak i tkactwo i wykań­
czanie tutaj, chodzi. Wszelako zaznaczyć 

Ceny za skręcanie spadły o 35 proc. 
S t o s u n k i w t e j g a ł ę z i p r z e m y s ł u m u s z ą u l e c z m i a n i e 

Tegoroczny sezon letni w skręcal-
nictwie łódzkiem wypadł znacznie go­
rzej, aiiżeli w roku ubiegłym. Pr/.cde-
wszystkiem zanotować należy małe sto 
sunkowo zapotrzebowanie na nrzędzę 
skręcaną ze strony fabrykantów. Z dru 
giej strony stan posiadania maszyn 
skręca.lniczych nie zmniejszył się zupeł 
nie na rynku, wobec czego wzmogła się 
konkurencja pomiędzy producentami 
skręcalniczymi. Powyższa konkurencja 
jest w chwili obecnej największą bo­
lączką skręcalnictwa łódzkiego, rujnu­
je ona zarówno poszczególnych produ­
centów, jak i wpływa niekorzystnie na 
ceny w skręcalnictwie. 

W stosunku do roku ubiegłego, ce­
ny w powyższym dziale włókiennictwa 
załamały się, jeżeli sie zważy. że.,w,.ar-
tykułach fantazyjnych i droższych obni 
żyły się do 3 5 procent, a w innych ar­
tykułach w granicach od 1 0 do 1 5 proc. 
Ogromna zniżka cen w artykułach fan 
tazyjnych i skombinowanych tłumaczy 
się zwiększeniem się liczby producen­
tów w tej gałęzi skręcalnictwa. Przed 
dwoma jeszcze laty przędze skręcaną 
fantazyjną produkowało zaledwie 5 pro 
ducentów« stosunki były wiec wówczas 
ustabilizowane, przyczem każdv z pro­

ducentów miał swoich klijentów. W ro 
ku bieżącym zaobserwowano ziawisko, 
że kilku skręcalników którzy dotych­
czas produkowali wyłącznie popularne 
artykuły, poczynili pewne inwestycje w 
swoich fabrykach (zresztą niebardzo 
kosztowne) i rozpoczęli również produk 
cję przędzy skombjnowanej i fantazyj­
nej. Przędza ta jest artykułem wybit­
nie sezonowym, na którą popyt trwa 
zaledwie kilka miesięcy. Nic też dziw­
nego, że przy małym stosunkowo popy 
cje, przy nienormalnym wzroście poda 
ży, ceny gwałownle spadły o 35 proc-

Zagadnienie konkurencji w przemy­
śle przędzalniczym w Łodzi absorbuje 
kierownicze sfery włókienniczego prze 
mysłu zarobkowego' jtrż-oddawna. 

Zdaniem, sfer ..zainteresowanych, o 
ile ta konkurencja, polegająca przede­
wszystkiem na wyrywaniu sobie klijen­
tów potrwa dłużej, będziemy świadka­
mi już w najbliższym czasie ruiny kilku 
skręcalników;. Pomimo powyższego sta 
nu łódzki przemysł skręcalniczy wyróż 
nia się od całego przemysłu zarobko­
wego lepszą wypłacalnością, gdyż je­
go portfel pochodzi od poważniejszych 
firm tkackich. 

Przewóz na kresy zdrożał 
I z b a p r z e m y s ł o w o - h a n d l o w a z a b i e g a o p r z y w r ó c e n i e 

d a w n e j t a r y f y 
Na podstawie rozporządzenia mini­

stra komunikacji z dnia 15 stycznia 
1935 r. zostały wyłączone z taryfy wy 
jajkowej R. I. w relacji z Łodzią, Pabia­
nicami j Zgierzem następujące stacje 
kolejowe: Wilno, Baranowicze, Pińsk, 
Kowel, Równe, Dubno, Łuck, Krzemie­
niec, Jarosław, Przemyśl, Lwów, Tar­
nopol i Stanisławów. 

Wskutek tego z dniem 1 lutego br. 
towary włókiennicze, wyprodukowane 
w okręgu łódzkim a przeznaczone do 
wymienionych wyżej miejscowości, nie 
korzystają z refakcji, przewidzianej w 
taryfie R. I. i podlegają normalnej opła­
cie przewozowej według k'. I-ej taryfy 
towarowej. 

Spowodowało to podrożenie kosz­

tów przewozu 100 kg. towaru z Łodzi 
do Wilna o zł. 2.75 i z Łodzi do Lwowa 
o zł. 2.64. Według posiadanych przez 
Izbę Przemysłowo - Handlową w Łodzi 
informacyj — kontyngenty przewozo­
we, określone w taryfie R I dla oma­
wianych relacyj, były w ciągu ostat 
nich dwuch lat pokrywane z nadmia 
rem, co wskazuje, iż były one gospo 
darczo uzasadnione i potrzebne. 

W związku z powyższem Izba Prze 
mysłowo - Handlowa zwróciła się do 
ministerstwa komunikacji, podnosząc, 
iż wprowadzenie w życie tego rozpo­
rządzenia wpływa na podrożenie arty 
kułów włókienniczych w tych najuboż­
szych okręgach i prosząc o przywro 
cenie dawnej taryfy. 

Kobiety w przemyśle konfekcyjnym 
lecia polskiego przemysłu konfekcyjne­
go, zainteresowano się bliżej nienormal­
ną strukturą wewnętrzną tego przemys-

i łu. Chodzi tutaj mianowicie, o fakt, nie-
Już poprzednio bolączką było nad-.zdrowy zarówno z punktu widzenia eko 

mierne zaopatrywanie w bawełnę jedno Jnomicznego, jak i społecznego, niezmier-
stek gospodarczo słabych przy jedno-'nie licznego udziału w tej produkcji'mło 
czesnem ograniczeniu zdolności wytwór • docianych oraz kobiet, przy stosunkowo 
czej tych jednostek, których możliwości bardzo nieznacznym udziale elementu 
fjńansow.e pozwalały na wzmożoną pro-j dojrzałego. Szczególnie nienormalnie wy 
lukcję. Bolączka ta nietylko nie zniknę-) gląda ten stan w najpoważniejszej gałę-

s t a n o w i ą 6 5 p r o c . o g ó l n e j l i c z b y r o b o t o l k o w 

w tym okresie przypadało 6 5 , 4 kobiet, 
natomiast liczba młodocinaych zmnie]-
szyła się do 4 , 8 osób, w roku 1 9 3 3 sto­
sunek ten wyraził się liczbami — ou,<i 

należy, że grupa tych zakładów przenoś 
słowvch, wydzielona dawniej, w 
ną kategorję pod względem reglamel 
tacji zaopatrzenia w surowce, stanon 
bądź co bądź z reguły przedsiębiorstw 
finansowo silniejsze, bowiem sam procj 
produkcji, wymagający dłuższego okr«j 
czasu, aniżeli sama produkcja prze'"' 
na sprzedaż, pozwoliła pozostać na P'5| 
cu przeważnie przedsiębiorstwom * 
niejszym. Wi tych warunkach zły p 
dział surowca staje się katastrofą ogo 
dotykającą nietylko firmy, które nie 
trzymują dostatecznej dla swoich PJ 
trzeb ilości bawełny, ale również te MJ 
my, które w bawełnę zaopatrzone są 
statecznie, a może zbyt obficie, a mi* 
to wobec zupełnej nierentowności P F 

dukcji żadnych korzyści z obecnego s 

nu rzeczy osiągnąć nie mogą. 
Okazuje się dowodnie, że system 

absolutnie nie prowadzi do rentowno5' 
przemysłu, gdyż kontyngentowanie ^ 
chomienia na podstawie czysto zew*' 
trznych kryterjów, z których najwadl^ 
szym jest „rachunek wrzecion", nie i"!! 
że uchodzić za żaden wogóle spos" 
„organizowania rynku". 

Świadomi jesteśmy, jak trudno F 
uregulować przydział surowca, opter' 
jąc go jedynie tylko na jakichś kryt^ 
jach zewnętrznych, bez uwzględnię"* 
organizacji handlowej, rzutkośoi, sp r*j 
ności technicznej i innych momentij 
indywidualnych poszczególnych przej | 
siębiorstw. Nie może to jednak uspfjjj 
wiedliwić faktu, źe z pośród różnych 5' 
sowanych dotąd systemów przydzi»V 
^surowca wybrano obecnie bodaj n * 
gorszy. 

B. &' 

N i e p r z e w i d z i a n y odbiorca 
w L o n d y n i e — - S o w i e t y ' 

Na 4-ej serjl londyńskich aukcyj 
nianych nastąpiła dalsza zwyżka c i[ 
wełny. Przyczyną ponowne] zwyżki" 
obecnych aukcjach — według depcs« 
jakie otrzymujemy dzisiaj — iest P 1 

wlenie się na obecnych przetargach 
wego, nieprzewidzianego odbiorcy* 
mianowicie ZSRR.. 

Sowiety zgłosiły w tych dniach 2 ,| 
czne zapotrzebowanie l zamówienie f\ 
wełnę. Do przyczyn powodujący^ 
zwyżkę przy obecnej mocne! tendeftf" 
na odbywających sie aukcjach loiidł' 
skich, o czem donosiliśmy beznośred"' 
pp otwarciu aukcyj, przybyła za^jj 
jeszcze jedna i to poważna i niespod* 
wana. • j 

Wczoraj nastąpiła zwyżka cen o 11 

wo 5 proc., co w zestawieniu ze zw^j 

kn 

':«tltv 
pu | 
p„a st 

Jerm "linem I)ys 

*Wm r 

Prz 
Sto 

1 3 DO 
' nor 
ra]o\\ 

'"letni 
•*r0s 

\e 
Sic 

liki 
h nic 

ką przy otwarciu, dochodząca do 
procent, podwyższyło ceny wełny \ 
aukcjach londyńskich o około 2 0 PR.,^ 
w porównaniu z cenami porrzcdn11 

przetargów. 

Jutro mija termitf 
składania podań o ulgi poćztho^ 

Jutro, w poniedziałek, mija 
teczny termin składania indywid''. 
nych podań do władz skarbowyc,% 

1 uzyskanie ulg z tytułu zaległości P° d 

kowych. 
Chodzi w szczególności o tych P1

 y 

ników, którzy w swoim czasie skorka 
tać nie mogli z ulg, przysługujący^ 1

 v 

na podstawie rozporządzenia mini s t> 
kobiet V 5 , 6 ' młodocianych, "wreszcie w ! s t w a skarbu z dnia 1 5 kwietnia i. 
roku 1 9 3 4 na 1 0 0 zatrudnionych przypa- \ M ż " też na skutek likwidacji, WZg '% 
dało 6 6 . 4 kobiet i 2 , 9 młodocianych. j n i e przeniesienia swojego przedsiC1" ;} 

Cyfry powyższe ilustrują w jaskrawy j stwa, bądź też na skutek nieuiszcZC ^ 
sposób niezdrowe stosunki w strukturze j w terminie 1 czerwca rb. należność'y 

wysokości przepisu podatków z r przemysłu odzieżowego. Ta struktura 
posiada doniosłe znaczenie ckonomićz-ła, lecz w jeszcze wyższym stopniu trapi zi konfekcji, a mianowicie w przemyśle 

przędzalnictwo bawełniane pod rządem odzieżowym. Okazuje się, że na 100 za-jne, bowiem-jakość produkcji, jest znacz 
obecnie zastosowanej reglamentacji za- trudnionych w w przemyśle odzieżowym nic gorsza,, aniżeli w wypadku, kiedy 
opatrywania w bawełnę. Przy ustaleniu osób w roku 1931 przypadało 62,4 ko- Horą w niej udział dojrzali robotnicy. 'termin w żadnym, 
przydziału surowca proporcjonalnego biet i 8,4 młodocianych, w roku 1932' 

budżetowego 1934/35. 
Izba skarbowa zwraca uwagę ^ y 

teresowanym płatnikom, że pow3$ffl 
uin w źa< 

przedłużony. 

po\ 
nie. zc -.ta"1 
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jesieni 33 roku stopa dysiwnto-
Pieć '™ P° l skiego wynosi dla weksli 

°c> a dla lombardu walorów — sześć 
P'0cent. 

ll<a<i I * y m "kresie niezmienności pol-
f fllV s t o p y dyskontowej - bank! blle-

i n n y c n krajów przechowały istną 
żn n k e s w y c h s t 0 p * B a n K Francuski, 

„rf,,'-any £ powściągliwości ruchów swej 
przegony, p o d n o s i t i ą kilkakrotnie w dagu 

Î o tygodnia. 
°wulecie ubiegłe wykorzystane 

oddz" 
>glam«' 
stano* 

biorsW 
n proc_ 
D okrel 
prz?1 0* i 

0 Przez Bank Polski, jak tu iuż nieje 
Jc-trotnie akcentowaliśmy, dla zbliżę 

a do rynku wolnego-
s, pank dokonał onegdaj swei pierw 

" jcc 5 1 7 ' n ' ż k i - Obicia ona jednak tvlko ak-' 
i i ^ | y zagraniczne, pochodzące z eks-! 

r ' u polskiego zagranice. Nowousta- j 
" a stopa wynosi: 3 procent dla weksli 

me j^ , e r minem do 3-ch, a cztery - - z ter-' 
ich Ą J?1" do sześciu miesięcy. 

^dyskryminacja dokonana na rzecz 
Hil ' i i eksportowych Iest zewszech-
... "r słuszna. Odpowiada ona dwóm cał 

^ halnym celom-
"rzedewszystkiem poważna rbniż-

: na p'|j| 
om 
zły ?J 

ą ogoli 
nie 

te i* •Z 

ie są 
a tn\Ą 

iści Pf!l 
nego 

stera tj 
towno* 
mie 

zewUt 
ijwadl^ 
nie m 
spos1 

Ino i*! 

opief'1 

kryt«J 
ędnieOj 

i, spr? 

>mentft 

przl 
uspr^ 

nych 
zydzW 
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B, S. 

Szykanowanie obywateli polskich w GdaAs 
Powódź kar za błahe przewinienia dewizowe. — Czy Polacy 

z gdańskiego pogranicza mogą przewozić drobne kwoty? 
tych, a więc tylko o kilkadziesiąt groszy,, wieźć, po 20 zł. na miesiąc od osoby, za 

przez przeoczenie, więcej, aniżeli niedokładne zrozumienie zawikłanego 
Odańsk pozwala wywieźć. rozporządzenia skazana została przez 

Klemens Wieśmewski z Tczewa wziął i sąd gdański na horrendalną karę 8C0 gul 

od swojej żony, robotnicy sezonowej wjdenów grzywny lub 40. dni wiezienia! 
Gdańsku 20 guldenów, celem zawiezie 

Gdańsk, 13 lipca. 
Sądy gdańskie zawalone są sprawa­

mi karnemi przeciwko obywatelom pol 
skini, przeważnie drobnym rolnikom z 
pogranicza i kupcom, oskarżonym o rze­
komy „przemyt" pieniędzy przez grani­
cę gdańsko - polską. 

Obywateli naszych spotkały kary bar 
dzo surowe, mimo bezpodstawnych o-
skarżeń gdańskiej straży celnej. 

Skazany został na 40 guldenów kary 
albo 4 dni więzienia kupiec Jan Lubiń­
ski, który miał przy sobie niecałe 21 zlo 
mi" wwmiiw wiimmiimiiiwiiiiw u mi 

nia ich do domu. Mimo, że iest to kwo­
ta, którą rzekomo swobodnie można z 
Gdańska wywieźć, skazano go na 30 gul 
denów kary lub 5 dni więzienia. 

Klara Sarnowska, która wzięła z so­
bą 4 paszporty swojej rodziny, aby, zgod 
nie z senackiem rozporządzeniem prze-

Czas byłby jednak, aby władze pol­
skie zainteresowały się losem obywateli 
polskich, którzy nic mają w zasadzie żad 
nego obowiązku respektować rozporzą­
dzeń dewizowych Gdańska, jako spr/.ccz 
nych z ważnemi w dalszym ciągu umo­
wami polsko - gdańskiem!. 

U D O R Y N „Ap. Kowalski" 
u s u w a P O T i woń wystrzegać się 

naś ladownic tw 

Notowania na giełdzie bez zmiany 
w 

} "topy"dla weksli eksoorto\vvch jest'watnym obrotów nie notowano. Żarów 
H f ta "dla eksportu. Stanowi premię,"? na waluty zagraniczne ,̂ iak ^ na pa 

a Posiadaczy p o r t f e l u zae ran i cznego 
porównaniu z posiadaczami portfelu 

• ego. Może mieć temsamem w 
J^ ie j mierze dodatni efekt na układ 
"

a

£su handlowego. 
a

 p

oza tem — ułatwia Bankowi Poi-

v,
l e

mn skup dewiz: przyczynia sie do 
,

Zr

ostu rezerwy dewizowe!. Duża roz-
$'ość pomiędzy stopa w Polsce a sto-

£ Kraju pochodzenia portfelu skłania 
1° starań w kierunku lokowania go w 

ostatnim. Slusznem jest wiec zmniej 
r

 enie tej rozpiętości. Oczywista — co-
l ' J Powszechniejsze — weksle ekspor-

w walucie zlotowej ale płatne za-
^iiica. mają charakter zbliżony do de-

cj. Obniżka objęła tylko stopę weksli 
f o r t o w y c h , ale ta decyzia wskazuje 

.tendencje w instytucjt" -emisyjnej: 
nj,ate się nam, że kwestia oeólnej ob-
»M stopy Banku Polskiego (choćby o 

Bank Polski płacił za funty o dwa punkty ranie] 
dniu wczorajszym na rynku pry-; pozostawił te kursy zupełnie bez zmia­

ny, za funty angielskie natomiast po — 
26,05, a więc o dwa punkty niżej, aniżeli 
w dniu przedwczorajszym. 

Wobec sobotniej letniej przerwy na 
urzędowej giełdzie warszawskiej i za­
stoju na giełdach prywatnych, rynek za 

piery państwowe nie było nabywców 
zlupełnie. Kursy notowano jedynie or­
ientacyjnie, w granicach z dnia onegdaj-
szego 

Oddział Banku Polskiego płacił wczo' równo pieniężny, jak i papierów pań-
:aj za dolary po 5,25, 5,24 i 5,27, a więc stwowych cechowała absolutna cisza. 

Wieści gospodarcze 
KONTROLA CELNA DROŻSZA OD CŁA. | W chwili obecne) nie jest Jeszcze ustalone, • 
Przemyśl włókienniczy podjął ostatnio ener- w każdym razie nie jest bliżej znane, jaki uzy-

giczną akcji; w sprawie obniżenia kosztów kon- tek będzie zrobiony z wycofanego obecnie z o-
iroli celnej przy artykułach, sprowadzanych za biegu srebra. Mówi się m, in. o sprzedaży tego 
ciem ulgowem. j srebra zagranicą, o wzmocnieniu podkładu krusz 

W wielu wypadkach wytwarza się parodo- czowego instytucji emisyjnej, a wTcszc/e o użyciu 
ksalna sytuacja, że koszta kontroli celnej przy srebra na zapłatę, w krajach Airyk/ Wsckod-
tego rodzaju artykułach przekraczają kilkakrot- niej. Ta ostatnia opinja zaczyna przeważać, 
nie wysokość sum przypadających na samo cło.' zważywszy, że srebro jest najchętniej widzianym 

Wielki przemysł włókienniczy przedłożył wła ś.odkiem płatniczym przez wielu tubylców So-
dzom specjalny memorjał w tej sprawie. j malji 1 Abisynji. 

IMPORCIE DO 

™M demonstracyjne pół procent) mo-

niezadlugo stać sie aktualna. 
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CPLATY LICENCYJNE PRZY 
WŁOCH. 

Według ostatnich zaradzeń włoskich, wpro­
wadzona została od towarów importowanych na 
podstawie zezwolenia ministerstwa finansów spe 
cjalna opłata licencyjna, wynosząca 3 proc, od 
wartości towaru. Wpływy uzyskane z opłat li-
cen^yjn, tworzyć mają iundusz, z którego pokry­
wane będą wydatki, związane z organizacją han-
dl zagranicznego według norm ustalonych p r u i 

| ministra iinansów, 

MiędzyminisferjeiEnd 
komisja 

do spraw eksnortu przebywa 
do Łtidzl 

Dnia 16 b. 111. przybywa do Lodzi 
międzyministerialna komlsia z dyrekto 
rem państwowego instytutu eksporto­
wego na czele, celem ustalenia w dro­
dze bezpośrednich rozmów z eksporte­
rami najaktualniejszych potrzeb | postu 
iatów łączących sie z akcja wzmożenia 
wywozu. 

Konferencje odbeda sie na terenie 
izby Przemysłowo-Handlowej w Ło­

dzi. 

Podatek od kawalerów 
ma być wprowadzony w Nieme erh 

Na łamach czasopisma ..Soziale 
Praxis" dr. Krug wystąpił z projektem 
wprowadzenia przymusowej pożyczki 
na cele budowy kolonii podmieiskich w 
Niemczech. Środków mieliby dostar­
czyć wszyscy pracujący i pobierający 
pensję mężczyźni stanu wolnego. Ob^-

Ustalać będzie samorząd 
gospodarczy 

c 'zba p r z e m y s ł o w o - h a n d l n w a o ś w i a d 
dl^a się os ta tn io za us ta len iem o k r e s u 

W y p r z e d a ż y p o i n w e n t a r z o w e j na 

Hĵ ie ustalenia terminów urząd prze-

fyrn y
 z w r a c a ' s'e do niej w każ-

Dl^1 ooszczególnym wypadku zgłosze-

m Wyprzedaży, gdyż tylko ten sposób 

0'Cla sprawy pozwoli izbie na wydanie 

tot * odpowiadającej potrzebom życia 

sPodn 

v\ zeszło 29 milionów złotych 
ski. 

Saldo ujemne na niekorzyść Polski wyniosło 
za ubiegły rok 98.3 miljon. zi. 

Głównym artykułem przywozowym do Sta-
. nów Zjednoczonych była bawełna, następnie 

Zaznaczyć należy, że lista towarów, których j metale, obrabiarki, maszyny biurowe ] illmy kl-
przywóz Jest uzależniony od uzyskania zezwolę- nematograiiezne. W wywozie z Polski oagry-
nia została znacznie rozszerzona, -r?-rjwszy od j woły poważną rolęi zboże, wytłok buraczane, 
bieżącego kwartału, w slosonl-n <"o ",;wtirta!ów' konserwy, słód, oraz te wyroby przemysłowe, 
poprzednich. Szereg towarów '"'O c 'r-70'uio !-'tóre miały na celu uzupełnienie własnej pro-
1 figurowały na liście o^ranlrrc'^ kr:: y r-; -'owych ' c'ukcjl Stanów ZJedoczonych. 
?ostał obecnie zaliczony do sy.iUniu i!ccncyj-1 

1 OBNIŻKA STOPY DYSKONTOWEJ W AU 
STRJI. 

Auslrjacki Bank Narodowy obniżył stopę dy­
skontową z 4 proc. do 3 i pół proc. Posunięcie 
to świadczy o dalszej poprawie sytuacji finanso­
wej Austrji, która zaznacza się już od pewnego 
czasu i znalazła wyraz również w innych posu­
nięciach, np. w liberalizacji przepisów, dotyczą­
cych transferu zaległej obsługi pożyczek zagra­
nicznych. 

OBROTY POLSKI ZE STANAMI ZJEDNO-
CZONEMI. 

Według danych Głównego Urzędu Statystycz 
nego, saldo bilansu handlowego ze Stanami Zje-j - • b y j j b v składać Ze SWYCll 
dnoczonemi za okres 5-ciu miesięcy rb. wyniosło 1 v \ 0

 J

 r , „_ „ 1. 
totych na niekorzyść Pol- dochodów 2 proc. na FUNDLLSZ, Z którego 

nego, 
EMISJA BILETÓW SKARBOWYCH WE 

H ^ i " y i n ^ c ^ y , l^"'wc

1

lll«'/-'uwcJ . " " I WŁOSZECH. 
Orj? f

ąC s t y c z c n ] u D l u t y KazdegO roku.! „Gazetta Uificiale" oglas-.:« dekret, upowai-
U. * 'CpstwO od te j Zasady m o g ł o b y niajicy włoskiego ministra skarbu do emisji bi-
R miejsce tylko po uPrzedniem " . [ ^ A g o ^ 

C I Ę C I U opinjl izby. d u j e _ I g o d n l e z zapowiedzią — wycofanie z 
H u Z a ^ ^° Wyprzedaży posezono-, obiegu w terminie do dnia 31 grudnia 1936 roku 
. y c« Izba Wyraziła Życzenie, aby w ' , m » » e t srebrnych 10 f 20-Hrowych na łączną su­

mę 1.850 milj. lirów. 

arczego. 

NOTOWANIA BAWEŁNY 
fitń^^Y JORK. _ Loco 12,45 lipiec 12,09 sier 
"•'^ , , 9 S wrzesień 11.88 październik 11,75—77 
S 7?"u 11.75 grudzjeń 11,74 — 75 styczeń 11,73 
p j l u l Y 11,74 marzec 11,75 kwiecień 11,78 maj 

f j ^ W Y ORLEAN, — Loco 12,35 lipiec 12.03 
V » ' e r n ' k 11,0 grudzjeń 11,68 styczeń 11.— 

° c 11.70 ), , , , ' 1 .70 ma) 
^(•'yERPOOL. 
\ \ * "-48 wrTi>ci 

11.76. 
- Loco 6.94 lipiec 6.58 sier-

48 wrzesień 6.35 październik 6,26 listopad 
1} r"dzień 6.17 styczeń 6.16 luty 6.15 marzec 

ccień 6,13 maj 6.12 czerwiec 6,10 lipiec 

*'<V-tS,KA — Loco 7.99 Upiec 7,80 paździer-
listopad 7.76 styczeń 7,72 marzec 7,71 

, ilppn

D 'iPl«c 7.72. 
'«» „ R - K . _ L o c o 7.45 I i n ; e o 7.44 październik 

,'*!oDad 7.00 styczeń 7.01 marzec 7.02 ma) 
j)^"'ec . 

13,0« ̂ MA: — Loco — lipiec — październik 
Sj «ri»dzień 12.9R styczeń 13,13 marzec 13.07 

'a.7nI,'/KSANnF.,A — Sakellaridis. - Lipiec 
• AciJl 0"'" 1 styczeń 14.36 marzec 14.44. 
% ł »HMOUW - Sierpień 12.97 -aźdslernlk 

"""•»i«ń 1?.49 luty 12.53 

Rozum i szczęść"e. 
O wartości człowieka opinja sadzi 

według jego powodzenia w życiu, (idy 
się komuś udaje, mówią o nim, że jest 
mądry i dobry, o pechowcu zaś mówi 
się, że jest głupi i zły. Niewiadomo, czy 
to słuszny pogląd, ale bardzo często w 
najróżnorodniejszych okolicznościach ży 
cia z nim się spotykamy. 

Pewien jegomość, który niedawno 
stracił na wielkiem przedsięwzięciu, 
westchnął melancholijnie: 

— Gdybym byl taki mądry w chwili 
rozpoczynania interesu — powiedział 
— jak moja żona jest mądra, gdy mi się 
interes nie uda, byłbym najbogatszym 

i człowiekiem w Polsce. 
Trzeba jednak zauważyć, że n powo 

dzeniu stanowi nietylko sama mądrość, 
lecz też ta odrobina szczęścia, które! 
brak czyni życie ciężkiem nawet geniu­
szowi. Każdemu w życiu szczęście się 
często uśmiecha, nie każdy jednak po-

, trafi je wyzyskać, a często nawet nie 
iumie go wypróbować. Najłatwiej zas 

W otaple podczas zdobywania Alp między Evlan 1 Alx les Balns francuz Rene Vletto Jedzie na wypróbować swe szczęścia, srmiąc na 
czele zawodników. Tuż za nim belg Maes. | Loterji Państwowej: posiadanie losu 

otwiera przed nami mnóstwo możllwo-

sfinansowana zostałaby budowa dom­
ków podmiejskich. Według obliczeń au­
tora — w 1934 r. zatrudnieni na terenie 
Niemiec mężczyźni stanu wolnego w 
liczbie 3 miijonów osób zarabiali rocz­
nie 5,6 miljardów RM- 2-orocentowa 
pożyczka dałaby wiec rocznie 120 milj. 
RM. Po uwzględnieniu poprawek moi* 
na — zdaniem autora — spodziewać sie 
rocznej daniny w wysokości 150 mili. 
RM., która umożliwiłaby sfinansowanie 
budowy 130 tys. domków i kolonij pod 
miejskich. Pożyczka ma być nieoprocen 
towana i spłacana w stosunku 5 proc. 
rocznie. Gwarancję objęłaby Rzesza. 

•ii.iii 

Nseśde pomoc najbiedniejszym! 
ści, a gdy się nam uda wybrać, to wzbu-

jdzimy podziw nawet we własne' *~i"ie. 
I Sposobność nadarzy sie 
i gdyż 16 b. m. rozpoczyna r !- ••' '*j 
1 II-ej klasy 33 Loterji. 
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Rozwiązanie zagadki kryminalne 
po 14-tu latach daremnych wys i łków i zabiegów. — Skomplikowane 

stosunki rodzinne. — Matkę łączyły stosunki kazirodcze z synem 

Rzekomy zbrodniarz sam padł ofiarą oskarżyciela-

g|NM9l 

telnych", 
L ^ 
Pnie ci 
N e m , 

Paryż, w lipcu. ' 
W tych dniach, we Francii znalazła 

niespodziewanie swe rozwiązanie zagad 
ka kryminalna, która przez 14 lat spo­
wita była mrokiem nieprzeniknionej ta­
jemnicy i doprowadzała do rozpaczy nie 
zaprzestającą poszukiwań policję. 

Przed 14-tu laty, a więc w roku 1921, 
w małej wiosce w pobliżu St. Etienne, 
mieszkała we własnej zagrodzie rodzina 
Deplats, składająca się z ojca Benedyk­
ta, matki Marcjanny i syna Jana. Drugi 
syn Deplats'ów, Franciszek, mieszkał w 
Lyonie, gdzie się ożenił i prowadził han­
del korzenny. Oprócz wymienionej wy­
żej trójki, na fermie Deplats'ów miesz­
kała tylko młoda, 18-letnia służąca. 

Stosunki rodzinne w rodzinie Deplats' 
ów nie były zbyt idylliczne, gdyż peł­
na temperamentu, mimo dojrzałego wie­
ku, Marcjanna Deplats, folgowała temu 
temperamentowi przy każdej nadarzają­
cej się okazji, zawierając szybko znajo­
mości w oberży z okolicznymi i zamiej­
scowymi mężczyznami i zapominając się 
z nimi w sposób zgoła niedwuznaczny. 

Nie ulega wątpliwości, że zarówno 
mąż jak i syn wiedzieli o tem doskonale. 

Stosunek syna do rodziców pozosta­
wiał też wiele do życzenia. Młody i nie­
zwykle silny Jan, posiadał napozór jedną 
tylko namiętność: ziemię, którą uprawiał 
z fanatyzmem i samozaparciem; złośliwi 
sąsiedzi przypisywali jednak Janowi dru 
gą, niemniej silną, choć starannie ukry­
waną, namiętność: kazirodczą, ale bez-
wzajemną miłość do matki. 

21-go grudnia 1921-go roku o godzi­
nie trzeciej w nocy, do pobliskiego poste 
runku policji przybiegł zdyszany sąsiad 
Dcplats'ów, 35-letni Ludwik Bailhet i, 
zbudziwszy komendanta posterunku, wy 
jąkał: 

„Szybko!.. Na ratunek!... U Deplats' 
ów... nieszczęście... pozabijani"... 

Policjanci zerwaji się na równe nogi. 
Zaalarmowano pobliskiego lekarza, wy­
pytując jednocześnie Bailhefa o szcze­
góły. Bailhet opowiedział, że zaszedłszy 
o pierwszej w nocy do Deplats'ów, za­
stał w kuchni zwłoki Marcjanny z po-
derżniętem gardłem, a w izbie zwłoki Be 
nedykta Deplats. 

— „O pierwszej w nocy? — padło na 
głe pytanie. — A co pan robił o pierw­
szej w nocy na fermie Deplats'ów?" 

Na to Bailhet ze szczerem zakłopota­
niem zeznał, że od szeregu miesięcy był 
kochankiem Marcjanny i kilka razy na 
tydzień, myląc czujność swej żony i mę­
ża Marcjanny, zakradał się do niej w 
nocy. 

— ,,A co się dzieje z Janem? A słu­
żąca?" 

Bailhet, w przerażeniu, nie pomyślał 
o nich. Wyruszono do fermy. • Zbadano 
zwłoki obojga Deplats'ów. Ani Jana, ani 
służącej nie znaleziono. Znaleziono na­
tomiast, zamazany coprawda przez 
deszcz, list, zaadresowany do Francisz­
ka Deplats w Lyonie i podpisany przez 
Jana. Tekst listu był nieczytelny. Przy­
stąpiono do śledztwa. Już pierwsze kro­
ki policji wykazały niewąpliwe alibi mło 
dej służącej, która kilka dni przed kata­
strofą, wyjechała do odległej prowincji 
czuwać przy łożu chorej matki. 

Natomiast na ślad Jana nie natrafio­
no. Ale wszelkie poszlaki i zeznania są­
siadów wydały niepodlegający wątpli­
wości wyrok, obciążający zbrodnią tego, 
wrogiego wobec ojca i wrogiego oraz za 
zdrosnego o matkę, a jednocześnie chci­
wego władzy nad ojcowizną syna. 

Trzeba go było tylko znaleźć, osą­
dzić i ukarać. 

Ale Jan przepadł, jak kamień w wo­
dzie. — 

Wszelkie poszukiwania we Francji, w 
kolonjach, zagranicą — spełzły na ni-
czem. 

Franciszek Deplats sprzedał fermę 
rodziców, zrezygnował z odnalezienia 

brata, a policja wciąż szukała. Fakt zagi 
nięcia bez śladu człowieka o charakte­
rystycznym wyglądzie i pozbawionego 
zupełnie sprytu, wykształcenia, a tem 
samem swobody poruszania się i obraca 
nia w świecie — był ujmą dla ambicji 
władz bezpieczeństwa, robiono więc 
wszystko, aby odnaleźć zaginionego Ja­
na. — Napróżno. 

Aż oto przed kilkoma dniami, a więc 
po 14-tu latach, Franciszek Deplats 

zaMiEj pi 

lE NARCI//E £HU 
de JJLury 

P E R F U M Y . P U D E R 

i WODY K O L O Ń / K I E 

w. 

towia c 
fi t w * r * cięż], 

do domu Bilhefów i zastała ich wiszfl 
u pułapu zwłoki. > , 

Autorką anonimu była żona Bankę' 
otrzymał list anonimowy, w którym znaj' Z nienawiści do męża, który znowu jj 

' czął ją zdradzać, postanowiła z nar-"'-1 dowało się rozwiązanie zagadki. 
Jan nie był mordercą. Jan został za­

mordowany jednocześnie z rodzicami.— 
Zwłoki jego wrzucono do sadzawki z ka 
mieniem, przywiązanym do szyi. Morder 
cą wszystkich trojga był Ludwik Bailhet 
Dokonał zbrodni przy pomocy swej żo­
ny, która wiedziała o stosunku męża z 
Marcjanna i zmusiła go do popełnienia 
zbrodni, kusząc go tem, że po śmierci 
Deplats'ów, będzie można za psie pie­
niądze kupić ich fermę, na którą oboje 
oddawna mieli oko. 

Ale któż po 14-tu latach, napisał ten 
wyjaśniający zagadkę anonim? 

Zaalarmowana przez Franciszka po­
licja, udała się z nakazem aresztowania 

B.. wywiadowca sani się postrzelił 
t w i e r d z ą c , że zos ta ł r a n i o n y p r z e z m o r d e r c ę z Radośc i 

Warszawa, 13 lipca. 
Wczoraj rano do XI komisariatu zglo 

sił się zakrwawiony b. wywiadowca po­
licji śledczej Napartowicz i pokazując 
przestrzeloną rękę, złożył następujące 
doniesienie: 

Przechodząc ulicą Koszykową spot 
kał na rogu Mokotowskiej 

zbrodniarza mieszkają przy ul. Koszy­
kowej nr. 28, spotkanie wczesnym ran­
kiem było możliwe. 

Po przesłuchaniu zatrzymano ranne­
go Napartowicza w urzędzie śledczym 
i poddano powtórnie bardzo szczegóło 
wemu badaniu, zakończonemu epilogiem 

Wacława) jakgdyby wyjętym z sensacyjnej powie­
ści kryminalnej. 

Oto wywiadowca skomponował całą 
scenę spotkania z Bądzyńskim. Mało 1 

tego. Chcąc jej nadać wszystkie cechy! 
prawdopodobieństwa, sam się postrzelił1 

DOSKONALĄ ZABAWA W „TABARINIE". 
Dziś w n;edzielQ wszyscy udadzą siq do lo­

kalu ..Taharin", gdzie na doskonalej zabawie 
mile .spędzą czas. 

Przy przystępnych opłatach za konsumpcję 
można obejrzeć wyśmienity program, w któ­
rym występują: Loda Oawicz, platynowana sub 
retka, Stefa Bcrówna, tancerka i śpiewaczka, 
obdarzona niepospolitym talentem, Ido, , tan­
cerka wiedeńska i balet. 

W przerwach pomiędzy „numerami" pub­
liczność tańczy pod takt doskonalej orkiestry 
Szymkiewicza z dwoma fortepianami, grającej 
najnowsze szlagiery muzyczne. Sala „Taba-
rinu" jest należycie wentylowana. Kuchnia 
smaczna, bufet obficie zaopatrzony. 

W dniu dzisiejszym odbędzie się fajf z pro­
gramem artystycznym a wieczorem dancing, na 
którym zabawa przeciągnie się do rana. 

Bądzyńskiego. Kiedy chciał go zatrzy 
mać, zbrodniarz wyjął rewolwer i strze­
lił do wywiadowcy, raniąc go w rękę, 
poczem zaczął uciekać. 

Zeznanie Napartowicza miało wszy­
stkie cechy prawdopodobieństwa. Wy-jw rękę 
wiadowca już przed dwoma dniami za-. Spodziewał się, że skoro zjawi się 
meldował w policji powiatowej, że wi- ranny, z rewealcyjnym meldunkiem, 
dział Bądzyńskiego późną nocą w Ale- zwróci na siebie uwagę dawnych prze­
jadł Ujazdowskich. Ponieważ rodzice łożonych. 

Czy banki polskie kupią 
francuskie «iSscfe lursirdow^i? 

Warszawa, 13 lipca, borąc pod uwagę stanu zadłużenia Ży-
(B) Mimo wyjazdu z Warszawy de- rardowa żąda za swe akcje 20 milj. zł. 

legatów koncernu Boussacca, toczą się Sprawa sprzedaży większości akcji 
w dalszym ciągu rozmowy o odkupienie Żyrardowa przez Boussacca rozstrzy-
większości akcji Żyrardowa od francu-gnie się przypuszczalnie już w pierw-
zów przez polskie banki. szych dniach przyszłego miesiąca w 

Kapitaliści polscy gotowi są podob- tym bowiem czasie spodziewany jest 
no wpłacić Boussaccowi za jego pakiet ponowny przyjazd do Warszawy wy-
akcji 5 miljonów zł. Boussacc jednak nie słanników Boussacca. 

Fatalny stan objazdów w Tomaszowie 
utrudnia omunikację autobusową 

niem własnego życia, zadenuncjować #| 
Kiedy, wysławszy anonim, wyznała s '̂5l 
czyn mężowi, Bailhet powiesił ją i ss 
zakończył porachunki ze sobą na sąs'1 

niej belce pułapu. 
Policja francuska odetchnęła z ullS* 

Zbrodnia została ukarana, a człowiek'1 

w pościgu za którym przetrząśni?' 
wszystko na ziemi francuskiej, nie z"' 
leziono tylko dlatego, że był pod zienjjjj 

''ił . _ 

5% 

T E A T R ROZMAITOŚĆ 
tel. 112-25. 

Gościnne występy genialnego artysty 

LUDWIKA SATZfl 
w przebojowej komedii p. t. 

„DER G A Z Ł E N 

Oto ki: 

Wkrótce premiera „Próżniak" z Ludw. 

O s t a t n i e d n i . 

e C1 

SALA FILHARMONJI 
TEATR MŁODYCH 

z Warszawy. Kier. art. Michał Brand- .< 
DZIŚ 2 przedstawienia o godz. 4-30 1 9.15 wl^l 

B O S T O N 
Bilety w Kultur-Lidze, w Kasie Filharnio 

Ho Ul; 

Życie społeczne. 
ZJAZD B. CZŁONKÓW B. NARODOWF.G0 

ZWIĄZKU ROBOTNICZEGO. 
Dnia 21 lipca, to jest w przyszłą 

niedz'1 

odbędzie się w Łodzi ogólnopolski zjazd 
członków Narodowego Związlyi Robotniczo 
Związku im. Kilińskiego. ,,, 

W zjeździe wezmą liczny udział przed-
wiciele dawniejszych działaczy ruchu za*'°~A 
wego robotniczego — Związków Zawodo*^ 
„Jedność". 

Program zjazdu obejmuje: Dnia 21 
dzielę uroczyste nabożeństwo w Katedu J'M| j f i 

Składanie wieńców na grobie Nieznanego ljc 

nierza. Uczczenie pamięci zmarłych i 0 % L nik­
łych. Pochód przez miasto do sali Śpiewaj 

li 
•i 

Fi 

K. 

na ul. 11 Listopada 21 na uroczystą akade'1'*,,. 
Na akademii przemawiać będą na

 ie,ĄjS j 
historii ruchu robotniczego inż. St. Roszko/y™ 
z Warszawy, poseł Ludwik Waszkiewicz • 
Wacław Wojewódzki. 

ZE STÓW. REZERWISTÓW W LODŹ' 
Komisaryczny Prezes Zarządu 

Związku Rezerwistów p. gen. 
O k r ę g o f M S ^ 

01szy ! ia - \V i ' c : , i 4^ 
ski po dokonaniu reorganizacji niższych 
ustąpił na własną prośbę, wskutek nawal' 1" 

Tomaszów. 13 lipca 
Dotychczas jeszcze przedsiębiorstwo i bliskich miast 

l i lnśi* fnrmnnpk Hi łnnskich ?daŻT do DO- i c^ l a k o d o w o d c a J° Dywizji Piechoty 
jilosc turmaneK cmopsKicn zaaza ao po G ( ó z R w Warszawie przyjął z * " e 

miasteczek na targi 

OSZCZĘDNA GOSPODYNI. 
Byłoby nierozsądnym sposobem oszczędzania 

- - palić godzinami świecę, żeby zaoszczędził 
zapałkę. Tak samo nierozsądnie jest kupować 
v •jlarisze mydło do prania, aby zaoszczędzić ltil-
ką groszy, a narazić się przez to na zniszczenie 
bjelizny prze/ szkodliwe składniki tego mydlą. 

Przezorna gospodyni wic, jak należy oszczę-
(U:n Dlatego do prania używa tylko czystego, 
łagodnego mydła Jpleń Schicht — taniego pr;e*. 
swa wydajność. 

K. T. B. nie wybudowało dogodnych 
objazdów na odcinkach szosowych linji 
Tomaszów — Łódź dla pojazdów kon­
nych .i mechanicznych. 

Okropny stan objazdów przedstawia 
się na odcinku Rokiciny — Grinbacli i 
kok: Kurowic. 

A:zKolwiek poikłady tutai są już 
-•ykohi zone, prs; isicbi: rstu .< K. T. B-
/.wieka z wnlc. >va;;.em te; droci i .unie­
możliwia przedsic'vOrcoin autobuso­
wym korzystanie z tej drogi. 

Dotychczasowe objazdy sa tak wą­
skie i w tak opłakanym stanie, że jest 
wprost niemożliwością utrzymywania 
komunikacji między miastowej. 

Przejazd przez objazdy naidokuczlj-
wszy jest w dni targowe, kiedy wielka 

Trzeba niekiedy czekać 45 minut na 
swoją kolejkę, by móc wydostać się z 
poorane] dróżki na szosie. 

O. fatalnym stanie objazdów na linji 
Tomaszów — Łódź może świadczyć 
fakt, że pasażerowie muszą wysiadać z 
autobusu, by ułatwić mu w ten sposób 
wydostanie się z piachu. 

Oczywiście, rujnuje to przedsiębior­
stwo autobusowe, które traci klijentów. 
Towarzystwo K. T. B. jest woeóle nie­
czułe na prośby i interwencie kierowni­
ków przedsiębiorstwa „Samochód" i nic | 
jest skłonne do wybudowania ubitych i : 
dogodnych objazdów. 

Dlatego też kompetentne czynniki i 
winny sprawą tą się zainteresować i mc 
dopuścić do krzywdy, jaka sie dzieje j 
przedsiębiorstwu autobusowemu-

Generała, wyra*'<Jfy 
w piśmie podziękowanie za dotychcza^/' 1 

. Na miejsce ustępującego, Zarząd u i 

żalem rezygnację pana 
Mu w 

pracę. -
ny wyznaczył b. Prezesa Zarządu OkręB0.., 
Z. R. w Wilnie, b. posła na Sejm p. Stan'5' $ 
Dobosza, piastującego obecnie stanowisko 
rektora Izby Rzemieślniczej w Łodzi. 

P. Stanisław Dobosz, znany działacz „ \ 
łeczny, b. wiceprezes Zarządu Federacji r'„t 
O. O. w Wilnie objął z dniem 10 lipca r. "•^fi 
wiązki Komisarycznego Prezesa Zarządu v I 
gowego ,w Łodzi. 

ZA' WYCIECZKA POLSKIEGO ZWIĄZKU 
CHODNIEGO. 

W dniu flzisiejszym Polski Związek Z?°lt), 
ni umożliwia szerokie) publiczności obeK*j < 
kolonji letniej c'Ja dzieci polskich z Gdai's 

Żukowicach. Wszyscy, pragnący obcjrzeSjt 
lonjc i zapoznać sic z życiem dzieci, WJ'^ f, 
ją o godz. 15.02 z Dworca Fabrycznego. 
gramie wieczoru jest przewidziana wieXZ°(ja 
wykonana w całości prezz młodzież kolo"-

Ki 

"dni 
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URENOI " k a n i u rodziców przy ul. Zawiszy 15 
Salska n a ŻYC'E 17-letnia Walentyna Ro-
WNCCH'' ZAŻY'A tak zwanych „kropli śmier 

.EU 

Bailbet^ 
LOWU V 
nar8* r. 

awać «| 
ała s* I 
ją i s*. 
ta sąs> 

NYCH 
LEK: Marii""12 p°80towia przewiózł desperatkę w 

WDL C l ę z k i m do szpitala w Radogoszćzu. Po 
WNE" s a m o b ° l s t w a b y ' y nieporozumienia ro-

** 
^ Pralni chemicznej przy u l Gdańskiej 64 

kiich k i e c z y s z c z e n i a garderoby nastąpił wy-
, " benzyny, wskutek czego doznała popa-
j , a robotnica Franciszka Świątek, zamieszka-
kw% u l - Limanowskiego 96. Lekarz pogo­
nią ? C z e r wonego Krzyża stwierdził poparze­
ni, T^rzy i rąk i przewiózł poparzoną w sta-

Cl?zkim do lecznicy. 

Na ul. Piotrkowskiej obok Katedry w cza­
sie pracy przy przebudowie toru tramwajowe­
go doznał zmiażdżenia stopy spadającą szyną 
lobotnik Stanisław Balcerzak, z ul. Srebrzyń-
skiej 40. » 

Na ul. Piłsudskiego 2 padł z wycieńczenia 1 
głodu bezdomny inwalida - górnik 49-letni Ka­
rol Gwóźdź, przybyły z Zorów na Górnym Ślą 
sku w poszukiwaniu pracy. 

Lekarz pogotowia udzielił choremu pierw­
szej pomocy i przewiózł go w stanie osłabio­
nym do szpitala. 

Na posesji przy ul. Piotrkowskiej 64 pozo 
stawiono dziecko pici męskiej, liczące około 4 
tygodni. Dziecko przesłano do żłobka, a za 
matką dwrożono poszukiwania. 

3Lareszcie 
I z U l 
IowieW 
rząśni^ 
nie zfl,'; 
1 ziemjj 

czekaliśmy się sprzedaży 
posezonowej 

O B U W I A 

PIOTRKOWSKA 5 9 . 

hu 
3 Ś C 

tysty * 

n i 
i 

OT, 

).15 w i«# j^ ( 

y może sobie teraz pozwo 
° a kupno obuwia, gdyż Si 

za bezcen. 

1 0 kilka przykładów: 

?Wle domowe inż od zł. 
dla dzieci „ „ „ 

, ntolglki oraz opanki „ 

*9-o konserwowani* 

Irand- , 
M 5 WH 

lharmonji 

1 -
I -
8— 
9 -

edaż tylko detaliczna jak 
długo zapasy starczą. 
8TAJCLE z tej rzadkiej okazji, 

go zakupu, a zaoszczędzicie 
dużo pieniędzy. 

POCIĄG POPULARNY DO GDYNI 
Dnia 19 lipca w godzjnach wieczorowych 

odejdzie dwudnjowy pociąg popularny do Gidy-
ni. Cena uczestnictwa zł. 18,00 wraz z zapłatą 
za przejazd statkiem na Hel, zwiedzeniem portu 
od strony morza i noclegiem. 

Informacje i zapisy — „Orbis", ul. Pjotnkow-
ska 18 ł 65, tel. 249-33 i 1010-01. 

DWIE WYCIECZKI DO WIEDNIA 
„Orbis" organizuje na dzień 25 lipca wyjazd 

dwu wycjeczek do Wiednia, przyczem jedna z 
nich będzie tygodniowa, druga dwutygodniowa. 
Koszt wycieczki wraz z paszportem i wizami od 
zł. 150.-

Informacje i zapisy — „Orbis", ul. Piotrkow­
ska 18 i 65, tel. 299-33 i 101-01. 

ZAGRANICZNE WYCIECZKI MORSKIE I LĄ­
DOWE 

Zwracamy uwagę chętnych zwiedzenia za­
granicy, i i przyjmujemy zapisy na piękne i na­
der cjekawe wycieczki zagraniczne morskie i 
lądowe, do Bułgarji, Jugosławji, Węgier, Eslonj; 
Łotwy, Finlandji, Rosji Sowieckiej, Danji, Szwe­
cji, Belgi;, Francji i t. d, Najtańszy koszt wy­
jazdu bez żadnych nieprzewidzianych dopłat. 
Uzyskujemy w najkrótszym czasie paszporty za­
graniczne w celach leczniczych i turystycznych. 
Ulgowe paszporty do Czechosłowacji, Austrji, 
Belgji, Estonji, Finlandji, Jugosławii i t. d. Zbio­
rowe tanie wyjazdy do Palestyny, 

Szczegółowe informacje i zapisy — ,,Orbis" 
ul. Piotrkowska 18 i 65. tel. 249-33 i 101-01. 

POCIĄG POPULARNY DWUDNIOWY DO KRA 
KOWA 

Dnia 20 lipca organizujemy dwudniowy wy­
jazd pociągiem popularnym do Krakowa dla zło­
żenia hołdu zwłokom ś. p, marsz. Piłsudskiego 
i wzięcia udzjału w sypaniu kopca na Sowińcu. 
Powrót dnia 23 lipca w godzinach rannych. Przy 
okazjj pobytu w Krakowie w razie zgłoszenia 
się odpowiedniej ilości chętnych zostanie zor­
ganizowana wycieczka do Wieliczki. Nocleg za­
pewniony. Ilość miejsc ograniczona. Zapisy 
już przyjmuje „Orbis", ul Piotrkowska 18 i 65, 
tel. 249-33 i 101-01. 

KOLONJA Ż.T.K, W KARWI. 
Sekretarjat łódzkiego ŻTK, Wólczańska 35. 

tel. 121-53, przyjmuje zapisy na następujące wy­
cieczki: 

W dniu 19 — 22 na wybrzeże (Gdynia, Hel, 
Gdańska j Sopoty) 21 — 31 „Z biegiem Wisły" 
(zwiedzenie Płocka, Włocławka, Ciechocinka, 
Torunia, Gdańska, Sopot, Helu, łącznie z pjęcio 
dniowym pobytem na kolonji w Karwi), 2j do 
Spały i Teofilowa, 29 do Piotrkowa, Włodsi-
mierzowa i Sulejowa. 

Sekretarjat przyjmuje też w dalszym ciągu 
zapisy na kolonję wypoczynkową turystyczną 
w Karwi nad Bałtykiem. Najbliższy turnus roz­
poczyna się dnia 20 bm. 

Nr. 2476.-

miasta Łodzi 
"t podaje dc powszechnej wiadomości, że niżej wyszczególnione nieruchomości w Łod: 

żone; obciążone pożyczkami Towarzystwa, za niezapłacone raty wrąz z zaległościami, 
wionę zostały na sprzedaż przez publiczne licytacje, odbywać się mające o godz 11-ej 
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Do akt Nr- Km. 253/34 
OBWIESZCZENIE-

djfftrnomik Sądu Grodzkiego w Ło-
Hh' v

, t w - II-go, zamieszkały w Łodzi, 
%L W Al. I Maja 17 na zasadzie art 

• FM. p - C. ogłasza, że w dniu 
tylnia 1935 r. o godz. 12 w domu 

D"BLU1, Rokicińskiej 17 odbędzie się 
\,< zna licytacja ruchomości a miâ  
Aj , c ' e : mebli oszacowanych na łącz 

n a i i ( H *« zł. 1350.—, które można oglą 
! !>&» Jy * dniu licytacji w mieiscu sprze nxu'p(iO czasie wyżej oznaczonym. 

K* 4 ' dnia 12 lipca 1935 r. 
, 7 l g ó r n i k : (—) LUDWIK HOLLAS-

a " i e a ; f V , l * a Neya 1 Lewandowskiego 
ziaztt m a l z - Bernhard! 

otnicze*" l 

,.tl Do akt Nr. Km. 527/35 r. 
p r z e n > OBWIESZCZENIE. 

IU zâ OJI Ui, górnik Sądu Grodzkiego w Ło-
iwodo*- )h'*v. Jl-go, zamieszkały w Łodzi, 

, k H1, Al. I Maja 17 na zasadzie art. 
" 5 C ' p - C. ogłasza, że w dniu 

•J^Klfii,! 1935 r. o godz. — w domu przy 
t% jaskiego" 145 "odbędzie się puWlCZ-vt a c 

S | r > y r 
a k a d e " * * 

ruchomości a mianowicie 
zagranicznych, liczarek, to 

10 imadeł, kuźni polowej, o-
Jsmisji oszacowanych na łączną 

dnj 5.360.—, które można oglądać 
czâ :. "cytacji w miejscu sprzedaży, TJRTIE wyżej oznaczonym. 
KOL' d n i a 12 lipca 1935 r. 

ŁODZi I S n * 0 r " Ik: ( - ) LUDWIK HOLLAS 
)KR«K<»-V{FII?U 3 BRUCKERTA P"K0 FR- URBAN 

Wybory do Senatu. 
OBWIESZCZENIE 

Komisarza Rządowego miasta Łodzi 
z dnia 12 lipca 1935 r. (Nr. Wyb. 7/35) 

w sprawie przedlużcn/a terminu rejestracji wy­
borców do Senatu Rzeczypospolitej 

Termin zarządzonej przezemnje obwieszcze­
niem Nr. Wyb. 7,35 z dnia 5 lipca 1935 r. re­
jestracji wyborców do Senatu przedłuża się do 
dnia 17 lipca 1935 r. włącznie. 

Rejestracja odbywa się w lokalu Rady Miej­
skiej, ul. Pomorska Nr. 16, I piętro, w godzinach 
od 9-ej do 13-ej j od 17-ej do 21-ej. 

Rejestracji podlegają obywatele polscy, za­
mieszkał; stale w obrębie miasta Łodzi, urodze­
ni w lipcu 1905 roku lub wcześniej, którzy: 
aj odznaczeni są orderem Orła Białego, orde­

rem Virtuti Militari, Krzyżem lub Medalem 
Niepodległości, Krzyżem Walecznych, orde­
rem Odrodzenia Polski lub Krzyżem Zasługi. 

b) ukończyli szkołę wyższą wzgl. szkołę zawo­
dową typu licealnego (liceum pedagogiczne, 
pedagogium), albo szkołę oficerską lub szko­
łę podchoroążych. 

c) ukończylj jedną ze szkół równorzędnych z 
określonemi w ustępie poprzednim albo po­
siadają stopień oficerski. 

d) są czynnymi nauczycielami publicznych szkół 
powszechnych, średnich ogólno - kształcą­
cych i semjnarjów nauczycielskich, bez wzglę­
du na stopień wykształcenia. 
Wymienione wyżej osoby powjnny zgłaszać 

się z odpowiednjemi dokumentami (oryginałami) 
stwjerdzającemi bezpośrednio lub pośrednio ich 
uprawnienia wyborcze (dowód osobisty, książccz 
ka wojskowa, dyplom wzgl. świadectwo ukoń­
czenia szkoły, legitymacja uprawniająca do no­
szenia odznaczenia, legitymacja służbowa). 

W interesie wyborców leży niezwłoczne za­
rejestrowanie się. 

Komisarz Rządowy miasta Łodz/ 
Inż. Wacław Wojewódzki. 

przed niżej wymienionymi notariuszami przy Wydziale Hipotecznym Sądu Okręgowego 
w Łodzi. 

Zbiór objaśnień i warunki licytacyjne znajdują się w księgach hipotecznych odpowiednich 
nieruchomości oraz w biurze Dyrekcji Towarzystwa Kredytowego m. Łodzi i tamże przeglą­
dane być mogą. 

W razie gdyby dzień wyznaczony dla sprzedaży był świątecznym, sprzedaż odbędzie 
się dnia następnego. 

K. D 
I 

Erekcja Towarzystwa Kredytowego miasta Łodzi podaje niniejszem do powszechnej 

zi. 
:ialacz 
eracji 
ca r. R 
rządu 
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o.i, że z powodu spełzłych pierwszych licytacyj njżej wymienionych nieruchomości 
obejążonych pożyczkami Towarzystwa Kredytowego m. Łodzi, na zasadzie 8^.'° 

rząd '' .rl̂ o? * T , -,~....; - ^ — / -—-— • — — . — — — . - - - - 0 -
DkreU" vil7 0 ci n . a r z y * ' w a — nieruchomości te zostały powtórnie wystawione na licytacje, któ 

StaiiiĄ',«0<'4N ">d sum nieumorzonych części pożyczek Towarzystwa Kredytowego, m, Łodzi, 
IWISKO "Vch 1 6 0 1 n a. r°słych zaległości, kosztów i kar i z obowiązkjem spełnienia warunków ljcyta-

s fe, p' y , z m'«nkowanych w § 79 Ustawy Towarzystwa. 
' °*nv 6 i n e licytacje odbędą się pned niżej wymienionymi Notarjuszami w Wydziale Hj-

N̂IO ^^du Okręgowego w Łodzi, przy ulicy Pomorskiej nr. 21, o godzinie ll-ej przed 
Uk:V°WiE'5I*.R objaśnjeń 1 warunki licytacyjne znajdują się w dokumentach Ksiąg Hipotecznych 

^ ul pc" nieruchomości, oraz w Biurze Dyrekcji Towarzystwa Kredytowego miasta Łodzi 
H o m . o r s k j e j nr. 21 i tamże przeglądane być mogą. 

' e s' r a , z ' e goyby dzień wyznaczony do powtórnej licytacji był świąteczny — sprzedaż od-
"'S dnia następnego. 

6T>LCHO. przy ulicy 
Licytaoja 

Vadium rozpocz­
nie się 

od sumy 

'LJ4-"" 272. 
t Q s.b . 817-e 

t 6 d z ' dnia 27 

przed 
notarjuszem Dnia 

Śródmiejskiej 63.040 360.295,18 ,R. Wodzińskim 
Dowborczyków 30.000 172.094,19 J. Zaborowskie 
Kopernika 86.320 582.146,11 R. Wodzińskim 
czerwca 1935 roku. 

12.VIH.1935 
14.VI1I.1935 
28.VIII.7935 

Nr. Nr. Lloytaoja 
hipoteczne 
nierucho­

mości 

Lloytaoja przed 
notariuszem 

hipoteczne 
nierucho­

mości 

przy ulicy Vadium rozpooz- , 
nie się 

od sumy 

przed 
notariuszem 

Dnia = • 

1090-bb Rokicińskiej 28.240 211.800 J. Zaborowskim 21X1935 r-
21-e Nowomiejsklej 1.980 14.850 H. Klesem TT M 

21e Nad Łódką 11.020 82.650 P. Lewieckim (• , ! • 

35/36/37 Pabianickiej 79.000 592.500 K. Okszą-Strzeleckim TT '* 
36 Jakóba 1.560 11.700 Sz- Tuleckim IŁ I ) 

37-e Magistrackiej 12.000 90.000 B. Witkowskim L' W 

47 Żydowskiej 9.920 74.400 J. Zaborowskim IŁ TŁ 

47-ha Gdańskiej 30.000 225.000 S. Baranowskim 22X1935 r. 
105/106/107 Drewnowskiej 1.100 8.250 K. Okszą-Strzeleckim ŁF ŁF 

148-eg Bazarnej 12.500 93.750 Sz- Tuleckim TŁ - ŁT 

188 Żydowskiej 14.340 107.550 R. Wodzińskim « ł - • -n F* 

251-a Cegielnianej 5.360 40.200 J. Zaborowskim 
23X1935 r. 270-aa Lipowej 2.080 15.600 S- Baranowskim 23X1935 r. 

271-k Śródmiejskiej 48.000 360.000 A. Rżewskim 
320-zz 11-go Listopada 5.000 37.500 Sz. Tuleckim I I I I 

490/491 Południowej 7.980 59.850 R. Wodzińskim 
24X1935 r. 534 ros. b Długosza 13.320 99.900 S. Baranowskim 24X1935 r. 

535 Piotrkowskiej 28.780 215.850 H. Klesem ** ' 
558-a-a Głównej 10.400 78.000 P. Lewieckim .Ł <Ł 

627-c-a Rzgowskiej 1.180 8.850 A. Rżewskim • • u J . • 

630-c Sieradzkiej 26.880 201.600 K- Okszą-Strzclcckim TT IT 

658-a • Wólczańskiej 9.920 74.400 Sz. Tułeckim . TŁ' TT 

697-c Radwańskiej 1.560 11.700 B. Witkowskim TT *T 

705 Piotrkowskiej 18.000 135.000 R. Wodzińskim N 

712-e Żwirki 5.060 37.950 J. Zaborowskim 
719-a Wólczańskiej 30.000 225.000 S. Baranowskim 25X1035 r. 
749/749a Piotrkowskiej 16-760 125.850 H. Klesem ' W I I 

765-c Wólczańskiej 1.360 10.200 A. Rżewskim ŁŁ IŁ 

787-i Legionów 10.000 75.000 K. Okszą-Strzeleckim 1* T. 

792-d Żeromskiego 3.800 28.500 B, Witkowskim 
793-h 6-go Sierpnia 3.440 25.800 R. Wodzińskim • I H 

804-ii Żeromskiego 20.000 150.000 J. Zaborowskim 
28.X.1935 i. 808-M Andrzeja 3.480 26.100 S. Baranowskim 28.X.1935 i. 

S45 b (ros. b.) Gdańskiej 1.480 11.100 H. Klesem rV'r. ł •'• 
975 PrzędzalnianeJ 7.920 59.400 P. Lewieckim ii. . r n /• 

1055-ros. bb)' 
PrzędzalnianeJ 

1055c/ros. c) . 
1055-b ros.b' Suwalskie] 69.44C 520.80q A. Rżewskim T* TI 

1053-e 
1062-b N. ZarzewskieJ 9.000 . 67.500 Sz. Tuleckim .T 

1075-p Abramowskiego 6.500 48.750 B. Witkowskim TT TI 

1085 Kilińskiego 15.840 118.800 R. Wodzińskim I I TT 

1091-b Głównej 12.000 90.000 S. Baranowskim 29X1935 r. 
1113c . Składowej 8.600 64.500 H. Klesem ŁT I I ', 

1284-a Rokicińskiej 3.580 26.850 Sz. Tułeckim LI IT 

1773 Żytniej 5.800 43.500 J. Zaborowskim TŁ TT 

2442 Zagajnikowej 8.700 65.250 S. Baranowskim 30X1935 r. 
4327 Rzgowskiej 7.920 59.400 Sz. Tułeckim TT I* 

4601 Cieszyńskiej 10.500 78.750 B. Witkowskim 
31X1935 r. 301 Północnej 48.720 365.400 B. Witkowskim 31X1935 r. 

321-kx Sw. Jerzego 18.060 135.450 R. Wodzińskim 
731 Piotrkowskiej 48.320 362.400 S. Baranowskim 4.XM935 r. 
832 Wólczańskiej 25.460 190.950 H. Klesem T» • I I 

1020-d Wysokiej 24.900 186.750 P. Lewieckim 
1714 Śródmiejskie] 8.760 65.700 Sz. Tuleckim TT I I 

1126 Kilińskiego 17.620 132.150 B. Witkowskim 
15.XI.1935 t 489 Południowej 22.900 171.750 R. Wodzińskim 15.XI.1935 t 

555 Sienkiewicza 36.000 
25.000 

270.000 
187.500 

S. Tuleckim LL »L 

1088-c (ros c) J 
36.000 
25.000 

270.000 
187.500 S. Baranowskim I I ' ' ' L I " ^ 

271-k-a Gdańskiej 49.800 '373.500 B. Witkowskim M TT 
171e Brzezińskiej 8.000 60.000 R. Wodzińskim TT <T 

47-a-y Al. I-go Maja 35.940 269.550 J. Zaborowskim 7.XII.1935 r. 
51-ros b Zawadzkiej 32.720 245.400 R. Wodzińskim 4.XII.1935 r. 

1351 Traugutta 4.100 30-750 B. Witkowskim 12.XII.1935 r. 
505 Piotrkowskiej 64.020 480.150 J. Zaborowskim 4.XI.1935 r. 
926 a/927 a Senatorskiej 73.800 553.500 S. Tułeckim 30.XII.1935 r. 
91 Drewnowskiej 93.520 701.400 J. Zaborowskim 4 XI. 1935 r. 

1121 Przejazd 106.140 796.050 R. Wodzińskim 4X1.1935 r. 
Łódź, dnia 1 lipca 1935 r. 

R. Wodzińskim 

http://12.VIH.1935
http://14.VI1I.1935
http://28.VIII.7935
http://15.XI.1935
http://15.XI.1935
http://12.XII.1935
http://30.XII.1935
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A. KLARMAN Kilińskiego 
t e l . 1 9 3 - 0 1 

1935; :Nr-

Z a w i a d a m i a , i ż o t w o r z y ł > JEBCHER § S~ka ^ : ^ S : * w ^ « o ^ ~ ó J . S ? " Ą 
S K Ł A D K O M I S O W Y E w S A P I E Ż n N C E szych gatunkach po cenach honlcurei« 

gk K I B T ń U t f *" Stale na sktadzio 5 . 0 0 0 mtr. nych. P r z y j m u j ę z a m ó w i e n i a " ! 

• * 1 Ł • w w deszczu lek s t f l zk i z ułożeniem lub bez- _ 

]K '9l 

1 & J H K 7 1 & 1 1 najkorzystniej w/ renomowa-
I I I E D I H I kupuje Się t y l k O nym składzie 

Ostatnie 
nowości 

nos i bucik 
I. NASIELSKI Piotrkowska 

I p. f r o n t 
e g z . o d 1 8 7 5 r. 

I 

[ spe lun z f i r m y A. Ogórek Z a w a d z k a I 
t e l . 
2 0 2 - 8 6 

Specjalny dział 
wykwintnego 

D ź w i ę k o w y K i n o - T e a t r 

Ż E R O M S K I E G O M l 7 4 - 7 6 
t e l , 1 2 9 - 8 8 

Dziś I dni następnych! 

Miliony czytały tę powieść—miljony zobaczą ten f a l m P«j 

WIELKIE WYDARZEŃ 
Wzrusz«Bfc«cci €tx&efe przupłażni s i e ro to i fgolermfilsffl 

J U S J S : Henry Hull, Phillips Holmes i Jane Wyatt 
Początek o godz. 5.30, w sobotę o godz. 4, w niedzielę o godz. 2 po poł. 

W rolach R ó w n y c h : Fay Wray i GENE R A Y M O N D N a s t ę p n y ni-nuram: K A R J E R A A N N Y C A R V t R . Analiz 

LÓDŻ. Narutowicza 6. m. 6 
Tel. 15I-72. 

Wykonywa zabiegi w zakres 
pielęgniarstwa wchodzące: za­
strzyki, bańki, pijawki I opatrunki 
chirurgiczne. 

W i e r c e n i e i g ł a d z e n i e b l o k ó w 
Dostawa ttoków l pierścieni. Egallzo-
wanle wałów korbowych. Gruntowne 
remonty. Generalne remonty motorów 
Warsztaty Samochodowe 1 Motocy­

klowe 
ln£. Jan Kiisfer 
Łódź, ł.omżyriska 9/13, teł. 190-55. 

LORAL HANDLOWY SESHHEHHHHHHHHHHHHE 
nadający się na restaurację, skł. się z 5-ciu — — — — — — — 

pokoi na P ~ P J g * . Traugutta M 2 B Ł f l ZWIERZĄT 
do wynajęcia J L Hm. Bet. H. W A R R I K O F F A 

ul. KOPERNIKA 22 — Tel. 172-07. 
Oddziały wewnętrzny ł chirurgiczny, 
Szczepienia psów przeciw nosaclźnie. 
Strzyżoułe psów i koni, kąpiele psów. 
K u c i e b o n i . nitowanie kopyt, 

Przyjęcia w przychodni od 9—1 i od 
3—6, w sobotę 9—1 1 od 3—4 i pół. 

3 P o k o j o w e m i e s z k a n i e 

z wygodami całkowicie "wy^., Rz 
montowane do w y n a j ę « " S i a 

L e g j o n ó w 4 4 
Cena b a r d z o p r z y s t ę p " ^ p n 

S B S S I B S I S S S I E 3 B S @ S @ B S B E ' o i c r i y d o R c i . i l b i i k i pod „ c z j s » 

4-5 pokoi i 
z wszelkleml wygodami 

.w centrum miasta 

poszukuję 

"'t od , 

LEKARSKI 
fim D D I I I I N i ™ . Ł r . z r . E S - ' ^ Cewf*«Iro« lecznica zttftów 
I I I 1 rll K M I I I w 9 A U 7 1 1 3 ( I I I P 7 H PRYWATNY GABINET DENTYSTYCZNY W LODZI 
M i s i J l l l l U I I / t n U L I D W I I j I l f l Przy u l . P i o t r k o w s k i e j N r . 164, te l . 127-83 

powrócił 
Spec. chor. skórnych I wenerycznych 
przyjmuje od 8—1-ej I od 4—8 wlecz. 

C e g i e l n i a n a 4 , t e l . 1 0 0 - 5 7 

DOKTOR 
W0ŁK0WYSKI 

PRZEPROWADZIŁ SIE 
n a ul. C E G I E L N I A N A 11 

Telefon 238-02 
Choroby weneryczne, moczopłcłowo 

I skórne. 
Przyjmuje od 8—12 i od 4—9 w nie­

dziele 1 święta od 9—1. 
DR. MED. 

I. Lipkowicz 
RENTGENOLOG 
u l . K i l i ń s k i e g o JVs 1 5 2 

powrócił 
KOdz, 9 -14 . 

tel. 160-82.gab.. 230-06 mieszk. 

G a b i n e t d e n t y s t y c z n y 

A. SfruAskiego 
czynny pod kierownictwem lek.-dent-

B. Sztuckiego 
przyjmuje codz. od 10—1 i 3—7. 

Piotrkowska 43, tel. 165-20 

Specjalista chorób 
uszu, nosa, gardła i krtani 

Łódź, ul. Piotrkowska 164 
teł. 126-26 

przyjmuje od 4 do 8 wlecz. 

BOKTOK 

H.SZUMACHEF 
CHOROBY SKÓRNE 1 WENERYCZNI 

P i o t r k o w s k a 5 6 
tel. 148-62. 

Od 9—1. od 5 - 9 pp., 
w niedziele i święta od 10—1. 

Przyjmuje: od 9 r. do 8 wiecz. w niedziele 1 święta 
Własne laboratorium zębów sztucznych. Rentgen 

od 10—1-ej. 

Ceny znacznie zniżone. 

Dr. MED. 

Lek.-dent. ŻADZIEWICZ. 

A. WmBZBjski L NTTTECKI 

Sta fszy f e l c z e r 

Józef Abramowicz 
przeprowadził się 

u l . K i l i ń s k i e g o N r . 5 5 

front 1 piętro. — T e l . 1 2 7 - 9 7 

CHIRURG - UROLOO 
chor. nerek, pęcherza I dróc moczo­

wych. 
Narutowicza t6 
(PIŁSUDSKIEGO 76) Telefon 127-79 

przyjmuje od 4—6 po pol. 
O R . M E D . 

A K U S Z E K - G i N E K C L O G 
Pomorska 7, tel. 127-84 

Przyjmuje od 8—10 r. 1 4— 8-eJ. 

Lecznica tellów i Jamy Ustne] 
egz. od 1000 r, 30—2 

L e k . d e n t . 

Piotrkowska 142, tel. 178-06 
Ceny z n a c z n i e z n i ż o n e . 

DR MED. 
J . P I K 

POWRÓCIŁ. 
Al. Kościuszki 27, tel.175-50 

CHOROBY NERWOWE. 
Spec nerwice I cierpienia nerwowo-

seksualne. 
Godziny Drzyleć S—7-eJ. 

Dr Relcher 
Specjalista chorób 

skórnych, wenerycznych 
i seksualnych 

Południowa 28. Tel. 201-93 
przyjmuje od 8—11 rano lod5—8 
wiecz. w niedzielę i święta od 9—1. 

EC. CHORÓB SKÓRNYCH WENĘ-
\ i v.-NYCH I MOCZOPŁClOWYCfl 

. . V K O r 32. T e l . 213-18 
j T Ł y j n m j e o d 8-e] do 9 m. 30 z r a n a 

i od 5-ej d.5 9-ej wieczorem. 
W nledz. I święta od 9—12-ej w pol 

DOKTOR 

TREPMAN 
specjalista chorób wenerycznych, 

skórnych, moczoplclowycb, 

Zawadzka 6 M ^ f S - n 
8-12. 2—i 6 - 9 wiecz. 

W niedz ie le i ś w i ę t a od 8—1 pp. 

Dr. MED. 

GUSTAW KOHN 
SPECJALISTA CHORÓB 
KOBIECYCH i . AKUSZERJI 

Ul. P I Ł S U D S K I E G O 5 1 , „ K ó s 

Przyjm. 8 - 10 i 4 - 6 po pol. 

LEKARZ - DENTYSTA 

przyjmuje od 10—1 i od 6—8 po poL 

P i o t r k o w s k a 5 1 

telef. 121-23 

Dr. HELLER 
SPEC. CHORÓB SKÓRNYCH. WENE­
RYCZNYCH l MOCZOPŁClOWYCfl, 
T r a u g u t t a 8 , teł. 17^-89 

przyjmuje od 8—11 1 od 4—8, 
w niedziele i święta od 10—12 po pol. 

Doktór 

ZHenrykowski 
Specjalista chorób wenerycznych, 

skórnych I seksualnych 
mieszka obecnie T R A U G U T T A 9 
front I-śzo piętro. Telefon 262-98. 

Przyjmuje panów od 8—11-ej I od 
6—9 wlecz., niedz. i święta od 9—12.30 
panie: od 10—11-ej 1 od 6—9 wlecz 

Dr. MED. 

ANTONI ZALEWSKI 
CHIRURGJA i ORTOPEDJA 

przeprowadził się na 
uB. Główną 5, 

Tel. 136-60. 
Przyjmuje od 4—6 po poŁ 

Dr. MED. 

Niewlażski 
SpecJ. chor. wenerycznych, skórnych 

I seksualnych-

A n d r z e j a 5 , t e ł . 1 5 9 - 4 0 
Przyjm. od 8—11 rano I od 5—9 

w niedziele 1 święta 9—12. 

Dr. Ufolfson 
p o w r ó c i ł 

przyjmuje od 1—2 I 5—7 

Narutowicza 2 
T e l e f o n 1 2 8 - 8 3 

9i. B. Knichowiecki 
powrócił 

Z a c h o d n i a 6 3 , tul. 110-20. 

Ludwik FAufl 
Choroby skórtf* 
I weneryczn i 

Nawrot? tei . 128 
od 10-12 1 5-7-e l . 

DR. MED. MARJA 

LEWINSONOW 
CHOROBY WENERYCZNE I SKOj 

Piotrkowska 88 Ą 
K o s m e t y k a l e k a r s k a -

pielęgnowanie cery I wlosó*'. 
Godz. przyjęć od 10 rano do 8 * 

0| 

0 | 

DR. MED. 

WIKTOR m i i 
CHOROBY REUMATYCZNE 

u l . S i e n k i e w i c z a 40 
Teł. 146-11 

przyjmuje od 4 i pól do 7-ei-
FIZYKALNA TERAPJA-

Ot 

DR. MED. S, 
W 
p 
b S. KrynsHj 

;HOROBY SKÓRNE i WENERVC^ 
(kobiety i dzieci) t eli 

Sienkiewicza 34 A 
orzvlmule od 11 -.—1 i od 3 — U J S ^ ^ DOKTOR KLINGĘ 

SPEC. chor. SEKSUALNYCH^ 
wenerycznych I skórnych (wl° s • 

Andrzeja 2 tei. II 
prr.yłmuje od 9—11 I od 6-

I N S T Y T U T r t O S M E T Y 

Piotrkowska 175. 1*> Tel 
przyjm. od 10—2 i 4—8- » 

Bezpowrotne usuwanie owłosleinyi 
nowszy, radykalna metoda bez \ , i1 

KURACJE ODMŁADZAJĄCE A ,,, r ' f l 

DA HORMONOWA. - Trwale v 

cieiiiuianic brwi i rzęs- ,v 
Upiększenia dzienne i wieczór" 
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«,d*JP U R A r % B r % % # i l l ( P I O T R K O W S K A 4 3 ) zawiadamia St. Kll|«n,elę. * e d n i a 16 b .m. J a d ł o d a j n i . mo|a Z O S T A N I E P R Z E K I E S I O N f l na iih 

' d j L B A R D Y N I NARUTOWICZA? OBIADY Z R 

O G Ł O S Z E N I A D R O B N E 

oie wy 

4 4 

Uzdrowiska 
i Letniska 

<nsionat „ZACISZE" 
£ (

> D O R Y pod Łaskiem 
Kuchnia w y k w i n t n a 

t^V nlakle. — Inf . na miejscu 

^EMCZE. Pensjonat „Raj" central 
l, rAn , ()żony, pełny komfort. piekn\ 
E^Oyykwintna kuchnia-
/ ^ W . Pensjonat „Zacisze" poleca 
ikah • z wszelklemi wygodami (willa 
/"allzowana. elektryczność). Wlad 
Y^i^cu w Łodzi tel. 112-97. 
yj\VNo. Pensjonat Wicner.i, willa 
1 1 ^ n b e r g a i S t a r y Warchalów, 5 nu 
Ud 0 a stacji. Połóż- w okolicy morzy 

X starym suchym sosnowym le 
toeka I plaża, słoneczne pokoje, 

MOTOR elektryczny 2 i pól do 3 koni 
okazyjnie kupię. Oierty „Motor". 
SPRZEDAM owocarnię przytem wę­
giel, drzewo tanio, byle zaraz, Andrze-
ia 52, 
MOTOCYKL B. S. A. 500, specjał, pra­
wie nowy okazyjnie sprzedam, Łódź, 
Nowopolska 18 (Doły) dojazd 1, 6, 
OKAZJA. Dywan perski 
sprzedam, Szterllnga 29. 
OKAZYJNIE do sprzedania kredens, 
stót, krzesła, para łóżek, nocne stoliki, 
radio, modne urządzenie przedpokoju, 
Sienkiewicza 52, m- 21. 

chr. 

W GDYNI i na Pomrozu dobrze za-
piowadzona bezkonkurencyjna fabry­
ka napoju opatentowaengo. 1000 sta­
łych odbiorców z inwentarzem i 2 sa­
mochodami w dobrym stanie, tanio 
zaraz sprzedam. Powód likwidacja 
spółki. Zgł. Express Ilustrowany, -Ody 
nia pod „Dobra egzystencja". 

3—4 tanio 

POTRZEBNI 2 pracownicy, 2 inanicu-
rzystki i ondulatorka od zaraz, Naru­
towicza 29. 

STOŁOWY pokój modny w dobrym 
stanie do sprzedania. Obejrzeć Tram-
wajowa 3 in- 8 od 10—12 i 3—5, 

POTRZEBNA zdolna i 
pracowni sukien R. 
Piotrkowska 8. 

podręczna do 
Frajdenrajch, 

PLAC w dobrym punkcie do sprzeda­
nia, wiadomość na miejscu, gospodyni, 
Zgierska 37. U 

^Zagubione dokumenty J 

KIEROWNIK fabryki jedwabnej z wie­
loletnią praktyka poszukuje posady za 
skromnem wynagrodzeniem. Oferty 
sub: „Kierownik"-

LIKWIDACJA. Tokarnie, frezarki, pra­
sa ekscentryczna . szllfierni, Poznań, 
Poznańska 27-a m. 3. 

LEKARZ-DENTYSTKA potrzebna zaraz 
stała posada. Adres: Sosnowiec, Mo-
drzejowska 2, Lekarz Rożen. 

PLAC 70x70 łokci przy Wspólnej 20 
(Radogoszcz) do sprzedania. Punkt 
ładny. Wiadomość: Emilii 14 m. 5, od 
6 wieczorem. 

V«l«i>kp meldunkowa. I LEKARZ-dentystka poszukiwana na i e i u u n K o w a , ! w y j a z d b ] ( s k o [ d o b r e w a r u n k l . 
Oferty sub: ..Dentysta". 

KTO znalazł 
proszę zwrócić pod iej adres za wy 
nagrodzeniem. 

SKLEP z 2-ma wystawami łącznie z 
1 pokoiem 1 kuchnia oraz piwnica od 
zaraz do oddania. Wiadomość na miej­
scu, ul. 11 Listopada 75, lub telefon 
146-22. 

Z POWODU wyjazdu tanio sprzedam 
otomanę, radio, tapczan i inne. Do o-
bejrzenia Przejazd 46, m. 8 od 17 - 1'). 

14 
MASZYNY DO SZYCIA damska i l i ­
ska Singera do sprzedania, Nawrot 54 
m. 4. tel. 171-74-
ZAKŁAD fryzjerski do 

r. 20-SZWARC Melania, Kilińskiego 154 « * N 

bila legitymację zapomogową, wyd.. ""Kmę na _oaz. uzwonic leteton . 
przez P. U. P. P. w Łodzi. \ 2J±2L — - d^mmmmmiduMmMl 
— I PnTl)7FniMV nrnlrłvVan« hll,rnu/v rtl.-l W _ - . 

R o z m a i t e 

sprzedania 

POKÓJ stołowy nowoczesny w dob­
rym stanie do sprzedania, ul. Naruto-

f y y k w K raanVdJe4>te«a 24, lewa oficyna I piętro m. 6. 
feCen y niskie. Kuchnia rytualnaISPRZEDAM dom nowy 30 pokoi, cena 

ZAGINIONE zostały 2 protesty: zl. 
50.— pl. 20.1,35 r. z wyst- O. Kalnath, 
Łódź, Rzgowska 7 na zlecenie Wolfa 
Pakuły; zl. 50.— pt. 20.10.34 r. z wy­
staw. O. Kainath, Łódź, Rzgowska 7 
na zlecenie Wolfa Pakuły. Powyższe 
protesty unieważnia się. 

;,TNISKO 2 nnknie w du*vni oerro 2 0 - 0 0 0 zl< d o c h 6 d 5 ' 0 0 0 z l Wiadomość l\t « POKOje w auzym ogro-| r „„, , , ,„„, 1 K „ „ , , W A „ , > , - I I nenn. 

j j n , D°d Tuszynem przy przystanku 
iVjj.| l°wym, tanio do wynajęcia. 
ł i>J? n iość: Stowarzyszenie, Piotr-
I 5 , 1 ( 3 78. 

Czackiego 
darz-

Kupno I sprzedaż 

Dt̂C sprzedam tanio- Ceglelniana 
sadem. Dzwonić 157-51. Druga 

t j _ t a , . 
k*JSAPARAT w dobrym stanie . 

faml tanio sprzedam, Naplór 
" o 47/49, Reszke. 

15 przy Wenecji, gospo-

STANISLAW Czajkowski zagubił kwit 
kaucyjny Elektrowni Nr. 39441 z 9.11-
1926 r. na zl. 15— 

PIECE na rozbiórkę majolikowe i bia 
le berlińskie do sprzedania, Sieukiewi 
cza 4 u dozorcy lub od 8,15 do 8.45 
rano tel- 102-56. 
FORD kareta 1931 r. w dobyrm sta­
nie tanio sprzedam, ul. Piotrkowska 
111, warsztat samochodowy. 
DO SPRZEDANIA tanio! byle natych­
miast w centrum miasta zaprowadzona 
mleczarnia, lokal nadający się na sklep 
s.pożywczy, restaurację I Inn. Wiado­
mość wadministracll pisma. 

Posady 

. l u b wydzierżawię 10—15 kro-
iDfinKodowych—angielskich od 600 
in?0, szerokość 150- Zgłoszenia: te-

r'*ćH^'^ mahoniowy używany do 
Dzwonić tel. 224-93 

DOM dochodowy w śródmieściu kuplę 
Towarzystwo lub wierzytelność mora-
tpryjna pożądana dopłata 60 do 70.000 
zl, pośrednicy wykluczeni. Oferty 
sub: „Dopłata". 

N I A N I A 
kwalifikowana, do niemowlęcia poszu­
kiwana od zaraz. Zgłoszenia od ponie­
działku Kilińskiego 169, portjer wskaże. 

POTRZEBNY praktykant biurowy dla 
przedsiębiorstwa przemysłowego. Kan­
dydaci ze znajomością języków ob­
cych oraz z maturą, zechcą złożyć 
oferty do red. pisma nin, pod lit.. 
„A. J. 79". 
POWAŻNA firma ekspedycyjna po­

szukuje praktykanta ze znajomością 
języków obcych. Oferty sub: „Sp. 
Akcyjna" do biura ogłoszeń Fucłrsa, 
Piotrkowska 50. 
STARSZA panna potrzebna, Salon mód 
E. Pawidowic/.owa, Narutowicza 6. 
TECHNIK (czka) dentystyczny (a) od 
zaraz poszukiwany (a) — Oferty „Zdol-
ny (a)". , 

i 

DROBNE ogłoszenia w ..Republice" 
sa najlepszym i najtańszym środkiem 
zetknięcia zainteresowanych stron. 
Kto chce: 1) znaleźć lokatora lub sub­
lokatora, 2) znaleźć mieszkanie lub 
pojedynczy pokój. 3) sprzedać mcu-
jhomość lub rzecz. 4) kupić cośkol­
wiek okazyjnie. 5) dostać posadę. 61 
wyszukać pracownika — nlechm po­
da diohue nglnsrcmc dn .Keiinhi.hi" 
ZAMELDOWANIE i wymeldowanie w 
Ubezpieczalni uskuteczniam za zwro­
tem kosztów tramwajowych. Zgłoszę 
się na wezwanie te'efonicznie Nr-
186-67. Gdańska 37 m- 22, 

DOBRZE prosperujący sklep galante­
ryjny tanio do sprzedania z towarem 
lub bez- Adres wskaże „Republika" 

E I SKÓ? 

38 | 
a r s k a-
wlosó*. 

do 8 *m 

TYCZNt 
za 40 
do 7-ei-

APJA-

ENERY '̂ 
ieci) te' 
54 tffl 

3—4_iŁ 

PIEWSZORZĘDNA krawcowa poszu-
, kuje szycia w lepszym domu- Dzwo-
,nlć 190-82. Na ofertę: „Śródmieście". p 0 sz l 'K l ' JF osoby do pomocy w 
BUCHALTER-bilansista na stanowisku napisaniu pracy doktorskiej z dziedzi-
przyjmujc do prowadzenia księgi han­
dlowe. Za uznanie ksiąg gwarantuje 
kaudą, Leon Krell, Piotrkowska 79, 
m. 40. tel. 145-64. 

POSZUKUJEMY natychmiast zdolnego 
podmajstra skręcalni- Oferty złożyć 
mogą jedynie samodzielni pierwszo­
rzędne siły, pod Skręcalnia do admini-
stracjl niniejszego pisma. 

uy prawa, handlu, przemysłu lub eko­
nomii 1 t. p. Oferty z podaniem nazwi­
ska i adresu (nieanonimowe) do „Re-
publiki" pod ..A. 13. C. 123". 

POTRZEBNA do pojedynczej osoby 
gospodyni młoda. mila. Oferty dla 
..J. U.' do ..Republiki". 
ŻALUZJE drewniane do wystaw 
okien nowoczesnych wyiabla mecha 

ZŁOŻE 750 zl. kaucji za jakąkolwiek ] niczna stolarnia, ul. Bazama 6, tel eon 
pracę. Of. pod „Praca". 

SEPERAT lat 29 blondyn fachowiec 
na stałej posadzie państwowej poszu­
kuje panny lub wdowy do lat 28, wy­
znanie Rzymsko-katolickie, posiadają­
cej jakiś interes handlowy. Łaskawe 
zgłoszenia do „Republiki" sub: „S". 

153-97. 
OK—SB 

0 |<GAN POLSKIEGO ZWIĄZKU WYDAWCÓW 
DZIENNIKÓW I CZASOPISM. 

REDAKTOR — Stanisław Kauzlk. 
Wyszedł z druku zeszyt czerwcowy, 

Treść zeszytu: 
, k l Stefan Krzywoszewskl — Marszałek Pllsud-

K | iako wydawca I naczelny redaktor. 
A Zagraniczna ankieta pocztowa Związku Wy-
C a *ców, 
. tablica porównawcza cen dzienników za-

Praca nad rozwojem reklamy w Polsce, 
statut dzIennlWfkl we Francji, 
Prasa a radio zagranicą, 
^owe stosunki prasowe w Niemczech, 

,,„,Prasa fachowa w Niemczech a reklama re-

Aparat prasowy partji faszystowskiej, 
^ugestja nakazu w ogłoszeniu prasowem, 
j j * marginesie reklamy turystycznej, 
(.oprawa interesów wydawniczych w Anglji, 

55 Avcie organizacyjne: 
\r, "Yzywoszewskl — Szóste mocarstwo, 
p "Polna stała komisja wydawców i dziennikarzy, 
y ace Polskiego Związku Wydawców, 

'sanlzacie dziennikarskie, 
kronika krajowa, 
Ustawy, rozporządzenia I orzeczenia sądowe, 
£ rasa na szerokim świecie. 

str. , . n a zeszytu Zł. 2.50. Do nabycia w admini-
Warszawa, Krak. Przedni. 40, w wlęk-

^ych księgarniach 1 w kioskach „Ruchu". 

B e z p ł a t n e P o r a d y Kosmetyczne 
Przy odpowiednich pouczeniach za­
pewni Pani (racjonalne) pielęgnacji) Jak 
zachować długo skórę czysta, świeża 

I zdrowa 
INSTYTUT de BEAUTE 

Ar tNA R Y D E L 
| Racjonalna kosmetyka. Usuwanie owło-
j sienią. Szkoła l-.osmetyczna zatwierdź 

przez Wł- Państw, w 1924 r. 
Cenv kryzysowe. 

JPIOTRKOWSKA 92, front. I p. 

Mam w centiw 
Poznania skład 
robótek. Który z pp. Fabryk, lub Hur­
towników odda pokrewny towar Jak 
bieliznę, pończochy I t. d. w komis. 
Łask. zgł. do „Par" Poznań, Al. Mar­

cinkowskiego 11 pod nr. 55,242. 

od zaraz kultu: p.ltiel 

PANNY do DZIECI 
władającej biegle językiem angielskim. 

Zgłaszać tlę 
Gdańska 8 9 do port jera 

iLNYCH J . 
cb (wio 8^ 

e t y c * 1 

Teł 
» 4 - 8 
włosienia 
q bez m 
iace >>y 
rrwale v > 

rze* NRFI 
wleczor0ł 

UJVSUUI£TLaNlG 

O gŶUNKOW I_ 
NA PAPIf BA_ 

NiriHIOl 
łWIATI0CrUIT(H 

NYCH iHtCMYWHKH 

LUVKONVlUA 
INTR0LIC ATORNIA 

^ i i tNjcrjeujicza 3 0 T t L . i 9 i - 7 i 

wezmę pod troskliwą opiekę młodzież 
w wieku od 7 do 16 lat. Willa komfor­
towa. Las. Plaża. Boisko sportowe. 
Zgłoszenia na miejscu, Helena Sztrej-
senbergowa. Stary Warchatów, willa 
Gałeckiego, lub w Łodzi, tel. 217-95. 

OSTATNI KRZYK MODY! 
Pyjamy Plażowe, Suknie i Bie­
liznę -wykonuję na zamówienia 
z własnych I powierzonych ma­

teriałów. 
L- LEWKOWICŻÓWNA, 

ul- Piotrkowska Nr. 82, in. 84. 
Gotowe modele w wielkim wy­
borze do obejrzeniu na inlejscu. 

Kroju Szycia I MODELOWANIA 
nn Istniejących od 1902 roku 

Kursach Kro u i Szycia 
Miru GruniBiut 

zatwierdzonych przez K. W, R. I O. P. pod 
Nr. III 26285134, 

Nauka odbywa się według najnowszego sy­
stemu najslynniejszei szkoły „Ecole Modernę 
de coupe de Parls" na materiach i płótnie we­
dług żutnall patronów ;-rysunków (erocl) spro­
wadzanych z Paryża. 

Cały Kurs Kosztuje 75 z l 
Za gruntowne naucznnle pełna gwarancja. 
Kończącym świadectwa po egzaminach. 

Mira Grynblat 
ul . Zawadzka 3 6 , m. 3, 

t e l . 231 .03 
Kancelaria czynna cały dzień do 7 wieczór. 
Uwaga!! Przykrawam formy / sprzedaję pa­

trony. 

Do akt Nr. Km. 824/35/II. 
OBWIESZCZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło­
dzi, rew. ll-go, zamieszkały w Łodzi, 

| przy ul. Al. I Maja 17 na zasadzie art. 
602 K. P. C. ogłasza, że w dniu 
18 lipca 1935 r. o godz, 12-ej w domu 
przy ul. Głównej Nr. 67 odbudzie się 
publiczna licytacja ruchomości a mia­
nowicie: zegarka męskiego, zegarka 
damskiego, futra, monet srebrnych róż­
nych państw, mebli, maszyny do szy­
cia, maszyny do pisania, materiału u-
branlowego oraz 2-ch Jcsionc': iri"-
uklch oszacowanych na łączna s w 
1240.—, które można oglądać w dniu 
licytacji w miejscu sprzedaż- w cza­
sie wyże) oznaczonym. 

Łódź, dnia 25 czerwca 1935 r, 
Komornik: (—) LUDWIK HOLLAS-
Sprawa F-my „Branka" p-ko H. 

Winterowi. 

•saazaeaum 
Jf i t l l h l l Sjyllcr -

Stkolnlk, to !.•••« luny 
potrall tzcicjjólowu 
określić Twól cllarak-
tur, zilolnołd I prie-
lnncieiile'/ Szylltr-
Sikotnlk Jest Redak­

torem nociytneiio pl-billu ,, i w l t " (WledzR 
Tajemna), autorem 
wielu prac nauko­
wych, puBladi ttereg 
protokulAw T O W B -
rzyitw NaukowyCli itollcy. Ic ł t l l Cl Mak 
eueriJI, rAwnnwagl, Jctell clerplti m.>tctutr. 

j potrzebujciz dobrej rady, przyjdz.it pwumr 
1 Kim ji-stes, kim byt możesz. Dowiesz tle ja!c 

tyć, posttpować, aby zwydoko prltCWStn. 
wić ile losowi Jit i l l wątpisz, nie masz cza-
tu, naplsa natychmlatt Imię, rok, mits!«c uro­
dzenia, a otrzymasz próbna anttlze-horoskop 
hfzptatnk. Me przysyła] taiinego wynoerndii1-
nia, lecz na kosili poczt. I kanc:lary|ne zilitss 
1 zl. (znaczkami pocztowtml). OL'tn3?.rn t za 
Uczyć, Warszawa Psycho-Oralofof Szyller-
Szkokilk. Źirawla 47 m. 2. 

Cegła i gruz 
belki, deski, podłogi, okna, drzwi, okna 
inspektowe, schody, piece kaflowe -
z rozbiórki domów mieszkalnych Hein 
zla — do sprzedania. Wiadomość,:Piotr 
kowska 224/226, wejście z ul. Brzeżnej. 

Matki! 
Zapisujcie 
swe 
niemowlęta 
do 

SZYJĘ W Y K W I N T N A 

BIELIZNĘ MĘSKI 
po cenach burdzo niskich. 

Pmyjmufę również wszclkio 
reperacje I szycie Jio domach. 
ul. 6-go Sierpnia 76 

m. 16, I I I p. 

http://przyjdz.it


SEMPERIT OPONY SAMOCHODOWE, MOTOCYKLOWE I ROWEROWE 
oraz ar tykuły chirurgiczne, techniczne i sportowe J e n . R e p r e z e n t a c j a 

CH TENENBLUM " S T S & s o B E R S 0 N SEMPERIT 

Golata 

C Lokale 
2 i 3 POKOJE, kuchnia, wygody, trze-
cie piętro, Al. 1 Maja 4 do wynajęcia. 

„POLRUCH", Piotrkowska 83, 1 p. 
tel. 141-02, poleca wszelkiego rodzaju 
mieszkania, pokoje, garsoniery. 

POKÓJ do wynajęcia z niekrępującem 
wejściem, Piotrkowska "69 poprz. bra-
ma, mieszk. 42. 

4 POKOJE z kuchnia z wygodami, 1 
sklep frontowy z dużym przyległym 
pokojem przy ul. Śródmiejskiej 26 do 
wynajęcia. Wiadomość na miejscu. 

ELEGANCKO umeblowany pokój przy 
intel- rodzinie z używalnością łazienki, 
telefonu i kuchni, tel. 155-OG od 8—1. 
8—1. 

SKLEP w dobrym punkcie, Rzgowska 
Nr. 47 oraz pokój z kuchnią tamże do 
wynajęcia od zaraz. Wiadomość u go-
.podarza. 

PIĘKNY umeblowany dwuokienny po­
kój front 1 p., wejście niekrępujące, 
Nawrot 15. Wiedomość u gospodarza. 

MAŁŻEŃSTWO poszukuje natytli 
miast pokoju umeblowanego przy ro 
dżinie w śródmieściu. Zgłoszenia do 
„Republiki" sub: „T. N.". 

1-2-3-4-5 I 6-cio POKOJOWE miesz­
kania komiortowe w centrum. ,' 
POKOJE umeblowane od zl. 20.— 
SKLEPY, lokale biurowe i fabryczne 
poleca: „Lokumpol", Piotrkowska 55, 
tel. 117-67. • 

POKÓJ umeblowany z niekrępującem 
wejściem dla samotnego Pana do wy­
najęcia, Żeromskiego 39, pr. of. 11 p. 
m. 7-a. 

2 POKOJE z kuchnią od zaraz do wy­
najęcia. Wiadomość Zakątna 80 u do 
zorcy. _ _ 
FRONTOWY pokój duży dwuokienny 
nicumeblowany lub z meblami wynaj­
mę, Cegieniana 53, m. 8, (obok skwe­
ru). - , • " 
1—2 POKOJOWE lokale z wygodami 
oraz garaż do wynajęcia zaraz Legjo 
nów 16. Wiadomość u dozorcy, 
DO WYNAJĘCIA pokój umeblowany, 
cwent. z używalnością kuchni do od 
dania Gdańska 35 m. 17 od 10—5. 
POKÓJ, ładnie umeblowany, słoneczny 
z wygodami, telefonem w centrum do 
oddania. Piotrkowska 37 m. 20 od 1-

25 ZL. MIESIĘCZNIE oddam umcblo 
wajjy pokój z używalnością łazienki i 
telefonu. Dzwonić tel. 158-60. 
POKÓJ słoneczny umeblowany z wy> 
godami, balkonem, do wynajęcia, Gdań 
ska 7 m. 9. 
SŁONECZNE mieszkanie 3 -pokojowe 
z wszelkiemi wygodami do oddania 
Sienkiewicza 6. Dozorca wskaże. * 

3 POKOJE z kuchnią przedpokój służ­
bowy, wygody, kąpielowy #az elek-
tryczność, dwa wejścia, Zawadzka 9. 

ELEGANCKI pokój umeblowany z 
wszelkiemi wygodami do wynajęcia, 
Piotrkowska 82, wiadomość m. 54. 
POKÓJ umeblowany z niekrępującem 
wejściem na I-em piętrze do wynaję­
cia, Andrzeja 29 m. 12. 
POKÓJ dwuokienny umeblowany od 
najmę jednej osobie. Piotrkowska 88, 
m. 5. 

DUŻY pokój z balkonem lub bez do 
wynajęcia z wszelkiemi. wygodami, ta­
nio, Żeromskiego 9 m. 47. 
DWUOKIENNY pokój frontowy z wy 
godami, z umeblowaniem lub bez, Na­
rutowicza 31 m. 11. 
DUŻY umeblowany pokój oddam so-
idnemu panu, wejście z klatki schodo­

wej, Piotrkowska 79 lewa oficyna II 
wejście m. 35. , 

SKLEP przy ul. Legionów 61 do wy­
najęcia od zaraz- Dotychczas odbywa­
ła się w tym sklepie sprzedaż mięsa 
Wiadomgść u dozorcy domu. 
DWUOKIENNY pokój umeblowany ze 
wszelkiemi wygodami do wynajęcia 
6-go Sierpnia 33, telefon 113-00. 
2 POKOJE z kuchnią, słoneczne z wy 
godami, Sklep frontowy do wynaję 
cia, Magistracka 25, telefon 122-69. 

POKÓJ umeblowany do wynajęcia, 
wejście z klatki schodowej, Adres 
wskaże „Republika" 
MIESZKANIA 3-2-1 pokojowe z kuch­
nią i pojedyncze do wynajęcia, Piotr-
kowska 82, Wiadomość u dozorcy. 
POKÓJ frontowy, słoneczny, umeblo­
wany (telefon) dla solidnej osoby od 
1 sierpnia do wynajęcia, Traugutta 8 
m. 16. 
POKÓJ słoneczny ładnie umeblowa­
ny z wszelkiemi wygodami odnajmę 
Kilińskiego 44 mieszk. 35. • 
POSZUKUJE pokoju umeblowanego, 

ewentualnie z pianinem- Oferty pod 
„Technik" do redakcji. 

POKÓJ dla wypłacającego pana przy 
spokojnej rodzinie — łazienka — tele­
fon, Gdańska 35 m. 3. Tamże szamoto­
wy piecyk kuchenny do sprzedania. 

4 POKOJE z kuchnią za zł. 299 gr. 25 
kwartalnie z wygodami, słoneczne, 
front, I piętro do wynajęcia od zaraz 
przy ul. Andrzeja 54. Wiadomość u do­
zorcy domu. 

SKLEP do wynajęcia Kilińskiego 85 
Tamże magazyny. Wiadomość u do­
zorcy 
ODNAJMĘ pokój umeblowany fronto­
wy słoneczny z wszelkiemi wygoda­
mi,' niekrępujlący, natychmiast, Żerom­
skiego 77 m. 7. 

POKÓJ duży umeblowany z ws*J| 
kiemi wygodami z telefonem od l j r 
lipca do wynajęcia, Piotrkowska ! 
front, III-cie piętro, m. 7 od 9-"' 
h± l i n . 
POKÓJ umeblowany z wejściem z kW " I ( 
schodowej i balkonem do wyna)^ 1 
dla pani lub pana. Wiadomość: ul. <™ I l e 
Sierpnia nr. 10 m. 4-a. • « 

pokój DO WYNAJĘCIA 
Sienkiewicza 67. 
MIESZKANIE: 3 duże słoneczne P0^ 
ie (dwa balkony), kuchnia, kąpiel0^ . 
służbowy, wszelkie nowoczesne w7e ' 
dy na 1-em piętrze do wynajęcia-
lińskiego 88 (w pobliżu ogrodu Sie"kj , 
wicza). Obejrzeć można od 3 i P0' '."AT 
8-ej. Wiadomość u dozorcy. Ą 
DOBRZE sytuowanemu panu ^fAl. o, 
mę pokój (telefon, łazienka), P ' ° j lpu„ 

Oglądać można *[ p ' a c l kowska 80, m. 2. 
2—4-ej i 8—9-ej wieczór. 

MAŁŻEŃSTWO bezdzietne poszukuje 
dobrze urządzonego pokoju, front nie 
wyżej jak II piętro, w centrum miasta. 
Oferty pod „Dobrze sytuowany 100" 
do admin. „Republiki". 

POKÓJ umeblowany do wynajęcia z 
wszelkiemi wygodami, wejście niekrę­
pujące, ul. Piramowicza 8 m. 22 od 
3 - 6 . 
FRONT 3 pok. z kuchnią, wszelk. wy­
godami (windą) do wynajęcia, Naru­
towicza 38. 

LUKSUSOWE 3-pokojowe mieszkanie 
z kuchnią, wszelkie wytrody, hall, cen­
tralne ogrzewanie, od. zaraz do CWiłJ&-
iccia. Sienkiewicza SI. .... .. T ' J ^ . 

POKÓJ umeblowany do oddania z nie­
krępującem. wejściem,! Zachodnia 66;'m 
18. — • 

DO WYNAJĘCIA 2 i 3 pok. z kuch. z 
wszelkiemi wygodami I i I I piętro 
Cegielniana 53. Bliższe informacje na 
miejscu u administratora domu godz. 
15—16. 
POKÓJ umeblowany z niekrępującem 
wejściem, z wygodami do wynajęcia, 
Mielczurskiego 16. m. 7 front-DO WYNAJĘCIA nowocześnie urzą 

dzony pokój, dla małżeństwa ewentu­
alnie dwóm paniom z wszelkiemi wy­
godami. Telefon, Piotrkowska 61 m. 9. 
Na miejscu również do wynajęcia po­
kój nadający się na lokal hondlowy lub 
"'"ro. \ |DO WYNAJĘCIA naprzeciw parku Sta-
DUŻY pokój z telefonem do wynajęcialszica 3 pokoje z kuchnią, wszelkie wy-
Nawrot 7 pp. oficyna m. 19. gody. Wiadomość: tel- 122-40. 

BEZDZIETNE małżeństwo poszukuje 2 
pokoi ładnie umeblowanych z używal­
nością wszelkich wygód, nie wyżej 
II-go piętra niedaleko centrum. Oferty 
do „Republiki" pod „Dobra woda". 

DUŻY niekrępujący ładnie umeblowa­
ny pokój, wygody, telefon oddam panu 
ewent. małżeństwu od 11 do 6-ej Ko-
pernika 4 m. 9. ' 

DO WYNAJĘCIA lokal fabryczny o-
raz 2 pokoje z kuchni" Gdańska 131 

fronlowe mieszkanie 
3 pokojowe od zara'Z'W nowoczesnym 
domu do wynajęcia 11-go Listopada 
37-a. 
2 POKOJE z kuchnią, pokojem służbo­
wym i wszelkiemi wygodami i pokój 
pojedynczy do wynajęcia 11 Listopada 
76. — 
7-POKOJOWE komfortowe mieszkanie 
w domu Przejazd 36 do wynajęcia, 
Zgłoszenia: od 16 lipca do p. Hermana 
Piotrkowska 40 w dni powszednie 
10—12 i 4—6 popołudniu. 
ODNAJMĘ, dwa frontowe, duże ładne 
pokoje, częściowo umeblowane z uży­
walnością kuchni, 6-go Sierpnia 36, m. 
6. — 

DO WYNAJĘCIA od 1-go lipca l$*!n°.n ltó\ 
składający się z dużej szopy murt̂  3n is t i 
nej, 2 szop drewnianych 1 dwuch P0,, elilacJe 

biurowych — nadający się na fabrł̂  'Szy 

ELEGANCKO umeblowany duży pokój 
słoneczny z telefonem, wejściem niekrę 
pującem oddam zaraz, Kopernika 19, 

p. m. 4. 

nadający się na fabrJJ rw * 
cję artykułów technicznych, lub nfU 1,1,,. lK 

fi. V{ 0Jcz n. 

om fące 1 
• k l c } * 1,1 sn,K 
\M »i l r/ub< 

ny cel. Adres: Piotrkowska 166. 
domość 11 gospodarza. 

POKOJE • z kuchnią" z" Wygodami 
frontowe, słoneczne do wynajęcia, 
Radwańska Nr. 17 u gospodarza, tamże 
sklep. • " • • ' '•*'-" ' - - ' 
POKÓJ z używalnością kuchni, z nie­
krępującem wejściem natychmiast do 
oddania, Piotrkowska 27 m. 8. 
POKÓJ z kuchnią ewent. umeblow. dla 
2 panów lub małżeństwa bezdziet. Na­
rutowicza 7, u dozorcy. 
DWUOKIENNY pokój, I-sze piętro, 
wejście z klatki schodowej do wyna­
jęcia, Wólczańska 41 m. 20. 
POKÓJ umeblowany frontowy z wszel 
kiemi wygodami wynajmę inteligentnej 
osobie, Żeromskiego 41 m. 3. 
POKÓJ umeblowany z wszelkiemi wy 
godami do wynajęcia, Piotrkowska 
117 m. 57. 

2 I 3 POK. mieszkania z wygodaiHU-
domu B. G. K. przy Magistrackie) !WI 
natychmiast do 
mość u dozorcy 

wynajęcia. 

MIESZKANIA 1, 2 i 3 pokojowe , ^ 1 ^ 
duży sklep z wszelkiemi \vygod'j 
Gaz, elektryczność, łazienka. 
niski, Park miejski pośród bloK^H 
Wiadomość: Administracja Nieriic!jJ f( 
mości Z. U. S. ul. Bednarska Nr. .'''•fófn 
Tel. 181-05. Dojazd tramwajami ii^Haj 
W WILLI w ' ogrooU.e.. umeblotf^E! Pai 

Hec, 

pokoik do wynajęcia (bez kąpicl"*iL 
go), 40 zl. i 60 zł. miesięcznie, 0 * 1 ry?i, 
ska 94. -^KĆJ 

IS 
DO WYNAJĘCIA pokój umeblowa^-tHl 
wszelkiemi wygodami z oddziel" Haqy 

wejściem, Piotrkowska 93, m. \4.^yf p e 

3 "POKOJOWE mieszkanie, z wszeljjj j ^ 
mi wygodami natychmiast do ̂  r « g 
jęcia, Narutowicza 44 róg Piraifl0 ,1u\Vn 
cza 15. ^>lM\ 
POKÓJ kawalerski, wejście niekreP^^Us 
ce z wszelkiemi wygodami do wy"3 f '$ko\ 
cia, Przejazd 49, m. 6 tel. 212 -64^1^ ' 
UMEBLOWANY pokój z wygo 
zaraz tanio oddam, Kilińskiego 46 
fr. m. 3. 

ĵĵP|̂ ĝ̂^ ^̂BL̂ ^̂^ Hmi^ IHB f̂ n̂̂ l̂ ĜB wBM^^I 

PRZEDŁUŻA TYCIE SAMOCHÓD 1 1 

p r z e z s w ą e l a s t y c z n o ś ć - — z m n i e j s z o n e p o m p o w a n i 0 J 
UIIDTOIIIMIA OPON WSZELKICH M A * * ' 
LlUlf I U W NI A i CZĘŚCI ZAMIENNYCH WYŁĄCZNA REPREZENTACJA: MARI ITNUI IRTA V 

JOACHIM GERSON Narutowicza 

Pr 
h 
I0" ITET 

TEL. 128-30 
F I '•sri 

«la. 

Nauka i wychowanie 

LEKCYJ i koreoetycyi udziela ruty­
nowany nauczyciel. Zapóźnionym me­
todą skróconą- Przygotowuje do 
wszelkich egzaminów (matury). Spe­
cjalność: matematyka, polski. Wólczań­
ska 29. m. I. front, parter. 

ABSOLWENTKA Genewskiego Uni-
wers. naucza szybko konwersacji fran­
cuskiej, angielskiej, niemieckiej. Litera­
tura. Korespondencja. Tłumaczenia. 
Lekcja 1 zloty, Sienkiewicza 79 front, 
1 p. m. 5. ' 

NIEMIECKIEGO udziela gruntownie 
rutynowana nauczycielka: konwersa­
cja, gramatyka, literatura, matura 
handlowa korespondencja, tlomaczenia 
Piotrkowska 53, 111. 20, lewa of. II p 
Zastać można od 3—5 pp. i od 8—9 w 
RUTYNOWANY nauczyciel udziela lek 
cyj. Przygotowuje do egzaminów. Spe­
cjalność: matematyka, polski, Piotrków 
ska 112. I p. m. 6. godz- 6—8 wiecz. 

KSIĘGI HANDLOWE 
DZIENNIKI AMERYKAŃSKIE -
d o , 30 k o n t . 

SPECJALNOŚĆ FIRMY 

A J . OSTROWSKI SSil 
PIOTRKOWSKA 55 JĘZYKA francuskiego udziela dyplo­

mowana paryżanka. Literatura. Gra­
matyka, Konwersacja- Ceny przy­
stępne dla studentów wyjeżdżających 
na studja Południowa 20, m. 20, lewa 

WŁOSKIEGO języka udzielam mlo-llnierwsza oficyna, parter. 28 
dzieży wyjeżdżającej na studja doWŁOSKIEGO udzielam wyjeżdżającym 
Wioch systemem łatwym i szybkim,ńa studja metodą skróconą — Cegiel-
Narutowicza 9, m. 25, tel. 213-39. , niana 51/7, tel. 231-27. 

Przed wyjazdem na urlop, na letnisko, 
nad morze, lub w góry, zaopatrz się 
w nainiezbędniejsze rzeczy w najtań-
szem źródle zakupów w Konsumle! 

LEKCJE hebrajskiego i angielski 
5 złotych miesięcznie w Studium 
W. J. Zgłoszenia: Piotrkowska 31 , r 

II p. m. 4. Y. 

STUDENCI politechniki udzielają 
cyj; zakres gimnazjalny, matura; d z M. 6 

nić 12245, godzina 17—19. 

V'-

OK/CIŃSKJF $ 4 . 2>CJAIDTRAMWAJAMIL0IL6 

H H H H H H H H H H H I N H H N N A H H H H I H & L L 

NIEZBĘDNY DO KONSERW 
w gospodarstwie domowen) 

przezroczysty jak szkło 
„CONSERPHAN" ,r. 

HERMETYCZNE ZAMKNIĘĆ'^ 
słoików z marynatami, konfitura'^ 
marmeladą, sokami owoco^j 
chroni od pleśni i przed baktefi8 

Do nabycia w firmie 
A. J. OSTROWSKI, 
PIOTRKOWSKA 55. V 

handlowa korespondencja, ttomac*.| f 
Piotrkowska 53, m. -20, lewa of. ' 
Zastać można od 5—6 pp. i od 

s 

ON 

NIEMIECKIEGO udziela grunto*f5? 

rutynowana nauczycielka: kon* e 

Cia, gramatyka, literatura, ma 

Redakcja I Administracjo, Piotrkowska 49. — Godziny przyjęć Redakcji od godz. 17 do 19. T Telefony: Administracja: 122-14. Redakcja: Sekretariat Redakcji 127-24. 
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PRENUMERATA 
„ R E P U B L I K I " 

w Łodzi zł. 4.—. za odnoszenie do domu 
40 ZT. miesięcznie; z przesyłką pocztową 
w Polsce zl. 5-—. „Republika" i „Ex-
ore^s"1 w Łodzi z odnoszeniem do domu 

zł- 7.— miesięcznie. 

OGŁOSZENIA: Powierzchnia stronicy 420 mm X 280 min. Stronica tekstowa dzieli sie na 
4 szpalty po 70 mm. Strona ogłoszeń zwykłych dzieli się na 10 szpalt po 28 mm. 

CENY OGŁOSZEŃ: Zwyczajne 12 gr. za wiersz mm- W tekście — 50 gr. za wiersz mm. Na 
stronie 1 — zł. 2 za wiersz mm- Nekrologi — 40 gr. za wiersz inni: Zaręczynowe I zaślubi-
nowe w tekście z!. 10. Adwokackie ryczałtem zl. 25,-. Drobne za słowo 15 gr. najmniej 
zł. 1.50; poszukiwanie pracy za słowo 10 gr., najniżej zl 1.20. Opisowe w tekście redakcyj­
nym zl. 2 za milimetr. Ogłoszenia zagraniczne KIO proc. drożej. Ogłoszenia fantazyjne i tabe­
laryczne 25 proc. drożei. Za terminowy druk ogłoszeń Administracja nie odpowiada. — 

«ll| 

Słuszne reklamacje będą uwzględniane 
o ile wniesione będą najpóźniej w cląZu { 
tygodnia od ukazania sie pierwszeB0 

ogłoszenia lub niezwłocznie po ukazani11 

się drugiego z rzędu ogłoszenia tel s«-

mej treści co pierwsze- — Omyłki, które 
zasadniczo nie zmieniają treści ogłoszę* 
nia nie upoważniają do żądania zwrot" 

zapłaty lub powtórzenia ogłoszenia-

' r ' l , 

:^st 

Za wydawcę; Wydawn. „Rcpubl ika". Sp. z ogr. odp. Wacław SaiólsuL — Redaktor odp. Wacław Smólski. Druk „Republiki" w Łodzi, Piotrkowska 49 i 64. 


